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Zbrojne prowokacje Izraela
w zm ag a ła  groźbę  

piiiownego wfiiuchii walk

1 bm . w  P a ła c u  E l iz e js k im  
p re m ie r  Z S R R  A . K o sy g in  
s p o tk a ł się z p re zy d e n te m  
F r a n c ji  de G a u lle ’e m . N a  
z d ję c iu  od le w e j:  p re m ie r  
K o s y g in , tłu m a c z , c ó rk a  p r e ­
m ie ra  K o s y g in a  — L u d m iła  
G w ic z ia n i i  p re z y d e n t de 
G a u lle .

C A F  —  p h o to fa *

N O W Y  JO R K  P A P . D ziś, t j .  w  p o n ie dz ia łe k . Zg rom adzen ie  
O gó ln e  N Z  p rz y s tę p u je  do g loso w a n ia  nad  p oszczegó lnym i p ro  
je k ta m i re z o lu c ji,  k tó ry c h  os ta teczn ie  zgłoszono sześć. N a j­
w ię k s z e  szanse p rz y ję c ia  m a p ro je k t  ju g o s ło w ia ń s k i,  k tó r y  do 
m a g a  s ię  w y c o fa n ia  w o js k  Iz ra e la  na pozyc je  sprzed ro zp o ­
częcia  w a lk . Z d an ie m  o b se rw a to ró w , p ro je k t  ten  może lic z y ć  
na  p oparc ie  65 d e le g a c ji. W  ta k im  w y p a d k u  S ta n y  Z je d no czo ­
ne i Iz ra e l,  p ragnąc n ie  d opuśc ić  do je go  u chw a le n ia , m uszą 
z g ro m a d z ić  co n a jm n ie j 33 neg a tyw n e  g losy.

Świnoujście zw ycięży ło  Kołobrzeg

N e p t u n

W  N IE Z W Y K L E  tru d n y c h  
w a ru n k a c h  te re n o w y c h  b ry ­
g a d y  z H y d ro b u d o w y — 4 p ra ­
c u ją  obecn ie  p rz y  b u d o w ie  
p o rtu  b a rk o w e g o  w  P o li­
cach . G łę b o k ie  w a rs tw y  iłu , 
sięg a jąc e  do 4 m w y m a g a ją  
p a lo w a n ia  te re n u . P o m im o  
ty c h  tru d n o ś c i — ja k  nas po ­
in fo rm o w a n o  w  b iu rze  gene­
r a ln e g o  w y k o n a w c y  — H y d ro  
b u d ow a d o k ła d a  m a k s im u m  
w y s iłk u , ab y  p ro g ra m  prac  
w y k o n a ć  w  n a k re ś lo n y m  t e r ­
m in ie .

N A  T E R E N IE  k o m b in a tu  po 
l ic k ie g o  zos ta ła  p rze k a za n a  
p o d stac ja  e n e rg ii e le k try c z ­
n e j . P o d łą czo n o  ją  do siec i 
z a s ila ją c e j ten  re jo n  w  e n e r ­
g ię  z E le k tro w n i P o m o rza n y . 
D z ię k i p rz e k a z a n iu  in w e s ty ­
c j i  do  e k s p lo a ta c ji, za p e w n io  
no  n a c a ły m  p la c u  b u d o w y  
d o p ły w  e n e r« ii e le k try c z n e j.

O S T A T N IO  d o konano  oceny  
p ra c y  p o szczegó lnych  p rzed s ię  
b io rs tw  i b ryg a d  za I  p ó łro ­
cze b r . N a jb a rd z ie j a k ty w n y  
m l i Jednocześnie w y k o n u ją ­
c y m i ry tm ic z n ie  za d a n ia  p la ­
n o w e są: N P B P . H y d ro b u d o ­
w a —9, P R K —10, P R K —15, In -  
sta l — S zczecin  o ra z  P R C iP .  
Z e  w s tę p n e j o ce n y  w y n ik a  
ró w n ie ż , że p ó łro c zn y  p la n  
b r . zo s ta ł w y k o n a n y  w  lOfl 
nroc.

K A IR  P A P . W  z w ią z k u  z 
b s ta tn im i s ta rc ia m i nad K a n a ­
łe m  S ue sk im  ko re spo nd e nt 
P A P , red . D z iedz ic , s y g n a li­
z u je  pogorszen ie  się s y tu a c ji w  
te j s tre fie . W  sobotę w ie czo re m  
nad esz ły  don ie s ie n ia , że w o js k a  
iz ra e ls k ie  d o k o n a ły  n o w e j 
z b ro jn e j p ro w o k a c ji,  p osuw a­
ją c  się z E l-K a n ta ry  na p ó ł­
n o c  w  k ie ru n k u  P o r t F u ad u  — 
w s c h o d n ie j części P o r t S a idu . 
W a lk a  t rw a ła  k i lk a  godzin .

U p a ły  w  P a r y ż a
P A R Y Ż  P A P . Z  P a ry ż a  donoszą o 

t rw a ją c y c h  tam  u p a ła c h , k tó re  po­
w o d u ją  lic zn e  z a s ła b n ię c ia . P rzeszło  
ły s ią c  osób p-oddano różnego  ro d za ­
ju  zab ieg o m  le k a rs k im  podczas w ie ­
cu m ło d z ie ż y  w  n ie d z ie lę  w  je d n e j  
e  d z ie ln ic  p a ry s k ic h . Z a n o to w a n o  
l ic z n e  w y p a d k i u d a ró w  s ło ne czn y ch .

B y ło  to  d ru g ie  w o s ta tn ich
d n ia ch  pow ażne naruszen ie  ro 
z e jm u  ze s tro n y  Iz ra e la . N a ­
leży  p rzyp o m n ie ć , że w  u b ie ­
g ły  c z w a rte k  Iz ra e lc z y c y  o- 
str-ze la li eg ipską  b a rkę , k tó ra  
p rz e w o z iła  za opa trzen ie  d la  je d  
nego ze s ta tk ó w  cudzoz iem ­
s k ic h  z a b lo k o w a n y c h  w  K a n a ­
le  S uesk im . Z g in ę ły  p rz y  ty m  
2 osoby c y w iln e .

O B S E R W A T O R Z Y  k a irs c y , k tó rz y  
od szeregu d n i z a s ta n a w ia li się nad  
m o ż liw o ś c ią  n o w e j a g re s ji iz ra e l­
s k ie j, w y ra ż a li  w  sobotę w ie czo re m  
o p in ię , że n o w y  p o w a ż n y  in c y d e n t  
w zm a g a  g roźbę pon ow n eg o  w y b u ­
chu  d z ia ła ń  w o je n n y c h . W y w o ła n ie  
sta rć  U w aża ne je s t  w  K a ir z e  za p ro ­
w o k a c ję , z w ią z a n ą  z b lis k im  gloso­
w a n ie m  w  Z g ro m a d z e n iu  O g ó ln y m . 
M o ż liw e , że Iz ra e l d o k o n u je  p ro -  
w o -.a c ji m il ita rn y c h  d la  p o p a rc iś  

w y s iłk ó w  d y p lo m a c ji a m e ry k a ń ­
s k ie j w  O N Z .

T y m c za s e m  n ad e sz ły  w ia d o m o śc i 
ze s t r e fy  G a z y  o n o w e j z b ro d n i, po ­
pu 'n io n e j p rz e z  o k u p a n tó w  iz ra e l­
sk i :h . M u s ie li ♦ n i p rz y z n a ć  się do  
m a s a k ro w a n ia  ta m te js z e j lu d n o śc i 
a ra b s k ie j, p rze d s ta w ia ją c  to  z n a j­
w yższą  o b łu d ą  i c y n iz m e m  ja k o  rz e ­
ko m o  o c h ro n ę  m ie n ia  O N Z . W ia d o ­
m o zaś, że ju ż  w  p ie rw s z y m  o kre s ie  
d z ia ła ń  w o je n n y c h  o k u p a n c i z a a ta ­
k o w a li  ta m  ż o łn ie rz y  in d y js k ic h  z 
ra m ie n ia  N a ro d ó w  Z je d n o c zo n y c h . 
(K o m u n ik a ty  z T e l -A w iw u ,  podane  
w  n o cy z so b o ty  n a n ie d z ie lę , do ­
n io s ły  o za s trze le n iu  p rze z  ż o łn ie -  
rz v  iz ra e ls k ic h  12 m ie s zk a ń c ó w  G a ­

zy ).

w turniejowych szrankach
N IE  B Y Ł O  W C Z O R A J w ażn ie jszego  w  Ś w in o u jś c iu  te m a tu  

J A K  T E L E W IZ J A . To  szczególne za in te re sow an ie  zw iązane  by 
ło  oczyw iśc ie  z p ie rw s z y m  m o rs k im  te le tu rn ie je m , ro z g ry w a  
n y in  m ięd zy  Ś w in o u jś c ie m  a K o łob rze g iem .

22 K O N K U R E N C J E  te le tu r -  d ż in  p o łu d n io w y c h  bardzo  za 
n ie ju  ro z g ry w a n e  w  obu m ia -  a fe ro w a n i m ło d z i lu d z ie , k rz y -  
s tach  jednocześn ie  i to  ż a ró w - cząc coś do  s ieb ie  przez tu b y  
no na  lą dz ie  ja k  i  na m orzu  — p od rę cznych  m e g afo nó w , n e r -  
m ia ły  zm ieśc ić  się w  d w u  i  p ó ł w o w o  g e s ty k u lu ją c . T o  b y l i  
g od z in ne j a u d y c ji,  podczas n a j w ła ś n ie  fa ch o w cy  T V , c z y n ią - 
,w ię ksze j w  h is to r i i  p o ls k ie j T V  cy  o s ta tn ie  p rz y g o to w a n ia . Aż 
—  tra n s m is ji.  P on iew aż, ja k  do d z iw  b ra ł,  że się n ie  p o g u b ili 
tąd , a u d y c je  te  z n a liśm y  t y lk o  w  ty m  o k ro p n y m  d la  la ik a  ba 

e k ra n u  te le w iz o ra , p o je c h a - ła ga n ie  i  rozgard iaszu .
łiś m y  na m ie jsce , by zobaczyć 
te le tu rn ie j „n a  ż y w o ” .

W p ro s t tru d n o  u w ie rz y ć , ja k  
o g rom na  i  s k o m p lik o w a n a  je s t 
ta  ca ła  te le w iz y jn a  m a ch ina  i 
ja k ic h  w ym ag a  p rzyg o to w a ń . 
B h a te rk a  d n ia  —  te le w iz ja  — 
z a a n e k to w a ła  d la  sw o ich  po­
trz e b  o g rom n y  p lac  p rzy  p laży 
W’ W arszow je , łą czn ie  z b u d y n ­
k a m i, la ta rn ią  m o rską , k i lk u ­
nas tu  s ta tk a m i i  o k rę ta m i, a 
n a w e t z basenem  p o rto w y m .

W  p a ję czyn ie  k a b li ,  anten, 
m o n ito ró w , p rz e k a ź n ik ó w , k a ­
m e r —  k rę c i l i  się ju ż  od go-

T y lk o  czy n a p ra w d ę  n ie  po­
g u b ili?

(D okończen ie  na  s tr. 2)

„ Q u iz  s iło w y ”  — ta k  chyba  
m o żn a  b y  b y ło  n azw ać Łtn 
k o n k u rs . J a k  w id a ć  na zd ję c iu , 
n a  p y ta n ia  (o Ś w in o u jś c iu ) o d ­
p o w ia d a  15 n a jła d n ie js z y c h  
d z ie w c zą t tego m ia s ta , a  si­
ła c z  ( !)  p rz e z  c a ły  te n  czas 
d źw ig a  n a  ra m io n a c h  c ię żk ą  
k o tw ic ę .

(F o to  S t. C ieś la k )

Premier Pompidou 
imin.CouvedeMumlle
przybywają dziś 

do Moskwy
M O S K W A  -r- P A R Y Ż  PAP«

Dziś na zaproszenie  rzą d u  ra ­
dz ieck iego  p rz y b y w a ją  do M o-' 
s k w y  z o fic ja ln ą  w iz y tą  p re ­
m ie r  F ra n c ji,  G EO RG ES POM -, 
P ID O U  i  m in is te r  S p ra w  Zan 
g ra n iczn ych , M A U R IC E  C O U * 
V E  D E  M U R Y IL L E .

Min. A. Rapacki
powraca do kraju

N O W Y  JO R K  P A P . 2 lip c a  
o p u śc ił N o w y  J o rk , u d a ją c  się 
w  d rogę  p o w ro tn ą  do k ra ju ,  
m in is te r  S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  
P R L , A d a m  R A P A C K I.

P rz e w o d n ic tw o  d e le g a c ji p o t 
s k ie j na da lszy  okres  trw a n ia  
ses ji o b ją ł am b. B ohdan  T O - 
M O R O W IC Z .

W y b o ry
do Izby Ludowej 

NRD
B E R L IN  P A P . W  n iedz ie lę

późnym  w ie czo re m  ogłoszono w. 
B e r lin ie  p ro w iz o ry c z n e  re z u łta  
ty  n ie d z ie ln y c h  w y b o ró w  do 
Iz b y  L u d o w e j N R D  i  do o k rę  
g ow ych  ra d  na rod ow ych .

F re k w e n c ja  w yb o rcza  w yn io -: 
sla 98,82 p roc., w ażnych  g ło ­
sów oddano 99,98 p roc. N a  ID  
sł y  k a n d y d a tó w  F ro n tu  Narew 
dowego N ie m iec  D e m o k ra ty c z ­
n ych  oddano 99,93 p roc. głosów«

Algieria wyda 
Czombego?

A L G IE R  P A P . A g e n c ja  R e u te ra  
donos i z  A lg ie ru , że n ie  je s t  w y k lu ­
czone, i ż  C Z O M B E  zo stan ie  w y d a n y  
R e p u b lic e  K o n go  — K inszasa.

R ad io  K inszasa s tw ie rd z iło  w  n ie ­
d z ie lę , że C zo m b e p rz y g o to w y w a ł  
się do p o w ro tu  do A f r y k i  w ra r  ze  
s w y m i ,,b e lg i js k im i p a n a m i” .

4 7 -le tn i C zo m b e b y ł sa m o zw a ń ­
c zy m  p re z y d e n te m  s e c ts jo n is ty c zn e j 
K a ta n g i od 1960 do '963 r. Z o s ta ł on 

o d w o ła n y  z  w y g n a n ia  w  lip c u  1964 
ro k u  i p o w ie rzo n o  m u  fu n k c ję  p re ­
m ie ra  K o n ga , k tó rą  sp ra w o w a ł d®  
p a ź d z ie rn ik a  1965 r .  W  m a rc u  b r . 
C zo m b e zo sta ł zao c zn ie  sk a za n y  n a  
k a r ę  ś m ie rc i za zd ra d ę  stanu

Z  n ie  w y ja ś n io n y c h  flotąd p rz y ­
czy n  sa m o lo t, k tó ry m  C zo m b e le c ia ł 
w  ią te k  w ie c z o re m  z Ib iz y  na M a ­
jo r k ę , z m ie n ił  k u rs  i  w y lą d o w a ł W  
A lg ie rze ,
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E m o c jo n u ją ce  zaw ody k u t r ó w  ra to w n ic z y c h . K to  p ie rw s z y  d o p ły n ie  p on ton em  do k u tra ?  
S praw ozdaw cą  z  k o n k u rs ó w  ro z g ry w a n y c h  w  S w tn o u jś c iu b y ł red . B . M iś . (po p ra w e j).

<F o to  S t. C ie ś la k )

Ś w inou jśc ie  zw yc ięży ło  Kołobrzeg

oblęione...
W A R S Z A W A  P A P . T ło k  n a  d w o r­

ca ch  P K P  i  P K S  n ie  m a le je . O s ta t­
n ie  p o c ią g i i a u to k a ry  k o lo n i jn e  od­
je c h a ły  w  n ie d z ie lą .

W  pocią g ac h  od ch o d ząc yc h  z Ł o ­
d z i do K o ło b rz e g u , U s tk i, S zc zec in a  
i G d y n i p a n o w a ł n ie s a m o w ity  t ło k .  
T a k ż e  a u to b u s y  P K S  o d je ż d ż a ły  
p rz e p e łn io n e  ponad  m ia rą .

W ie lu  k r a k o w ia n  szczegó ln ie  pod­
ró ż u ją c y c h  z d z ie ć m i, m u s ia ło  o d ło ­

żyć  w y ja z d  do n a s tę p n yc h  d n i. 
U ru c h o m io n o  b o w ie m , z b ra k u  w a ­
go n ów , z a le d w ie  je d e n  d o d a tk o w y  

p ociąg  do ośro d k ó w  w y p o c z y n k o ­
w y c h  n a p o łu d n iu . D w a  d o d a tk o w e  
a u to k a ry  ta k ż e  o k a z a ły  się k r o p ią  
w  m o rzu  p o trzeb .
K a to w ic k a  d y re k c ja  P K P  sp ra w ­

n ie  d o sto so w u je  się do ro sn ą ce j lic z ­
b y  p o d ró żn y c h . W  n ie d z ie lę  uruchom  

m io n o  5 d o d a tk o w y c h  po cią g ó w , z  
tego je d e n  z a re z e rw o w a n y  d la  w c za ­
sów  p ra c o w n ic zy c h  w  Ś w in o u jś c iu .  

Z m n ie js z y ł się n ie co  t ło k  n a ś lą ­
sk ic h  d w o rc a c h  P K S . W y je c h a ło  l l  
s p e c ja ln y c h  au to b u s ó w  k o lo n i jn y c h ,  
a m im o  to  in d y w id u a ln i p as aże ro ­
w ie  z d o ła li się po m ie śc ić  i n ik t  n ie  
m u s ia ł re zy g n o w a ć  z p o d ró ży , jalc 
to  b y ło  np . w  sobotę.

(D okończen ie  ze s t r .  1)

O  G O D Z IN IE  15 do e k ra n ó w  r o * -  
■ttaw ionych w o k ó ł p la ż y  te le w iz o ró w  
|> rz y lg n ą ł k to  t y lk o  ż y w  w  Ś w in o ­
u jś c iu . T e le tu rn ie j ru s z y ł. J u ż  ©d 
p o c z ą tk u , a  p o te m  p rze z  b ite  t r z y  

g o d z in y  (bo p ro g ra m  s ię  p rz e c ią ­
g n ą ł)  s łye h ać  b y ło  o k rz y k i ,  o k la s k i, 
cza se m  g w iz d y . T o  w s zyscy p rz e ż y -

M ilic ja n t  
uratował dziecko
K R A K Ó W  P A P . W s k u te k  n ie  

U w a g i o p ie k u n ó w  8 - le tn i K r z y -  
g z to f Soboń z B u k o w n a  (pow . 
O lk u s z ) w p a d ł do  g łębokiego  
basenu kąp ie lo w e go . D ziecko  
z n a la z ło  s ię  pod  w o dą . N a 
W szczęty a la rm  w s k o c z y ł do 
basenu w  m u n d u rz e  będący ju ż  
p o  s łu żb ie  fu n k c jo n a r iu s z  M O  
p łu t .  J A N  B A R A N . Z  6 -m e tro  
w e j g łębokośc i w y d o b y ł K rz y ­
sz to fa , zastosow ał sztuczne o d ­
d y c h a n ie  i  b ezzw łoczn ie  od­
w ió z ł d z iecko  do szp ita la . D z ię  
jfci je go  o fia rn o ś c i i  s z y b k ie j 
t tk e j i  d z iecko  zosta ło  o d ra to ­
w a n e  i  ż y c iu  je g o  n ie  zagraża 
n iebezp ieczeństw o .

w a li  tu rn ie jo w e  e m o c je  c iesząc się  
su k ce sa m i i  sm ucąc p o ra ż k a m i z a ­
w o d n ik ó w , p o zn a ją c  w  d o d a tk u  na  
e k ra n a c h  sw o ich  z n a jo m y c h , a  cza­

sem  n a w e t  (d o k r ę tk i ła m o w e )  sie­
b ie  s a m y c h . Z  ty m i e m o c ja m i b y ło  
b a rd zo  ró ż n ie . P rz e z  d łu żs zy  czas 
zan o s iło  się n a p o ra żk ę , a n a w e t sro­
m o tn ą  k lę s k ę  Ś w in o u jś c ia . Z a m o n ­
to w a n a  na w y s o k ie j w ie ż y  ta b lic a  
w y n ik ó w  w s k a z y w a ła  ju ż  n a w e t 11:5 
d la  K o ło b rz e g u ! S to ją c y  w  p ie rw -  

s zv ch  rzę da ch  tu rn ie jo w y c h  k i b i ­
có w  g o spodarze Ś w in o u jś c ia  —  I  se­

k r e t a r z  K P  P Z P R  — J . Z Y G M A -  
N O W S K I i p rz e w o d n ic z ą c y  P M R N  

—■ J . T R Z E C IA K  a ż  g ry ź l i p a lc e  ze 
zd e n e rw o w a n ia . —  C z y ż b y  m ia ło  się 
n ie  udać?

A  J E D N A K  „k o ń c ó w k a ”  ś w l 
nou jszcza n  b y ła  re w e la c y jn a . 
D o b rą  passę zaczę li sz taue rzy , 
p o k o n u ją c  sw o ich  ko le g ó w  i  
p o p ra w ia ją c  w y n ik  na  11:7, 
p o te m  w y g ra ł ta kże  n u re k  —  
spaw acz, s ta te k  p o ż a rn ic z y  i 
in n i ,  p rz e c h y la ją c  os ta teczn ie  
sza lę  z w y c ię s tw a  na ko rzyść  
Ś w in o u jś c ia . Końcow y w y n ik  
b rzm ia ł 14:12.

W te d y  d o p ie ro , po  za k o ń c ze n iu  
p ro g ra m u , w y b u c h ł sza ł ra do ś ci. 
W szys cy  ś c is k a li so b ie  rę ce , c a ło w a ­
l i  się n a w e t  z  n ie z n a jo m y m i. W  ty m  
m o m e n c ie  p roszę otoczonego  g ru p ą  
z n a jo m y c h  p rzew o d n ic zą c e g o  P M R N  
J . ■»’H Z E C IA K A  o k r ó tk ą  ro zm o w ę .

— J e ste śm y w s zyscy b a rd zo  szczę­
ś l iw i.  T y m  b a rd z ie j, iż  z w y c ię s tw o
p rzys z ło  b a rd zo  t ru d n o .

— A  co z ro b ic ie  z  nag ro d ą ?

K u l is y  o p e r a c j i  „ X ”  (2)

Zatrzymać szarą „Syrenką” !
T e j nocy  b y łb y  p ra w do p od ob n ie  także  zasnął, m im o  że u rw a ­

n y  k rz y k  sąs iadk i z a b rz m ia ł szczególn ie tra g iczn ie . N ie  to  je d ­
n a k  za n ie p oko iło  M ieczys ła w a  D., lecz ja kaś  p rze dz iw na , nag ła  
ę isza  za ścianą. Tego jeszcze n ie  by ło . S ta ruszek u n ió s ł się na 
p o s ła n iu  p iln ie  n as łu ch u jąc . C isza trw a ła . D o p ie ro  po k i lk u  
m in u ta c h  za ścianą ro z le g ły  się k ro k i sąsiada. M ie czys ła w  D. 
ro zp ozn a ł je  bez tru d u . Sąsiad p rzeszedł z p o k o ju  do ła z ie n k i. 
Zasycza ła  w o da  w  k ra n ie . P o te m  sąsiad w ró c i ł  do p oko ju . 
S k rz y p n ę ły  d rz w i szafy. C h w ila  c iszy  i  zn ów  odgłos k ro k ó w . 
S tu k  d rz w i w y jś c io w y c h  i  szum  w in d y . W  m ieszka n iu  za 
ic ia n ą  zapanow a ła  n ic z y m  n ie  zam ącona, m a rtw a  cisza. S ta ru ­
szek czeka ł jeszcze c h w ilę , w  ko ńcu  u zna ł, że sąsiadka w id o c z ­
n ie  zasnęła, zm ęczona a w a n tu rą  w ię c  i  o n  u s iło w a ł zasnąć. 
Sen je d n a k  n ie  n ad cho d z ił.

S ta ru sze k  u ś w ia d o m ił sobie w  p e w n e j c h w il i ,  że n a s łu ­
c h u je , że czeka na  ja k iś  g łos zza śc iany . Za  o k n a m i z ro b iło  
■ię jasno . P rzed  sk le p e m  n ap rze c iw ko  z ha łasem  w y ła d o w y ­
w a n o  s k rz y n k i z b u te lk a m i m leka , p o te m  ze zg rzy tem  p rz e ­
je c h a ł t ra m w a j,  gdzieś na  d o le  zahucza ło  ra d io , a za ścianą 
B ic , c ią g ła  d e n e rw u ją ca  cisza. M le c z a rz  ro z n ió s ł m le ko , dozorca 
z a b ra ł się do za m ia ta n ia  pod w ó rza , w in d a  zaczęła je ź d z ić  c ią ­
g le  w  d ó ł i  w  górę, a u  sąs iadów  trw a ła  n a d a l n ie n a tu ra ln a  
cisza. M in ę ła  godzina  7, p o te m  8 i  c ią g le  n ic . S ta ruszek  de­
n e rw o w a ł się co raz b a rd z ie j. To  s ię  jeszcze n ig d y  n ie  zd a rz y ­
ło .  S ąsiadka  zawsze z re g u la rn o śc ią  ze ga rka  w s ta w a ła  o go­
d z in ie  6.30. W p ra w d z ie  te ra z  b y ły  w a k a c je  i  d z iec i p a ń s tw a  O. 
b y ły  nad  m o rze m  z babc ią , a le  to  w  n ic z y m  n ie  zm ie n iło  
t r y b u  życ ia  są s iad k i.

O  g od z in ie  9 s ta rusze k  n ie  w y trz y m a ł.  W ysze d ł na k la tk ę  
•ch o d o w ą  i  d rżąc  z e m o c ji n a c isn ą ł g u z ik  d zw on ka . O dcze ka ł 
C h w ilę  n as łu ch u jąc  i  z a d z w o n ił znow u . N ic . Cisza. B ezruch . 
T e ra z  ju ż  M ie c z y s ła w  D. b y ł p ew ien , że u sąs iadów  s ta ło  s ię  
n ieszczęście. T a k  to  p o te m  o k re ś li ł w  ś le d z tw ie . N a  p rze m ia n  
to  n a c is k a ł d zw on e k  —  to  znów  s tu k a ł do d rz w i a w  k o ńcu  
•p oco ny  i  p rze rażo n y  z a a la rm o w a ł sąs iadów . W ezw ano  do ­
zorcę. T e n  zaś z a te le fo n o w a ł n a jp ie rw  do b iu ra  pana  O. i  do ­
p ie ro  d o w ie d z ia w szy  się, że te n  n ie  p rz y s z e d ł dz iś  do p ra cy , 
w e z w a ł m i lic ję .

A D A M  B U R T A
{C iąg  da lszy n as tą p i)

—  N a g ro d y  (m ilio n  r i  od P re z y ­
d iu m  W R N  i jeszcze ponoć  od  r e ­

s o rtó w ) p rze zn a c zy m y  oczy w iś c ie
n a  dalsze  u p ię k s za n ie  m ia s ta . C hce- 

• y , b  -  tu ry ś c i — goście z c a łe j 
P o ls k i i z z a g ra n ic y  — c z u li się u 
nas n a p ra w d ę  do b rze  i m ile  wspo­
m in a li  s w ó j p o b y t w  Ś w in o u jś c iu .

— D z ię k u je m y  i serd ec zn ie  g ro tu-, 
łu je m y  zw y c ię s tw a !

K .  K U L IG

Turniejowe
migawki

Ś W IN O U J Ś C IE  p rz y b ra ło  się  
z  o k a z ji te le tu rn ie ju  w  spec ja ł 
n ą, o d św ię tn ą  szatę. W szystk ie  
je d n o s tk i p ły w a ją c e  i  p ro m y  
w y s tą p iły  w  p e łn e j gaili f la ­
gow e j. M oc b y ło  p la k a tó w  i  
tra n s p a re n tó w .

•  •  *

„ W  B R Z E G U  N U D N O  —
W  S W IN O U S C IU  —  L U D N O ”  
—  c h w a li s ię  u ń e lk a  ta b lic a  
p rz y  re s ta u ra c ji „P rz y s ta ń ” , 
k tó rą  w sp o m in a m y m ile  za na 
p ra w d ę  sm aczny ob iad . Szkoda  
ty lk o ,  że p ę k ła  beczka ( !)  i  
m ocno s p ra g n ie n i goście p rzez  
d łu g ie  g o d z in y  n ie  m o g li do ­
stać ły k u  p iw a .

•  •  •
N A  T U R N IE J  z je c h a li także  

k ib ic e  z K o ło b rze g u . A u to bu s  
z p rzyczepą  u d e k o ro w a n y  b y ł 
d o w a lo n y m i p lan sza m i:

„ S T A L A J C IE  S IĘ  L O D A C Y , 
K A M E L A  N A  W A S  P A T S Y !”  

„K O Ł O B R Z E G  G Ó R Ą !”
Po c h io i l i je d n a k  p o ja w ił się 

tu ż  obok , tra n s p a re n t k o n k u ­
re n c y jn y :

„N A  M O R Z U  I  L Ą D Z IE  
K O Ł O B R Z E G  W Y S IĄ D Z IE / ”  
1 s ta ło  się!

N a jb a rd z ie j m a lo w n ic z ą  1 
o ry g in a ln ą  g ru p ę  s ta n o w ili 
u c ze stn ic y  fe s tiw a lu  s tu d en c­
k ie j  m ło d z ie ż y  a r ty s ty c z n e j —  
„ F A M A -6 7 ” , o d b y w a ją c e g o  się 
a k u r a t  w  Ś w in o u jś c iu . P ró c z  
e fe k to w n y c h  i  p o m ys ło w y ch  
s tro jó w  i t ra n s p a re n tó w , s tu ­
d e n c i za p re z e n to w a li n ie  lada  
te m p e ra m e n t w  d o p in g o w a n iu  
ś w in o u js k ic h  z a w o d n ik ó w  u -  
cze stn ic ząc yc h  w  t e le tu rn ie ju .

(Foto St. C ie ś la k )

T Y D Z I E Ń
W SEJMIE

W  M IN IO N Y M  ty g o d n iu  o - 
b ra d o w a ło  sześć k o m is ji se j­
m o w y c h : P rz e m y s łu  C iężk iego , 
C hem icznego i  G ó rn ic tw a , B u ­
d o w n ic tw a  i  G o sp o d a rk i K o m u ­
n a ln e j,  L e ś n ic tw a  i  P rze m ys łu  
D rzew nego , H a n d lu  Z a g ra n ic z ­
nego, H a n d lu  W e w nętrznego  
o ra z  K u l tu r y  i S z tu k i. P rze d ­
m io te m  o brad  w s z y s tk ic h  k o ­
m is j i  b y ła  a na liza  d z ia ła ln o ­
śc i poszczególnych re s o rtó w  w  
u b ie g ły m  ro k u .

C h c ie lib y ś m y  p ośw ięc ić  dziś 
n ieco  m ie jsca  sp ra w om , d otyczą  
c y m  m . in . także  naszego, p ra ­
sowego p o d w ó rk a , o m a w ia n y m  
na pos iedzen iu  K o m is ji K u l tu ­
r y  i  S z tu k i,  p ośw ięco n ym  ro z ­
p a trz e n iu  sp raw ozdań  z w y k o ­
n an ia  p la n ó w  i  b u d że tó w  za 
ro k  1966 p rzez M in is te rs tw o  
K u l tu r y  i  S z tu k i, R obo tn iczą

Sztafeta Krajów  
Nadbałtyckich 
fis t w  t§K0

Z  O K A Z J I  T y g o d n ia  M o rz a  B a ł­
ty c k ie g o , o d b y w a ją c e g o  się pod h a ­
s łem  „ B a łt y k  — m o rze m  p o k o ju "  
z o rg a n izo w a n a  zosta ła  s z ta fe ta  k r a ­
jó w  n a d b a łty c k ic h . S z ta fe ta  z a tr z y ­
m a ła  się w  u b ie g łą  sobotę w  Ś w i­
n o u jś c iu  i w y ru s z y ła  w  dalszą d ro ­
gę do N R D . S z ta fe tę  żeg n a ł w  Ś w i­
n o u jś c iu  I  s e k re ta rz  K P  P Z P R  —  
J e rz y  Z Y G M A N O W S K I.

. /  tu ry s ty c z n e j m ie js co w o ś c i A l-  
b e c k  w  N R D  o d b y ło  się u ro czy ste  
p rz e k a z a n ie  p a łe c z k i s z ta fe ty  gospo­
d a rzo m  p o w ia tu  W e lg a s t. U ro c z y ­
stość o d b y ła  się z u d z ia łe m  ty s ię c y  
tu ry s tó w  i m ie s zk a ń c ó w  A lb e c k u .

Po p rz e k a z a n iu  s z ta fe ty  p rz e z  je j  
k o m e n d a n ta  — p łk . W ła d y s ła w a  
W R O N IK O W S K 1 E G O , w y g ło s ił p rz e ­
m ó w ie n ie  s e k re ta rz  W o je w ó d zk ie g o  
Z e s p o łu  Poselskiego  w  S zc zec in ie , 
pose ł K a z im ie rz  P R U S If t S K I .

K o ń c o w y m  a k c e n te m  sp o tk a n ia  
b v ło  p rz e m ó w ie n ie  s e k re ta rz a  K O  
S E D  z  W olga stu  — H e in z a  L A N G E .

S p ó łd z ie ln ię  W y d a w n ic z ą  „P ra  
sa” , K o m ite t  d.s. R a d ia  i  T e ­
le w iz j i  o raz  P o lską  A ge n c ją  
P rasow ą.

F IL M :  z re a lizo w an o  w  ub,; 
ro k u  25 f i lm ó w  fa b u la rn y c h  
d łu g o m e tra ż o w y c h , w  ty m  3 
f i lm y  b a rw n e  i  13 p an o ram ie z  
n ych . T rw a ł,  za po czą tko w a ny  
w  la ta c h  p o p rze dn ich , spadek 
lic z b y  w id z ó w  w  k in a c h ; w  r.- 
1966 w y k u p i ło  b ile ty  k in o w e  o 
ponad  8 m in  osób m n ie j n iż  
r .  1965.

P R A S A : RSW  „P ra s a ”  w y d a  
w a ła  łą czn ie  235 ty tu łó w , w  
ty m  43 d z ie n n ik i.  W  s tosu n ku  
do 1965 r. je d n o ra z o w y  n a k ła d  
p ism  RSW  „P ra s a ”  w z ró s ł o  
752 tys . egz. Z a p o trz e b o w a n ie  
na  prasę  c ią g le  p rze k ra cza  m o  
ż liw o ś c i, o k re ś lan e  przez n ie ­
w ys ta rc z a ją c e  d o s ta w y  p a p ie ru  
i  z b y t m a łą  w y d a jn o ś ć  d ru ­
k a rń . W  1967 r. zw iększona  
p rz y d z ia ły  p a p ie ru  p o z w o liły  na 
w y d a n ie  n o w e j gaze ty  p o p o łu d  
n io w e j w e  W ro c ła w iu  i  z w ię k ­
szenie o b ję to śc i n ie d z ie łn y c f l 
w y d a ń  „T r y b u n y  L u d u ”  i  „Ż y  
c ia  W a rs z a w y ” , co sp o tka ło  się 
z u zna n iem  c z y te ln ik ó w . T rw a  
ją  p ra ce  p rzyg o to w a w cze  da 
w y d a n ia  gaze ty codz ienne j w  
T o ru n iu  i  ty g o d n ik a  w  P rze ­
m yś lu . M ie rn ik ie m  p o p u la rn o ­
śc i p ra s y  je s t z n ik o m a  ilośd 
z w ro tó w  gazet i  czasopism .

R A D IO  i  T V : O ddano  do o *  
ż y tk u  now e  s tu d ia  te łe w iz y j*  
ne w  K a to w ic a c h  i  W ro c ła w iu ; 
K o n ty n u o w a n o  budow ę  w a r­
szaw skiego  C e n tru m  R a d io w o * 
T e le w iz y jn e g o . W  k o ńcu  b ieżą­
cego ro k u  oddane zostaną d w a  
dalsze s tu d ia . Rozpoczęto w y ­
m ian ę  p rzes ta rza łego  s p rzę tu , 
p o d ję to  k ro k i  w  k ie ru n k u  u n o  
w o cześn ian ia  ro z g ło ś n i ra d io ­
w y c h  i  te le w iz y jn y c h .

P A P : P o lska  A g e n c ja  P raso ­
w a  w y d a je  39 ró ż n y c h  b iu le - j 
ty n ó w , p rzeznaczonych  do u *  
ż y tk u  p ra s y  k ra jo w e j i  za gra ­
n ic z n e j o raz  szeregu re s o rtó w ; 
R o k 1966 p rz y n ió s ł znaczne roz 
szerzenie  s łu żby  in fo rm a c y jn e j 
P A P . N a jp iln ie js z y m  zadan iem  
P A P  je s t obecnie  p rzysp iesze ­
n ie  d o p ły w u  w ia d o m o ś c i agen 
c y jn y c h  do re d a k c ji d z ie n n i­
k ó w  i  czasopism , a w  ko n s e k  
w e n c ji lepsze i  szybsze in fo r ­
m o w a n ie  spo łeczeństw a o w y d a  
rże n iach  w  k ra ju  i  na św ięcie .'

Po d y s k u s ji,  w  k tó re j pos ło ­
w ie  p o ś w ię c il i w ie le  u w a g i 
m . in . tru d n o ś c io m , z ja k im i 
b o ry k a  się p rasa, przede  w s z y *  
s tk im  z pow o d u  n ie w y s ta rc z a  
ja c e j o b ję tośc i, K o m is ja  p rz y ­
ję ła  sp ra w ozd a n ia  M in .  K u l­
tu r y  i  S z tu k i, R S W  „P ra s a ” , 
R a d ia  i  T V  o raz  PAP .

S P R A W O Z D A W C A



K suiun
l a l  Mm to s liis i?

STRONA 3

(Korespondencja z USA) ka ń s k a  p rasa  g rz m i na  a la rm . 
P o ja w ia ją  s ię  p ła c z liw e  'g łosy  

—  W IE S Z , P R Z E Z  P Ó Ł  R O K U  B Ę D Ę  M U S IA Ł A  m ieszka ć  m ężczyzn , w z y w a ją c e  pom ocy, 
u  ro d z ic ó w  i  b a rdzo  uw ażać, z k im  s ię  w id u ję  —  p o w ie d z ia ła  C zyżby^ rze czyw iśc ie  s y tu a c ja  
m o ja  p rz y ja c ió łk a  A m e ry k a n k a . B y ła  w ła śn ie  w  tra k c ie  p rz e - b y *3 a ’̂  ta k  p e łn a  d y s p ro p o r- 
p ro w ad za n ia  s p ra w y  ro zw o d o w e j. O d tego p ó ł ro k u  w ie le  za- cJi? C zyżb y  k o b ie ty  w  U S A  mo 
le ża ło . N I m n ie j n i w ię c e j, ty lk o  to , czy w  p rzysz ło śc i będzie  g ły  ju ż  w szys tko , a m ężczyźn i 
k o b ie tą  m a ję tn ą , czy n ie . Jeże li b o w ie m  m ąż w y k ry łb y ,  że s ię  n ie? !
t  n im  ro zw o d z i po to, by w y jś ć  za kogo innego  za mąż, sp ra - T a k  ty lk o  rzecz w y g lą d a  
w a  m o g łab y  p rz y b ra ć  n ie k o rz y s tn y  d la  n ie j o b ró t. N ie k o rz y s t-  pozo ru . W  rze czyw is to śc i, w  ty m  
n y  w  sensie f in a n s o w y m . k ra ju  rosnące j te c h n ik i,  e ks tra

w a g a n c ji w  d z ie d z in ie  s z tu k i,
B O D A J Ż E  je d y n y m  k ra je m  ją , są zn ikom e , n ie m a l s y m b o li m o d y, p rz e d m io tó w  codzienne  

C a św iec ie , gdz ie  ko b ie ta  w y -  czne, a s ta tu s  ro z w ó d k i w  sen go u ż y tk u  —  o bycza jow ość  p ły  
g ry w a  na ro zw o dz ie , je s t dz iś  s»e sp o łe czn ym , to w a rz y s k im  n ie  w ą s k im i, ściś le  u re g u lo w a - 
A m e ry k a .  W  ka ż d y m  in n y m  n ie  m a  ty c h  sam ych  p ra w  co n y m i i z a m k n ię ty m i k a n a ła m i, 
k r a ju  i  w  Każdej in n e j c y w i l i -  s ta tu s  ro z w o d n ik a , m ężczyzny. Choć je s t to  p ra w o  n iep isane, 
z a c ji,  e u ro p e js k ie j, bądź a z ja - In a c z e j d z ie je  s ię  w  S ta n ach  k a żd y  d o k ła d n ie  w ie , co m u 
ty c k ie j —  tra c i.  O b o ję tn ie , czy Z je d no czon ych . T a m  k o b ie ta  p rz y s to i, co m u . ro b ić  w yp ad a , 
n a  dz iec i, czy n ie . L os  o sam ot p a n u je  nad  s y tu a c ją . R ozw ód, g dy  n a le ży  do te j a te j g ru p y  
n io n e j m ę ż a tk i n ig d y  n ie  je s t p ra k ty c z n ie  rzecz b io rąc , je s t spo łeczne j. K ażde  odstępstw o  
¡wesoły. I  to  pod  w zg lę de m  ta m  d la  m ężczyzny rzeczą k a ra n e  b y w a  p rzez  s w o is ty  w y  
f in a n s o w y m , ja k  i  o b y c z a jo w y m , t rw a le  go ru jn u ją c ą  fin a n s o w o , m ia r  s p ra w ie d liw o ś c i,  k tó r y  
’A l im e n ty  b o w ie m  p rz y z n a w a - k o b ie c ie  n a to m ia s t d a je  sze ro - n ie  le g ity m u ją c  s ię  żadną l i t e  
n e  na  żonę, je ś li w  ogó le  is tn ie  k ie  m o ż liw o ś c i ro z w o jo w e , da rą  p ra w a , d z ia ła  je d n a k  sp ra w  

je  je j  b o w ie m  re g u la rn y  d o - n ie  i  ra d y k a ln ie .

C z y  p u s ty n ie  
zamienią $ą 

w kwitnące ogrody?
( A R -W E Z ) . P o łu d n io w e  W ło c h y  

ta e rp ią  n a  b ra k  w o d y . O s ta tn io  w  
B a r i  o tw a r to  d u ż y  ośrodek bad a ń  
n a d  o d s a la n ie m  w o d y  m o rs k ie j o ra z  
Zaso lonych  w ó d  p o d z ie m n y c h . Oś­
ro d e k  b ęd z ie  o c e n ia ł i s p ra w d z a ł 
W  s k a li p ó łte c h n ie z n e j z a ró w n o  
w ło s k ie , Jak i  z a g ra n ic zn e  m e to d y  
o d s a la n ia  w ó d . O d p o w ie d n ia  in ­
s ty tu c ja  a m e ry k a ń s k a  p rz e k a z a ła  
o ś ro d k o w i w  B a r i w y n ik i  s w yc h  
d z ie s ię c io le tn ic h  b a d a ń  w  t e j  d z ie  , 
d ż in ie . W  o śro d k u  in s ta lu je  się 
u rz ą d z e n ia  d la  o d s a la n ia  w ó d  p ię ­
c io m a  ró ż n y m i sposobam i.

R zą d  w ło s k i p rz e z n a c z y ł n a p ra ­
ce  o ś ro d k a  w  B a r i i  n a  la ta  1966—  
*970 —  3,5 m ld  l ir ó w .

G d y b y  d z ia ła lno ś ć  w ło s k ic h  n au  
k o w c ó w  i  te c h n ik ó w  zo sta ła  u w ie ń  
e zo n a  p o w o d ze n ie m  tz n . g d y b y  zna  
ie z io n o  w ła ś c iw ą  i  n ie z b y t  ko s z to w  
n ą m e to d ę  o trz y m y w a n ia  s ło d k ie j 
w o d y  z m ó rz , b y ło b y  to  o d k ry c ie  
o  e p o k o w y m  z n a c ze n iu . W ie lk ie  
p u s ty n n e  o b s za ry  p rzed e  w s zy s tk im  
A f r y k i  a ta k ż e  A z j i  m o żn a  b y  za­
m ie n ić  w  p o la  u p ra w n e  i  o g ro d y , 
k tó re  w  ra d y k a ln y  9posób z m ie n i­
ły b y  t ru d n ą  s y tu a c ję  żyw n oś c io w ą  
ty c h  k o n ty n e n tó w .

Katolicy amerykańscy
stosują śreilki 

8Eii|fee iic§pe?ia8
J A K  W Y N IK A  z b adań  p od ­

ję ty c h  p rzez  o ś ro d k i s o c jo lo g ii, 
lic z b a  k a to lik ó w  —  o b y w a te li 
U S A  s to su ją cych  ś ro d k i zapo­
b ie g a n ia  c iąży , w z ro s ła  ponad 
t rz y k ro tn ie  w  c ią gu  m in io n y c h  
dz ies ięc iu  la t .  O becn ie  ju ż  t y l ­
ko  22 p ro c . k a to lik ó w  a m e ry ­
k a ń s k ic h  d e k la ru je  się, ja k o  
ic h  p rz e c iw n ic y . W id a ć  z tego, 
ie  k o n se kw e n tn a  i  m asow a p ro  
paganda  na rzecz p la n o w a n ia  
ro d z in y  sku te czn ie  p rz e c iw d z ia ­
ła  uprzedzen iom , k tó re  u s iłu ją  
p o d trz y m a ć  k o n s e rw a ty w n i d u ­
c h o w n i k a to lic c y , na cze le  z 
k a rd y n a łe m  S pe tłm anem .

M im o  to  p o s tę p o w i dz ia łacze  
p rze s trze g a ją  p rze d  z b y tn im  
o p ty m iz m e m . P la n o w a n ie  ro ­
d z in y  osiąga p e łn y  sukces t y l ­
k o  w  ś ro d o w iska ch  o w yższe j 
k u ltu rz e ,  n a to m ia s t je go  w p ły w  
na po lepszen ie  s y tu a c ji w a rs tw  
upoś le dzo n ych  je s t o w ie le  s łab 
9£y. ( i)

Śmierć kosi dzieci
tent®! Afryee

P IĘ C IU S E T  L E K A R Z Y  z ró ż ­
n y c h  s tro n  ś w ia ta  u czes tn iczy­
ło  w  dw óch  k o n fe re n c ja c h  na 
te m a t ś m ie rte ln o ś c i d z iec i w  
b . f ra n c u s k ic h  k o lo n ia c h  na 
te re n ie  tz w . C za rn e j A f r y k i .  
W  ty m  re g io n ie  o ko ło  p o ło w a  
d z ie c i u m ie ra  p rze d  ukończe ­
n ie m  p ią te go  ro k u  życ ia , a 15 
p ro c e n t —  w  p ie rw s z y m  ro k u . 
S zczegó ln ie  k ry ty c z n y  je s t m o ­
m e n t od łą cza n ia  m a le ńs tw a  od 
p ie rs i:  od tą d  o d żyw ia n e  je s t 
o no  ta k  samo, ja k  d o ro ś li, co 
p o w o d u je  fa ta ln e  s k u tk i d la  
z d ro w ia , ro z w o ju  fizyczn eg o  a 
ta kże  psych icznego i je s t b. 
często p rzyczyn ą  p rzedw czesne­
go zgonu. i

chód, n a w e t je ś l i  je s t  sam a i  
n ie  m a dz iec i.

D la te g o  w ła ś n ie  m o je j p rz y ­
ja c ió łc e  A m e ry k a n c e  tale b a r ­
dzo za leża ło , b y  okres  ro z w o ­
d o w y  p rzeżyć  ja k  n a jb a rd z ie j 
p rz y k ła d n ie . D o w ie d z io n e  w ia  
ro ło m s tw o  w  po łą cze n iu  z ew en  
tu a ln y m i p la n a m i m a łż e ń s k im i 
z m n ie jsza ło b y  w y d a tn ie  k w o ­
tę  a lim e n ta c y jn ą .

— W Y N A J M Ę  S O B IE  n o w e  m ie s z ­
k a n ie  i k u p ię  n o w y  sam ochód —  o -  
ś w ia d c z y ła . —  N o , i  t rz e b a  b ęd z ie  
po m yś le ć o n o w y m  g ro n ie  z n a jo ­
m y c h  —  d o d a ła ;  w y c z u la m  n u tk ę  
m e la n c h o lii w  j e j  g łosie .

—  Z m ie n ia ją c  stan  c y w iln y , chcesz 
z m ie n ić  i  p rz y ja c ió ł?  —  s p y ta ła m .

—  N ie  ja .  O n i. O n i n ie  będ ą  c h c ie li 
p rz y ja ź n ić  się ze m n ą . M o i d a w n i  
z n a jo m i, to  m a łż e ń s tw a . B y w a liś m y  
u n ic h  ra z e m  z m ę że m . T e ra z , je ś li  j 
b ę d ą  k tó re ś  z nas p rz y jm o w a ć , to  
je g o , n ie  m n ie . P ra w o  fa w o ry z u je  
k o b ie tę , a le  lu d z ie  —  m ę żc zy zn ę  —  
za k o ń c z y ła  s e n te n c jo n a ln ie .

—  N ie  ta k i  to  r a j  d la  ro z w ó d e k , 
ja k b y  się m o g ło  zd a w a ć  —  w y s n u ­
ła m  lo g ic z n y  w n io s e k . — U  nas k o ­
b ie ta  p rz e z  ro zw ó d  t ra c i f in a n s o w o , 
a le  n ie  t ra c i p rz y ja c ió ł.

— Co ta m ! — A m e r y k a n k a  zb ag a te  
l iz o w a ł'. s p ra w ę . — S p ra w ię  sobie  
n o w y c h  p rz y ja c ió ł;  ty c h  n ig d y  n ie  
b ra k , g d y  się m a  p ie n ią d ze .

—  T o  p ra w d a  — s k o n s ta to w a ła m .
—  I  b ęd ę m o g ła  z u p e łn ie  sw o bo d ­

n ie  p rz y jm o w a ć  u s ieb ie  m ę żc zy zn . 
N .  t  m n ie  n ie  p o tę p i, n ik t  n ie  b ę­
d z ie  m i m ia ł za  z łe , ja k  m a  za  z łe  
p an n o m .

—  A  co , p a n n o m  n ie  w o ln o  w  U S A  
p rz y jm o w a ć  w  d o m u  m ężczy zn?

—  W szys tko  w o ln o , a le  n ie  w y p a ­
d a . T a k a  p a n n a  m ia ła b y  tru d n o ś c i 
ze zn a le z ie n ie m  sobie m ę ża .

—  A  w ię c  d la  ja k ic h  k o b ie t  je s t  w  
k o ń c u  u w a s ra j?  U la  m ę żatek ?

—- M a ją  d użo  p ie n ię d z y  —  o d p o ­
w ie d z ia ła  m o ja  p rz y ja c ió łk a  —  a le  
się n u d z ą . M ę ż o w ie  c a ły  d z ie ń  w  
p ra c y , d z ie c i w  k o le d ż a c h , a one  
sam e. I  b ro ń  B o że , ż e b y  zam ężn ą  
k o b ie tę  k to ś  z o b a c zy ł n ie  z m ę że m !  
— M o ja  p rz y ja c ió łk a  z ła p a ła  się  za  
g ło w ę .

Z A S T A N O W IŁ A M  S IĘ . P ow  
szechnie  uw aża  się, że A m e ry ­
ka  to  r a j  d la  k o b ie t  Że m ęż­
czyzna  je s t tu  zdecydow an ie  
p rzez  k o b ie ty  zd o m in o w a n y , że 
m a  s ię  tu  do czyn ie n ia  ze sw o 
is ty m  m a tr ia rc h a te m . A m e ry -

E W A  B E R B E R Y U S Z

Problemy EWG

IP1  krajach „széstki
w ią c e i

it id s l bez p ra cy
W  C IĄ G U  O S T A T N IE G O  R O K U  D A Ł  S IĘ  Z A U W A Ż Y Ć  

Z N A C Z N Y  W Z R O S T  B E Z R O B O C IA  W  K R A J A C H  N A L E Ż Ą C  
C Y C H  DO  E U R O P E J S K IE J  W S P Ó L N O T Y  G O S P O D A R C ZE J* 
T E N D E N C J E  T E  Z A O B S E R W O W A N O  S Z C Z E G Ó L N IE  W  N IK *  
M IE C K 1 E J  R E P U B L IC E  F E D E R A L N E J  O R A Z  W  K R A J A C H  
B E N E L U X U .

J A K  IN F O R M U J E  fra n c u s k ie  p i -  c k ic h , zw ła szc za  w  k o p a ln ia c h  Z » »  
mo góspodhrcze ,.L e s  Echos” ", w  g łę b ia  R u fc ry , t ra c i d n ie  p ra c y  a  

N  -m ie e k ie j R e p u b lic e  F e d e ra ln e j .p o w o d u  tz w . p rz e s to jó w  c z y li o k r e -  
bezcoboe ie w zra s ta  w  te m p ie  n ie p o -  sow ego za m y k a n ia  k o p a lń , g d yż w y ­
k a ; ¡c y m . W  c ią g u  ro k u  1966 lic zb a  d o b y c ie  w ę g la  je s t z b y t  d u że  w  S to - 
osó;> p o zo s ta ją c y c h  bez p r a c y  z w ię k  su n k u  do za p o trz e b o w a n ia . I  ta k  n p . 
s zy ła  s ię  o 193 690 c z y li  o 169 .p ro c . w  p ie rw s z e j p o ło w ie  c ze rw c a  w  z a -  
w  p o ró w n a n iu  z ro k ie m  1965. W e d łu g  g lę b iu  R u h ry  z a m k n ię to  n a 24 g o -  
d a n y c h  o p u b lik o w a n y c h  p rz e z  K o -  d ż in y  18 k o p a lń , w  k tó ry c h  n a g ra ­
n i is ję  W spó lnego  R y n k u  lic z b a  b e z - m a d z i ły  s ię  w ie lk ie  ilo ś c i n ie  sp rzę t 
ro b o tn y c h  w  N R F  m o że  o siąg n ąć danego w ę g la . W k r ó tc e  p rz e w id u je  
30« 000 pod k o n ie c  ro k u  1367. C o ra z  się 24 -go d zin n a z a m k n ię c ie  d a ls zy c h  
w ię c e j ro b o tn ik ó w  za c h o d n io n ie m ie - k i lk u n a s tu  k o p a lń  w  Z a g łę b i«  

R u h ry  i  S a a ry . W  s u m ie  T4 000 r ® *  
•b o tn ik ó w  s tra c i je d n o d n io w y  żarem  
b e k .

W  H o la n d ii lic zb a  b e z ro b o tn y c h  
w y ro s ła  o 34 27* osób w  p o ró w n a n iu  
z ro k ie m  1965. Ja k  p rz e w id u je  K o ­
m is ja  W sp ó ln eg o  R y n k u , pod k o ­
n ie c  b ieżącego  r o k u  m oże b y ć  W  
ty m  k r a ju  85 000 b e z ro b o tn y c h  (w  u - 
;b ie g ły m  ro k u  b y ło  ic h  45 000).

W  B e lg ii lic zb a  b e z ro b o tn y c h  
zw ię k s z y ła  się  w  k o ń c u  k w ie tn i«  
u b . ro k u  o  12,6 p ro c . w  sto su n k u  d a  
ro k u  p o p rze d n ie g o . W  L u k s e m b u r­
gu p o z io m  z a tru d n ie n ia  z m n ie js z y ł  
się  w  ty m  s a m y m  o k re s ie  o  0.5 p ro e*

P o z io m  z a tru d n ie n ia  w e  W ło sze ch  
w y k a z u je  o s ta tn io  p e w n ą  p o p ra w ę . 
W  ko ń c u  p a ź d z ie rn ik a  u b ieg łeg o  
ro k u  lic zb a  b e z ro b o tn y c h  z a r e je ­
s tro w a n y c h  w  b iu ra c h  z a tru d n ie n i«  
w ło s k ie g o  m in is te rs tw a  p ra c y  —  
zm n ie js z y ła  się o  8 p ro c . w  p o ró w ­
n a n iu  z ro k ie m  p o p rze d n im . O c zy ­
w iś c ie  n a le ż y  tu  u w zg lę d n ić , że o -  
gó ln a  ilość b e z ro b o tn y c h  w e  W ło ­
szech p rzew yżs za  zn a c zn ie  k w o tę  
b ezro b o c ia  w  in n y c h  k r a ja c h , Jesie- 
n ią  u b ieg łeg o  ro k u  w y n o s iła  o n a  
b o w ie m  103-7 038 osób.

Ja k  p rz e w id u ją  w ło s c y  e k s p e rc i 
gosp o d arc zy , n a w zro s t z a tru d n ie n ia  
w e  W ło sze ch  k o rz y s tn y  w p ły w  w y ­
w rz e  n ie w ą tp liw ie  ro z w ó j w s pół­
p ra c y  -  k r a ja m i s o c ja lis ty c z n y m i, «  
p rze d e  w s z y s tk im  ze Z w ią z k ie m  Ra­
d z ie c k im , k t ó r y  re a liz u je  w e  W ło ­
szech d u że  z a m ó w ie n ia  p rz e m y ­
s ło w e . (m . j.fl

W  B O L IW I I  w  da lszym  
c ią gu  u trz y m u je  s ię  stan  
n ap ię c ia  w y w o ła n y  pow sta  
n ie m  g ó rn ik ó w  z  k o p a ln i 
c y n y , k tó rz y  p ro k la m o w a li 
te re n y , na  k tó r y c h  w yd ob y  
w a  się cynę, „ te ry to r iu m  
n ie z a le ż n y m ” . P ow stan ie  
to  zo s ta ło  k rw a w o  s tłu m io  

i ne p rzez  o d d z ia ły  w o js k  
j rz ą d o w y c h , p rz y  czym  —  
] w e d łu g  don ie s ie ń  a g e n c ji 
j  A ssocia ted  Press  —  zg inę -  
' lo  80 g ó rn ik ó w . 
j  N a  z d ję c iu : ro d z in y  p rzy  

t ru m n a c h  g ó rn ik ó w
ty c h  p rzez o d d z ia ły  rządo  
w e w  C a ta n i,  re jo n  H uanu

¡ n .
C A F  —  P h o to fa x

Pocztówka z ZSRR

Klucza i i i  itiiliaiia
D R O G A  D O  W Ł A S N E G O , S P Ó Ł D Z IE L C Z E G O  M IE S Z K A ­

N IA  W Y G L Ą D A  W S Z Ę D Z IE  M N IE J  W IĘ C E J  JE D N A K O W O .

N a  d ru g i dz ień  ra n o  wszyscy w  m iasteczku w iedzie li, ż *  
P o la k  w y m k n ą ł s ię  z r ą k  gestapo 1 p o k p iw a li w  kafejkacH  
z n ieu d o lno śc i s tra ż n ik ó w . Rozwścieczeni N ie m cy  przeprowa­
d z a li re w iz je  u  w s zys tk ich  p od e jrza nych , zatrzym yw ali lu d z i 
na  u lic a c h , n ig d z ie  je d n a k  n łe  t r a f i l i  na  ś la d  S zczepaniaka.

M in ę ło  w ie le  m ies ięcy, za n im  S zczepaniak odzyska ł zdrow iej 
P oczą tkow o  leczono go w  p a r ty z a n c k im  s z p ita lu  w  górach^ 
potem  k u ro w a l s ię  w  p o b lis k ic h  w io ska ch , a k ie d y  ju ż  staną! 
na  nogach, w ys ia n o  go do L io n u , ce lem  dokładnego zbadan i*  
w  je d n y m  z ta m te jszych  s z p ita li,  k tó rego  k ie ro w n ik  był czyn* 
n y m  c z ło n k ie m  m aquis .

Po k ró tk ie j k u ra c ji sk ie ro w a no  go do o d d z ia łó w  w  re jo n ie  
C h am on ix . C hę tn ie  p ow raca ł w  g ó ry , w  k tó ry c h  czu ł s ię  n a j-

C Z A S  D Ł U Ż Y  SIĘLNIEMIŁOSIERNIE KAŻDEMU, K T O  C H C E  ¡ ‘Sotî daSahTrMha W?.1*»*»»»«« rozka»)W
„J U Z ”  M IE S Z K A Ć . P O T E M  P R Z Y C H O D Z I H IS T O R Y C Z N A  = • - *
C H W IL A  W R Ę C Z E N IA  K L U C Z Y  I  W R E S Z C IE  —  D Ł U C IE , 
S ZC ZE R E  W E S T C H N IE N IE  U L G I.

W  L A T A C H  1963—65 do  n o w y c h  a czas s p ła ty  —  25 la t . W  d ru g im  —
m ie s zk a ń  sp ó łd z ie lc zy c h  w p ro w a -  w a r u n k i są d o g od n ie js ze  i  k r e d y t  —  
d z iło  się  w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im  w  za leżn o śc i od  s ta n d a rd u  w y p e s a -  
m il io n  osób. T a k  trz e b a  ch y b a  w n io  ż e n ią  m ie s zk a n ia  w a h a  się od 70 do 
s k a w a ć  z ir tń ro  80 p ro c . k o s z tó w  b u d o w y , n a to m ia s t

czas s o ła ty  w y n o s i 45 lu b  w ię c e j n a ­
w e t  la t .  (T O K )

|  p rzeży ł.
w  m ieście , w  k tó ry m  ta k  dużo

sk o w a ć  z o f ic ja ln y c h  d a n y c h , k tó re  
w y m ie n ia ją  lic zb ę  o k . 310 tys . ro ­
d z in , n o w y c łi w ła ś c ic ie li s p ó łd z ie l­
czy ch  m ie s zk a ń  w  ty m  w ła ś n ie  o - 
k rę s ie .

W  ro k u  1965 o d d an o  w  Z S R R  do 
u ż y tk u  po n ad  150 tys . ta k ic h  m iesz­
k a ń .

P o d  k o n ie c  1964 r. p ro w a d z iło  sw ą  
d z ia ła ln o ś ć  w  Z S R R  o k . 3 400 sp ó ł­
d z ie ln i m ie s z k a n io w y c h . Z rze s za ły  
o n e  po n ad  ć w ie rć  m il io n a  c z ło n k ó w .

B a n k  In w e s ty c y jn y  Z S R R  u d z ie la  
s p ó łd z ie ln io m  k r e d y tu  do w y so k oś ci 
60 p ro c . k o s z tó w  b u d o w y ."  R esztę , 
c z v li 40 p ro c . w p ła c a  za lic zk o w o  
k a n d y d a t  na sp ó łd z ie lc ę . C zas sp ła­
t y  k r e d y tu  b a n k o w e g o  w y n o s i 10 do  
15 la t .  D la  p o ró w n a n ia :  w  P olsce  
m a m y  d w a  t y p y  s p ó łd z ie ln i —  w ła ­
snościow e i lo k a to rs k ie . W  p ie r w ­
szy ch , k r e d y t  b a n k o w y  w y n o s i 50 
p rc c . k o s z tó w  b u d o w y  m ie s z k a n ia

3 razy więcej utonięć
R O S N Ą C Ą  s ta le  lic zb ę  ka ta s tro f  

n a  m o rz u  n o tu ją  s p ó łk i ubezp ie cze ­
n io w e , a L lo y d  p o d n ió s ł n a w e t s ta w  
k ę  o p o ło w ę . Is to tn ie , o i le  w  1905 
ro k u  z a to n ę ły  54 s ta tk i i 8 900 zosta­
ło  u szk o d zon y ch , to  w  zes zły m  r o ­
k u  n a 25 224 s ta tk ó w  po n ad  5u0-to- 
n o w y c h  za to n ę ło  159. Z  og ó ln o św ia  
to w eg o  to n a żu  rz ę d u  166,5 m in  ton  
za to n ę ło  836 659.

W śró d  za to p io n y c h  s ta tk ó w  z n a ­
la z ło  się 18 ta n k o w c ó w  o łą c z n y m  
to n a żu  227,999 to n y  (3,5 ra z a  w ię c e j 
u iż  l ic z y ł „ T o r r e y  C a n y o n ” ), »088 
s ta tk ó w  zo sta ło  u szk o d zn y c h , w  ty m  
n ie k tó re  n a s k u te k  z d e rz e n ia .

P rz e g ry w a ją c e j Rzeszy n ic  ju ż  n ie  m o g ło  pom óc. A n i V - l ,  
a n i V -2 . N a  Zachodzie  zw yc ię ska  in w a z ja , a na fro n c ie  w sch ód  
n im  A rm ia  R adz iecka  w  le tn ie j o fe n s y w ie  z m io t ła  d y w iz je  
n ie m ie c k ie  i  zakoń czy ła  w y z w a la n ie  te re n ó w  ZS R R  p rz e b ra *  
cza jąc B ug .

W  m ia rę  p osu w a n ia  się w o js k  a lia n c k ic h  na  f ro n ta c h  KW 
c h od n ich  a k c je  p a r ty z a n c k ie  n a s i l i ły  się. O d d z ia ły  p a r ty z a n c ­
k ie  s to p n io w o  w y c h o d z iły  z p od z ie m ia  i  s ta w a ły  do o tw a r te j 
w a łk i.  P o ls k i ru c h  o po ru , zw łaszcza na  p o łu d n iu  F ra n c ji,  za­
czą ł tw o rz y ć  re g u la rn e  k o m p a n ie  p ie c h o ty , a n a w e t b a te rio  
a r ty le r i i .

•  *  *

—  A  może w o la łb y ś  te ra z  p rze jść  do p o ls k ic h  o dd z ia łó w ?  - •  
z a p y ta ł R a jm u n d  Szczepaniaka . —  N ie  będę c ię  z a trz y m y w a ć  
chociaż z ż y liś m y  s ię  z to b ą  i  p o lu b il i.

—  Z a czą łem  w a lk ę  razem  z w a m i i  z w a m i pozostanę  dd  
k o ńca  —  o d p o w ie d z ia ł.

I  jeszcze tego  samego d n ia  p rz e p ro w a d z ił z g ru p ą  p a r ty ­
z a n tó w  a k c ję  na  p o s te ru n e k  n ie m ie c k i na  d rodze  p ro w a d n ik  
ce j do G re no b le .

(C iąg  da lszy  n a s tą p #



P U IU R I1 U STRONA 4K
„Prawdziwa cnota..."

[ykqOdpowiada ią na kryl
N ie  t y lk o  e m e r y c i

Kim jesteś, stary człowieku?
N O W Y  U R Z Ą D  P O C Z T O W Y

W  Z W IĄ Z K U  z n o ta tk ą  p t. „O s ied  
Je bfez te le fo n u ”  u p rz e jm ie  in fo r ­
m u je m y , że  n a  O s ie d lu  K o m u n y  P a  
y y s k ie j b y ła  k a b in a  te le fo n ic z n a , 
|c tb rą  p o te m  zd ew as to w a n o .

W  I I I  k w a r ta le  b r .  u ru c h o m im y  
f u t a j  u rz ą d  p o c z to w y . Z a in s ta lo w a ­
n a  w  n im  k a b in a  te le fo n ic z n a  bę­
d z ie  p rze łą c za n a  po god zin ac h  u rz ę ­
d o w a n ia  n a u s ta w io n y  p rze d  po cz­
t ą  a p a ra t  w rz u to w y , k t ó r y  b ęd z ie  
•K y n n y  c a łą  dobę.

K ie r o w n ik  D z ia łu  T e le fo n ic z n e -

S» D y r e k c j i  O k rę g u  P o c a ty  i  T e -  
k o m u n ik a c ji

O . Z D R E N K A

T R Z E B A  Z L IK W ID O W A Ć  
P R Z Y C Z Y N Ę

O D P O W IA D A J Ą C  na sk argę  d o ty ­
c zą cą  u p rz ą tn ię c ia  z u l .  M ączneJ  
»ian iesionego p rze z  w o d ę  p ia s k u  w y ­
ja ś n ia m y , że  z le c il iś m y  w y k o n a n ir  
ty c h  p ra c  M ie js k ie m u  P rze d s ię b io r  
s tw u  O c zys zcza n ia . P ra g n ie m y  ró w ­
n ie ż  p o in fo rm o w a ć , że p rz y c z y n ą  za 
n ie c zy s zc za n ia  u lic y  p ia c h e m  je s t  
•w a d liw a  m e lio ra c ja  w  ty m  re jo n ie .  
J e ż e li n ie  zos tan ie  ona p o p ra w io n a  
w  p rzys z ło ś c i m ogą b y ć  z a s y p y w a ­
n e  i  In n e  u lic e  K lę s k o w a .

Z -c a  D y re k to ra  d.s. E k s p lo a ta c ji 
M ie js k ie g o  Z a rz ą d u  D ró g  

i  M o stó w
in ż . R o m u a ld  Z A W A D Z K I

S T A R E  K IN O  W  N O W E J  S Z A C IE

N A W IĄ Z U J Ą C  do n o ta tk i d o ty czą  
e e j re m o n tu  k in a  „ P io n ie r ” u p rz e j­
m ie  in fo rm u je m y , że po za k o ń c ze ­
n iu  p ra c  k in o  b ęd z ie  c a łk o w ic ie  zm o  
d e rn iz o w a n e ; o trz y m a  p a n o ra m ic z ­
n y  e k ra n , m e c h a n ic zn ą  w e n ty la c ję  
aaś w n ę trz e  p o c z e k a ln i, w id o w n i  
ł> a llu  kasow ego  zys ka  p ię k n ą  o p ra -

W y k o n a w c ą  ty c h  ro b ó t je s t M P R B  
n r  2, t e r m in  ic h  z a k o ń c ze n ia  p r z e ­
w id z ia n y  b y ł p o c zą tk o w o  n a 30.V I .  
l i r .  W ie rz y m y  je d n a k , że  M P R B  ńr 
S d o ło ży  s ta ra ń , b y  d z ie c i po p o w ro  
e ie  z w a k a c ji  m o g ły  ju ż  chodzić  
d o  o d re m o n to w a n e g o  k in a .

D y r e k t o r  W o je w ó d zk ie g o  
Z a rz ą d u  K in  
T .  B Ą C L E R

T O  N IE  M Y

W  Z W IĄ Z K U  z n o ta tk ą  p t. „ Z a  
k a r ę ”  u p rz e jm ie  in fo rm u je m y , że 
w in ę  za n ie d o s ta rc ze n ie  m a ś la n k i  
k l ie n to m  w  d n iu  1.06. ponosi 
S zc ze c iń s k a  S p ó łd z ie ln ia  M le c z a r ­
s k a , k tó ra  n ie  z re a liz o w a ła  n a ­
szego z a m ó w ie n ia . . - , .

W  s to su n k u  do  e k s p e d ie n tk i,  
k tó r a  n ie c h ę tn ie  p rz y jm o w a ła  za ­
m ó w ie n ia  n a m a ś la n k ę  z do staw ą  
d o  d o m u , w y c ią g n ę liś m y  sa n kc je  
s łu żbo w e.

p .T ,  K lie n tó w  p rz e p ra s z a m y  za 
W y rzą d zo n e  p rz y k ro ś c i, k tó r e  —  
m a m y  n a d z ie ję  — w ię c e j się n ie  
jpow tórzą.

n ie czy s to śc i d o  d n ia  1. V I I .  b r .  
O b. E . P io t r o w ia k  i E . Z a c h a r -  
c zu k  —  a je n t k i  „ B a ru  E x t r a ”  — zo ­
b o w ią z a n o  do  u t rz y m a n ia  czystośc i 
w  p o b liż u  sto is ka  i s to lik ó w . J e d ­
n a k  p o n o w n a  k o n t ro la  z d n ia  26. 
V I .  b r . w y k a z a ła , iż  ob . E . Z a -  
c h a rc z u k  n ie  w y k o n a ją  naszego za­
rzą d z e n ia , za co o trz y m a ła  u p o m ­
n ie n ie .

J e ś li a je n c i n ie  b ęd ą u t r z y m y ­
w a l i  czystośc i n a  p o w ie rz o n y m  im  
o d c in k u , b ęd z ie m y  zm u s ze n i zas to ­
sow ać o d p o w ie d n ie  k a r y .

W o je w ó d z k i i M ie js k i  
In s p e k to r  S a n ita rn y  

D r  m e d . H . D Ą B R O W S K I

G E N T L E M E N I Z  M Y S Z K Ą  M Ó W IĄ , Ż E  N IE  M A  K O B IE T  
S T A R Y C H  —  D E M O G R A F O W IE  P R Z E C IW N IE , Z  T A B L IC A ­
M I  S T A T Y S T Y C Z N Y M I W  R Ę K U  D O W O D Z Ą , IŻ  L IC Z B A  
S T A R Y C H  K O B IE T  Z N A C Z N IE  P R Z E W Y Ż S Z A  L IC Z B Ę  
M Ę Ż C Z Y Z N .

N IE  Z A W S Z E  T A K  B Y Ł O . 
K ro n ik a rz e  d z ie jó w  m o n a r­
szych p rz e k a z a li, że d a w n ie j 
na  tro n ie  za s iad a li o w ie le  częś 
c ie j w d o w c y  n iż  w d o w y . W ła ­
d y s ła w  J a g ie łło  p och ow a ł t rz y  
żony za n im  sędziw ego ju ż  k ró  
la  p rze ży ła  cz w a rta , m ło d z iu t

P O C Z f « m

k a  Sonka. R ó w n ie ż  b liższe  dzie  
je , ju ż  u ję te  w  ru b r y k i  s ta ty ­
s ty k  lu d n o ś c io w y c h , in fo rm u ją  
o w z g lę d n e j k ró tk o w ie c z n o ś c i 
k o b ie t. P o ls k ie  dane z 1900 ro 
k u  m ó w ią , że w  g ru p ie  p o w y ­
że j 65 la t  na 100 m ężczyzn 
p rz y p a d a ło  97,8 ko b ie t. D o p ie ­
ro  w  la ta c h  d w u d z ie s tych  n a ­
szego w ie k u  s tosunek ten  od­
w ró c i ł  się na ko rzyść  k o b ie t.

CO W P Ł Y W A
N A  P R Z E W A G Ę  L IC Z E B N Ą

lu d z i s ta ry c h  je d n e j lu b  d ru ­
g ie j p łc i?

P rzede w s z y s tk im  w o jn y .
Obecne p oko le n ie  P o la k ó w  w  
w ie k u  65 la t  lu b  p c w y ż e j w a l­
czy ło  częściowo na  f ro n ta c h  
I, i  pow szechnie  -w I I  w o jn ie  
ś w ia to w e j, k tó ra  p rz e trz e b iła  
szeregi m ężczyzn m ięd zy  18 a 
50 ro k ie m  życ ia . W s k u te k  tego 
s tosunek lic z b o w y  p łc i z m ie n ił 
s ię  ra d y k a ln ie : w  1960 r. na 
s tu  m ężczyzn p rz y p a d a ło  u nas 
aż 163,8 ko b ie t.

D ru g im  c z y n n ik ie m  o zasad­
n ic z y m  w p ły w ie  są tzw . p ow o ­
je nn e  okresy kom pensacy jne . 
N ie  zna jąc dotąd p rz y c z y n  te ­
go z ja w is k a , d e m o g ra fo w ie  ob­
s e rw u ją , iż  po ka żde j w o jn ie  
następu je  g w a łto w n y  w z ro s t 
lic z b y  u rodzeń  w  ogóle, a u ro -  

! dzeń d z iec i p łc i m ę sk ie j w  
| szczególności. D la tego  w  p e r­
s p e k ty w ie  n a jb liż s z y c h  la t  d w u  
d z iestu , gdy w  w ie k  starcz.- 
w e jd ą  ro c z n ik i u rodzone  bezpo 
ś re d n io  po I  w o jn ie  ś w ia to w e j, 
p rzew aga  s ta ry c h  k o b ie t s to p ­
n ie je : np. w  ro k u  1985 będzie 
ich  142 na s tu  mężczyzn.

Na m a rg in e s ie  te ; k w e s t ii —  
jeszcze jedno . „U m ie ję tn o ś ć ”  
k o b ie t osiągania  d łuższego ż y ­
c ia  polega n ie  ty lk o  na ty m , 
że oszczędzają je  (a p rz y n a jm  
n ie j do tąd  oszczędzały) k a ta k liz  
m y w o je nn e . M ó w i się, że k o ­
b ie ty  są b io lo g ic z n ie  s iln ie jsze  
od m ężczyzn, le cz  n a u ka  do­
tąd  n ie  zn a la z ła  w y tłu m a c z e -

Z -c a  D y r e k to r a  d .s . H a n d lo w y c h  
M H D  A r t y k u ła m i S p o ż y w c z y m i 

m g r R . K O S M A C Z E W S K I

M IR  W S Z Y S T K IC H  O B O W IĄ Z U J E  
K O L E J K A

O d p o w ia d a ją «  n a  lis t  W a « e j  
C z y te ln ic z k i p . B . P . w y ja ś n ia m y ,  

; *e  k o b ie ty  c ię ż a rn e , In w a lid z i,  i 
S ta rc y  m a ją  p ra w o  do  d o k o n y w a ­
n ia  z a k u p ó w  poza k o le jn o ś c ią .

p .o . z - c a  D y re k to ra  
d.s . H a n d lo w y c h  

M ie js k ie g o  H a n d lu  M ię s e m  
W . Z A W IŁ A

K T O  Z W Y C IĘ Ż Y ?

N a w ią z u ją c  do  notatk.1 p t . „ K r ó ­
le s tw o  K r ó la  Ś m ie c ia ”  u p rz e jm ie  

[z a w ia d a m ia m y , że  w  w y n ik u  p rz e -  
[p ro w a d zo n e j k o n t r o li  s a n ita rn e j w  
d n iu  21. V I .  b r .  s tw ie rd z il iś m y , iż  

[basen k o ło  „ B a ru  E x t r a ”  je s t  z a ­
n ie c z y s z c z o n y . Z a ró w n o  o toc zen ie  
¡s to isk a  p ie c z e n i z ro żn a , ja k  i sto - 
, l ik ó w  b y ło  zaś m ie co n e  ta c k a m i  
¡ te k tu ro w y m i o ra z  re s z tk a m i p ó -  
'k b n s u m p c y jn y m i. O sobę o d p o w ie ­
d z ia ln a  za te n  s ta n  rze c zy  u k a r a ­
n o  m a n d a te m .
, P o n a d to  zo b o w ią z a liś m y  S zcze­
c iń s k ie  Z a k ła d a  G a s tro n o m ic zn e  

d o  u su n ię c ia  m a te r ia łó w  b u d o w la ­
n y c h  o ra z  u p rz ą tn ię c ia  p ia s k u  i

„ W ia t r -1 7 5 ” 
w seryjnej proiiukcji

L IC Z N A  rzesza m o to c y k lis tó w  n a ­
re s z c ie  d o c ze k a ła  się  u p ra g n io n e g o  
« d  d a w n a  s i ln ik a  m o to c y k lo w e ,to  
„•W ia tr-17 5” . V / I I  p ó łro c zu  b r„  r u -  
*  za s e ry jn a  p ro d u k c ja  ty c h  s i ln i­
k ó w  w  z a k ła d a c h  m e ta lo w y c h  w  N o  
,w e j D ę b ic . N o w e  s i ln ik i  p rze s z ły  
J ó ż  p ró b y  e k s p lo a ta c y jn e  i  h o m o lo ­
g a c y jn e )  b a d a n ia  dopuszcza lnośc i 
fy p u , c z y li  zgodności ź  p rz e p is a m i  
k o d e k s u  d ro g o w eg o ), 
i. N ie b a w e m  n o w y  s i ln ik  z a m o n to ­
w a n y  b ęd z ie  d® c a łk ie m  now ego  
.m o to c y k la  o n o w o cze sn e j s y lw e tc e  
1  n a z w ie  „ G a z e U ”

O B W O D O W Y  U rząd  Po 
cz to w y  w  A u g u s to w ie  za­
w ie s ił w  ró żn ych  m ie js c o ­
wościach  p o w ia tu  (w  p un k  
tach  b a rd z ie j ru c h liw y c h ) 
35 d o d a tk o w y c h  s k rz y n e k  
p ocz to w ych . W iększość z 
n ic h  um ieszczono nad  je ­
z io ra m i i  p rz y  d rogach  
p ro w a d zo n ych  p rzez  Pusz­
czę A ug u s to w ską .

N a z d ję c iu : O to  je dn a  ze 
s k rz y n e k  p ocz to w ych  za­
w ieszona  p rz y  g łó w n e j tra  
sie A u g u s tó w ^ -S u w a łk i w  
lesie .

(C A F -M o ro z )

Przemysł terenowy
woj. katowickiego

produkuje
atrakcyjne towary
P R Z E M Y S Ł  T E R E N O W Y

w o je w ó d z tw a  k a to w ic k ie g o ,
g ru p u ją c y  330 za k ła d ó w , d a je  
roczną  p ro d u k c ję  w a rto ś c i ok. 
2,5 m ld  zł, w  ty m  p ra w ie  za 
dw a m ld  z ł w y ro b ó w  p rze zna ­
czonych bezpośredn io  na  zao­
p a trz e n ie  ry n k u .  W  ty m  ro k u  
z zakresu  sp rzę tu  e le k try c z ­
nego z a k ł? d y  z a p o w ia d a ją  m . 
in . p od ję c ie  p ro d u k c ji:  te rm o ­
w e n ty la to ró w , g a rn k ó w  z te r -  
m o re g u la c ją , p ie c y k ó w  ła z ie n ­
ko w y c h , s o k o w iró w e k , ro żn ów  
do p ie k a rn ik ó w  dom ow ych , 
s z a tk o w n ic  do k a p u s ty  z n a ­
pędem  e le k try c z n y m , m ły n k o -  
m ik s e ró w , m a szyn ek do k ra ja ­
n ia  ch łeba  (z p rz y s ta w k a m i 
do k ra ja n ia  w ę d lin  i  se rów ).

Listy o nss

Polak pracuje
W 1946 R . w  gospodarce uspo łecz­

n io n e j p ra c o w a ło  2,9 m in  za ­
t ru d n io n y c h , w_ 1950 r .  ju ż  d w a  ra z y  
t y le ,  c z y li  5 m in , w  1966 ro k u  —  
8,7 m in . T a k i  w zro s t s ta n o w i b a r ­
dzo  w y m o w n ą  ilu s tr a c ję  nas ze j gos 
p o d a rc ze j d y n a m ik i.

C o  m ó w ią  in n e  w s k a ź n ik i d o ty ­
czące z a tru d n ie n ia ?  W  o p a rc iu  o  
n o w ą  p u b lik a c ję  G U S  p t . „R o z w ó j 
G os po d a rczy  i S p o łe c zn y  P R L ”  
p rz y ta c z a m y  k i lk a  c ie k a w y c h  po­
ró w n a ń .

N a jw ię c e j P o la k ó w  p ra c u je  w  
p rz e m y ś le  —  b e z  u c zn ió w  41,5 p roc. 
o g ó łu  z a tru d n io n y c h . D ru g ie  m ie j ­
sce z a jm u je  b u d o w n ic tw o  — 10,3 
p ro c ., trz e c ie  — tra n s p o rt  i  łą c z ­
ność 9.7 p ro c .

N a jw y ż s z y  od se te k  p ra c o w n ik ó w  
p rze m y s łu  l ic z y  w o je w ó d z tw o  w ę ­
g la  i s ta li —  k a to w ic k ie  o ra z  k o ­
le b k a  i s to lic a  w łó k n ia r z y , dziś
ju ż  s ław n a  ró w n ie ż  in n y m i b ra n ­
ż a m i — Ł ó d ź: S to s u n k o w o  n a j­
m n ie js ze  z a tru d n ie n ie  w  p rz e m y ­
ś le  m a  w o j.  s zc zec iń s k ie  — 28,2 
p roc. ogółu  z a tru d n io n y c h . T o  p o r  
to w e  w o je w ó d z tw o  p rz o d u je  za to , 
o bok g d ań s k ie g o , je ś l i  ch odzi o 
z a tru d n ie n ie  w  tra n s p o rc ie  i łą c z ­
ności (14,1 p ro c . ogółu  z a tru d n io ­
n ych  w  g o spodarce u sp o łe czn io -

N a jw ię c e j b u d o w la n y c h  l ic z y  
k r a k o w s k ie  —  20,3 p ro c . ogółu  za ­
tru d n io n y c h . D y s ta n s , k tó ry  d z ie li  
cze m p io n a  w  te j  d z ie d z in ie  od in -  
r y c h  re jo n ó w  k r a ju ,  je s t zn ac zn y . 
W  w o je w ó d z tw a c h  n as tę p n y c h  co 
do  w ie lk o ś c i z a tru d n ie n ia  w  b u ­
d o w n ic tw ie . a w ie c  w  p o zn a ń s k im  
i w ro c ła w s k im , w s k a ź n ik  te n  w y ­
n osi 12.1 p ro c ., w  s to lic y  12 p ro ­
c e n t. N a jm n ie j b u d o w la n y c h  m a  
W ro c ła w s k ie , m ia n o w ic ie  6,6 ogółu  
z a tru d n io n y c h .

W  h a n d lu  n a jw ię k s z y  odsetek  
p ra c o w n ik ó w  m a ru c h l iw a  s to lic a  
— 11,4 p ro c ., d a le j w o j .  lu b e l­
sk ie : — 10,9 p ro c . i b ia ło s to c k ie  — 
10,3 p ro c ., a d o p ie ro  po  n im  m ia ­
sto  M e rk u re g o  — P o zn a ń  —  10,1 
p ro c .

N a js iln ie js z y  w zro s t z a tru d n ie n ia  
w  o s ta tn ic h  la ta c h  (1962—1966) no ­
t u je  się w  w o je w ó d z tw a c h  szcze­
c iń s k im , w a rs z a w s k im  k ie le c k im ,  
lu b e ls k im . Z ja w is k o  to  n a le ż y  w ią  
zać n ie w ą tp liw ie  z a w an s em  ty c h  
re jo n ó w . N a jm n ie js z y  w zro s t za ­
t ru d n ie n ia  n o tu je  się n a to m ia s t w  
W a rs z a w ie  (8,5 p ro c .), g d z ie  n a s tę ­
p u je  p la n o w a  d e g lo m e ra c ja  o ra z  
w  Ł o d z i (8,8 p ro c .).

S p e c y fik a  te re n o w a  z n a jd u je  o -  
c z y w iś c ie  o d b ic ie  ró w n ie ż  n a  r y n ­
k u  p ra c y . S to s u n k o w o  n a jm n ie j  
w o ln y c h  m ie js c  p ra c y  je s t  w  K ie -  
łe c k ie m , Ł ó d z k ie m , P o zn a n s k iem . 
W  p rz e k ro ju  o g ó ln o k ra jo w y m  w y ­
s tę p u je  je d fta k  n a d a l b ra k  s iły  
ro b o c ze j. W  1966 r .  na 100 m ę ż­
c zy zn  z a re je s tro w a n y c h  w  b iu ra c h  
p ra c y  p rz e c ię tn ie  p rz y p a d a ło  1889 
w o ln v c h  m ie js c !!!

P łeć  n a d o b n a  n ie  m ia ła  ta k ie g o  
h a n d ic a p u . N a  100 p o s zu k u ją c y c h  
p ra c y  o fe ro w a n o  ty lk o  40 m ie js c . 
O  z a tru d n ie n ie  b y ło  je d n a k  t r u d ­
no  p rze d e  w s z y s tk im  d la  ty c h  n ie ­
w ia s t, k tó re  n ie  p o s ia d a ją  k w a l i ­
f ik a c j i  z a w o d o w y c h .

N ie m n ie j, a k ty w iz a c ja  za w o do w a  
k o b ie t  w  P o ls ce n a s tę p u je  n ie ­
z w y k le  szy b ko . W  la ta c h  1955—66, 
g d y  o gó lne z a tru d n ie n ie  w  gospo­
d a rc e  u sp o łe c zn io n e j, poza r o l ­
n ic tw e m  i  le ś n ic tw e m , w zro s ło  o 
45 p ro c ., z a tru d n ie n ie  k o b ie t  po d ­
n io s ło  się o 64 p ro c . W  te j  c h w ili  
w  P o ls ce  p ra c u je  za w o d o w o  po ­
n ad  3,2 m in  p rz e d s ta w ic ie le k  p łc i
n a d o b n e j.

I  n a  z a k o ń c ze n ie  c h y b a  n a jb a r ­
d z ie j o p ty m is ty c z n e  p o ró w n a n ie  
d o ty czą ce  z m ia n  w  p o z io m ie  w y ­
k s z ta łc e n ia  i  p rz y g o to w a n ia  za w o ­
do w eg o  P o la k ó w . O to  w  la ta c h  
195Ł—64, p rz y  o g ó ln y m  w zro ś c ie  
z a tru d n ie n ia  w  gospodarce uspo­
łe c z n io n e j o 12 p ro c ., lic z b a  p ra ­
c o w n ik ó w  z w y k s z ta łc e n ie m  w y ż ­
szy m  p o d n io s ła  się o 24 p ro c ., a 
p ra c o w n ik ó w  ze ś re d n im  za w o d o ­
w y m  o ponad  36 p roc.

W ia d o m o  — P o ls k a , k r a j  lu d z i  
uczą cy ch  się!

O p r . F . B O R .

n ia  tego z ja w is k a . K ie d y  je  
z ro zu m ie , p ra w d o p o d o b n ie  zdo 
będzie  k lu c z  do p rz e d łu ż e n ia  
życ ia  lu d zk ie g o  w  o gó lnośc i 
(obecn ie  s ta ty s ty c z n e  „p rz e d łu  
że n ie ” , o k tó ry m  często c z y ta ­
m y , ma ź ró d ło  w  zn aczn ym  
sp ad ku  ś m ie rte ln o ś c i n ie m o ­
w lą t .  N a p rz y k ła d  w e  F ra n c ji  
w  c iągu  m in io n y c h  150 la t  lu ­
dz ie  podesz li w ie k ie m  z y s k a li 
ś re d n io  ty lk o  p ięć la t  życ ia ).

L IC Z B A  L U D Z I  S T A R Y C H

w  Polsce szyb ko  rośn ie . P ow y
żej sze śćdzies ią tk i m ie liś m y  w  
1950 r .  2 077 tys . o b y w a te li,  w  
1965 r .  ju ż  3 526 tys . W p ra w ­
dzie  dotąd  w iększość z n ic h  
m ieszka  na  w s i,  a le  w  p e rspe k  
ty w ie  czasu ro śn ie  odse tek 
osób s ta ry c h  —  m ieszka ńcó w  
m ias t, co zaostrza  p ro b le m v  
s o c ja ln o -b y to w e  zw iązane  z za 
s p oko je n iem  p o trze b  tego w ie ­
ku .

N a jw ię k s z e  s k u p ie n ie  lu d z i 
z p rze kroczo n ą  sześćdziesią tką  
m a ją  w o je w ó d z tw a  „s ta re ” : k a  
to w ic k ie , w a rsza w sk ie , poznań  
sk ie , k ra k o w s k ie  i  lu b e ls k ie . 
Je dn ak  i  w  ty m  p rz y p a d k u  
a k tu a ln y  "ta n  rzeczy u leg n ie  
n ieb a w e m  zm ian ie . Za 10— 20 
la t  p ira m id a  d em og ra ficzna  bę 
dz ie  m ia ła  ta k i sam k s z ta łt  na  
te re n ie  ca łe j P o ls k i. B y ło b y  
n ied o brze , g dyb y  „m ło d e ”  w o ­
je w ó d z tw a  p ó łn o cno -za cho d n ie  
z le k c e w a ż y ły  tę  p rognozę  I 
p o z w o liły  się zaskoczyć p rzez 
w y ż  s ta rośc i.

Z a trz y m a jm y  się  jeszcze k ró t  
k o  p rz y  d an ych  m ięd zyna ro d o  
w y c h . Z  k ra jó w  e u ro p e js k ic h  
n a jw ię c e j o b y w a te li po sześć­
dz ies ią tce  ma Z w ią z e k  Radziec 
k i  p rzeszło  21 m ilio n ó w . 
N ie m c y  zachodn ie  —  8,5 m in , 
F ra n c ja  i W ie lk a  B ry ta n ia  —  
po 8 m in , W ło c h y  —  7 m i l io ­
n ów , w reszc ie  N ie m ie c k a  R epu  
b lik a  D e m o kra tyczn a , H is z p a ­
n ie  o ra z  P o lska  —  od 3 do 4 
m in . S ta ty s ty k i św ia to w e  m ó ­
w ią  o b ardzo  sz y b k im  p rz y ro ś ­
c ie  lu d n o ś c i w  te j g ru p ie  w ie ­
k u . G dy  w  1950 r. b y ło  je j  163 
m in , to  w  1960 r .  ju ż  p ra w ie  
200 m ilio n ó w , a p rognoza  na 
-o k  1975 m ó w i o 300 m ilio n a c h .

( C y n ik a  s tąd , że tem po  p rz y ro ­
s tu  s ta rsze j p o p u la c ji je s t jesź 
cze szybsze, n iż  ogó łu  m iesz­
k a ń c ó w  Z ie m i.

C Z Y  L U D Z IE  S T A R Z Y  
U C Z E S T N IC Z Ą

w  pochodzie  k u  n o w y m  tre ś ­
c io m  życia? —  p y ta  p ro f.  d r  
E d w a rd  Rosset, a u to r s tu d iu m  
dem ogra ficznego, z k tó re g o  
zacze rpn ę liśm y  w ie le  d an ych  
z a w a rty c h  w  ty m  a r ty k u le .

P o d s ta w o w y m  w a ru n k ie m  
k ie go  u czes tn ic tw a  je s t w y ­
ksz ta łcen ie . O no o tw ie ra  d rogą  
do ks iążek  i  czasopism , pozw ą  
la  ko rz y s ta ć  z m nożących  s ią  
b o g a c tw  n a u k i i  k u ltu r y .  N ie ­
s te ty , znaczna część n aszych  
obecnych  s e n io ró w , z p rz y c z y n  
p rzez sieb ie  n ie  z a w in io n y c h , 
s to i z d a ła  od ty c h  d a rów . W, 
m ias ta ch  ponad p ó ł m ilio n a , 
na w s i z górą  m i lio n  s ta ry c h  
lu d z i n ie  m a u koń czon e j szko ­
ły  p o d s ta w o w e j, a p rzesz ło  400 
tys ię c y  je s t p ó ł- lu b  a n a lfa b e ta  
m i. Są to  c i, k tó ry m  w  dz ie ­
c iń s tw ie  i  m łod ośc i n ie  dano  
o k a z ji do n a u k i s zko ln e j. W: 
Polsce L u d o w e j c z y n iliś m y  p ró  
by co fn ię c ia  czasu i  u czy liśm y; 
lu d z i cz te rd z ie s to le tn ic h  czy­
tać i  p isać. Je dn ak  m im o  o bu ­
s tro n n e j o fia rn o ś c i i  e n tu z ja z ­
m u, n ie  u da ło  się na w ie lk ą  
ska lę  w d ro ż y ć  u m ie ję tn o ś c i i  
n a w y k ó w , k tó ry c h  b ra k o w a ło  
w e  wczesne j m łodośc i.

M im o  to  p o ko le n ie  lu d z i s ta r  
szych i  s ta ry c h  na  s w ó j spo­
sób k o rz y s ta  z w p ły w ó w  k u l ­
tu ra ln y c h , ja k im  pod le ga ją  ic h  
d z iec i a zw łaszcza w n uk i.- 
T ra w e s tu ją c  ła dn e  has ło  re k la  
m ow ę ra d io fo n i i:  i  o n i m a ją  
„m łod o ść  w  iz b ie  —  ś w ia t n a  
p rz y z b ie ” .

IR E N A  F R Ą C K O W IA K
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M ' O S T A T N IC H  L A T A C H  R Y S U JE  S IĘ  U  N A S  W Y R A Ź ­
N A  T E N D E N C J A  DO  P E W N E G O  S P A D K U  P R Z E S T Ę P C Z O ­
Ś C I W  O G O LĘ , A L E  R Ó W N O C Z E Ś N IE  O B S E R W U JE M Y  
W Z R O S T  L IC Z B Y  W Y P A D K Ó W , W  K T Ó R Y C H  S P R A W ­
C A M I P R Z E S T Ę P S T W  S Ą  L U D Z IE  P O W R A C A J Ą C Y  N A  
P R Z E S T Ę P C Z Ą  D R O G Ę , J U Z  S Ą D Z E N I I  K A R A N I.  I N A ­
C Z E J  M Ó W IĄ C  —  R E C Y D Y W IŚ C I.

F A K T  T E N  s k ło n ił S ąd  N a jw y ż -  w y d a je  się n a jis to tn ie js z e . W y ty c z ­
amy do  o p ra c o w a n ia  s p e c ja ln y c h  n e z a w ie r a ją  g e n e ra ln e  s tw io rc łze -  
w y  ty c z n y c h , d o ty c zą c y c h  k w a l i f i -  n ie , że re c y d y w is ta  je s t p rzes tępcą  
k a c j i  p rzes tęp stw  „p o p e łn ia n y c h  w  p o n o w n ie  g o d ząc ym  w  o k re ś lo n e  
w a ru n k a c h  re c y d y w y ”  i  w y m ię -  d o b ro  spo łeczne , c h ro n io n e  p rze z  
Tkan ia  k a r y  re c y d y w is to m . k o d e ks  k a rn y . I  że n ie  w y k o c z y -
' .R ecydyw ą je s t, zg o d n ie  z o g ó ln ą  s ty w a n ie  p rz e z  są d y  ty c h  m o żl.i-  

sa sa d ą  k o d e k s u  k a rn e g o  — p r z y -  w o ś ci, ja k ie  w  za k re s ie  k a ra n ia  
p o m n ia ł Sąd N a jw y ż s z y  —  p o n o w - re c y d y w is tó w  s tw a rz a ją  o b o w ią z u ­
j e  p o p e łn ie n ie  p rze s tę p s tw a  z ty c h  ją c e  p rz e p is y  p ra w n e  — w y d a tn ie  
s a m y c h  p o b u d e k  lu b  teg o  sam ego  o s łab ia  z a u fa n ie  sp o łe cze ństw a do  
ro d z a ju  w  c iąg u  5 la t  po o d b y c iu  s k u te czn o ś c i o c h ro n y , ja k ą  p ra w o  
p r z y n a jm n ie j tr z e c ie j części k a r y  o tacza  o b y w a te li  i  ic h  in d y w id u a l-  
p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i, o rze c zo n e j n e i sp o łeczne in te re s y , 
za  p o p rze d n ie  p rzes tęp stw o . W  M o ra ln e  p o tę p ie n ie  e le m e n tó w  
p rz y p a d k u  re c v d y  w y  sąd m o że  p a s o ży tn ic zy c h  p rz e z  o p in ię  p u -  
w y m ie rz y ć  k a rę  w y żs zą  o p o ło w ę  U lic zn ą m u s i iśó w  p a rz e  — ja k  
od n a jw y żs ze g o  u s taw o w eg o  w y -  w y n ik a  z o m a w ia n y c h  tu  w y ty c z -  
m ia r u  k a r y  p rz e w id z ia n e g o  d la  n y c h  S ą d u  N a jw y ż s z e g o  — z po ­
d a n e g o  p rze s tę p s tw a . s tu la ta m i p o l i t y k i  k r y m in a ln e j i

za s a d a m i s to so w an ia  p ra w a  w o b ec
A le  n ie z a le ż n ie  od ty c h  o g ó ln y c h  re c y d y w is tó w , p o n a w ia ją c y c h  p ró -  

p rz e p is ó w  p ra w o d a w s tw o  n asze b y  n a ru s z e n ia  p o rz ą d k u  p ra w n e g o  
p rz e w id u je  ro zsze rze n ie  p o ję c ia  w  n as zy m  k r a ju ,  
re c y d y w y  w  n ie k tó ry c h  p rz y p a d ­
k a c h  s zc zeg ó ło w yc h . I  t a k  re c y ­
d y w ą  je s t  p o n ow n e (w  c ią g u  5 la t)  
p rze s tę p s tw o  z a g a rn ię c ia  m ie n ia  
społecznego  lu b  p as ers tw o  n a w e t  
j e ż e l i  s p ra w c a  z ta k ic h  czy  in n y c h  
w z g lę d ó w  k a r y  za p ie rw s ze  p rz e ­
s tę p s tw o  w  ogó le  n ie  o d b y ł. P rz y  
s k a z a n iu  za n ie d o z w o lo n y  w y ró b  
s p iry tu s u , re c y d y w ą  je s t  k a żd y  
p o w ró t  do  teg o  p ro c e d e ru , n ie z a ­
le ż n ie  od czasu j a k i  d z ie l i  p ie rw ­
sze s k a za n ie  od p o n ow n eg o  p rz e ­
s tę p s tw a . In n e  u s ta w y  k a rn e  n ie  
t y lk o  podnoszą p rz y  re c y d y w ie  
g ó rn ą  g ra n ic ę  k a r y ,  a le  p o d w y ż ­
s z a ją  p o n ad to  m in im u m  k a ry , p o ­
n iż e j k tó re g o  sąd n ie  m oże zejść  
ju z y  w y m ie rz a n iu  k a r y  w  p r z y ­
p a d k a c h  re c y d y w y . Is to tn e  zn ac ze ­
n ie  m a  ró w n ie ż  p rze p is  z a w a r ty  
w  u s ta w ie  o p rz e k a z a n iu  n ie k tó ­
ry c h  w y k ro c z e ń  do  o rze c zn ic tw a  

¡k a rn o -a d m in is tra c y jn e g o . P r..ep .s  
[ te n  w y lic z a  w y k ro c z e n ia , k tó re  
»ścigane są w  d ro d ze  są d o w e j (a  n ie  
w  t ry b ie  k a rn o T a d m in is tra c y jn y m )  
je ż e l i  sp ra w c a  d o p u ś c ił s ię tego  
c z y n u  w  c ią g u  5 la t  od u p ra w o ­
m o c n ie n ia  się o rze c ze n ia  s k a z u ją ­
cego go  za a n a lo g ic zn e  p rze s tę p ­
s tw o .

W y ty c z n e  S ą d u  N a jw y ż s z e g o  za ­
w ie r a ją  w ię c  sw ego  ro d z a ju  spis 
s y tu a c j i  p ra w n y c h , w  k tó ry c h  n a ­
le ż y  stosow ać p rze p is y  o re c y d y ­
w ie .  A le  n ie  to  p rz y p o m n ie n ie

te lO W ÉïïSË ii
f i l m o w e

J E A N N E  M O R E A U  
K A T A R Z Y N Ą  W IE L K Ą

♦  W Y T W Ó R N IA  „ W a rn e r  B ross”  
z a p o w ia d a  re a liz a c ję  n o w e j w e rs j i  
f i lm o w e j  ż y c ia  K a ta r z y n y  W ie lk ie j.  
R o lę  ty tu ło w ą  za p ro p o n o w a n o  z n a ­
k o m ite j  f ra n o u s k ie j a k to r c e , Jean n e  
M o re a u . W  f i lm ie  ty m  g rać  ró w n ie ż  
toędą: P e te r  O ’T o o le , J a c k  H a w k in s  
i  A k im  T a m ir o f f .

Z A M A C H  20 L IP C A  
N A  E K R A N IE

♦  P A R Y Ż . Je an  D e la n n o y  p rzy g o ­
to w u je  w ra z  z h is to ry k a m i A la in e m  
D e c a u x  i  A n d re  C a s te lo t f i lm  p t. 
„ T r z e b a  zab ić  H it le r a ” . F ilm  po ­
p rz e z  lo s y  p u łk o w n ik a  von  S ta u f -  
fe n b e rg a  u k a że  d z ie je  sp isk u  p rze ­
c iw k o  H it le r o w i.  W  r o l i  fu e h re r s  
W y s tą p i a k to r  a m e ry k a ń s k i B i l ly  
V r ic k ,  k t ó r y  g ra ł ju ż  tę  ro lę  w  f i l ­
m ie  „ C z y  P a ry ż  p ło n ie ” . R o lę  M a r  
t in a  B o rm a n n a  D e la n n o y  p o w ie rz y  
R o b e rto w i H o ss e in o w i, H e rm a n n a  
G o e r in g a  — P e te ro w i U s tin o v o w i.

T A S IE M C O W Y  T Y T U Ł

♦  N O W Y  J O R K . J u l ie  A n d re w s  
'  g ra  o b ec n ie  w  f i lm ie  re ż y s e r ii B la ­

k e  E d w a rd c a , k t ó r y  je s t  ró w n ie ż  a t  
■torem sc en a riu s za . F i lm  n osi tas iem  
co  w y  t y t u ł :  „ D ro g a  L i ly ,  g d z ie  b y ­
ła ś  te j  no cy , w  czasie k t ó r e j ,  ja k  
p o w ia d a s z , za m o rd o w a ła ś  b a ro n a  
v o n  R ic h th o fe n a ? ”  Jest to  opow ieść

0  k o b ie c ie , k tó ra  m a  za zad a n ie
, u w ie d z e n ie  asa lo tn ic tw a  n ie m ie c -
1 k ie g o  w  czasie  p ie rw s z e j w o jn y  

ś w ia to w e j.

D TC K  V A N  D Y K E  
W  R O L I K E N N E D Y ’EG O

♦  N O W Y  J O R K . D ic k  v a n  D y k e  
g ra ft b ę d z ie  ro lę  p re z y d e n ta  Johna  
K e n n e d y ’ego w  f i lm ie  „ W ith  K e n ­
n e d y " .  F ilm - p o w s ta n ie  w  o p a rc iu  
o  k s ią ż k ę  P ic r r e  S a lin g e ra , rz e c z n i­
k a  p ras o w e go  za m o rd o w a n e g o  p re ­
z y d e n ta .

P R O T E S T  V IS C O N T IE G O

O- R Z Y M . L u c h in o  V is c o n ti zażą- 
k a ł ,  a b v  z  n o w e lo w e g o  f i lm u  .¿Cza­
ro w n ic e ” , k t ó r y  n ie d a w n o  w s zed ł 
n a  e k ra n y  w e  W ło sze ch , w y c o fa n o  
re ż y s e ro w a n y  p rz e z  n ie g o  e p izod . 
P o w o d e m  tego  są z m ia n y  w  d ia lo ­
g u , ja k ic h  d o k o n a ła  w  k i l k u  m ie j ­
scach  c e n zu ra .

POCZTÓWKA Z BUENOS AIRES
(Rozmowa z Andrzejem Wydrzynskim -  autorem scenariusza)
P O P E Ł N IĘ  R ZE C Z  H A N IE B  T V  —  w  w id o w is k u  s e n s a c y j- sonem, ja k  c z y n i to  S w ię fjr

N Ą : zdradzę , m ia n o w ic ie , co n y m  p t. „P o c z tó w k a  z Buenos czy B aron?
będzie  w  k o le jn y m  o d c in k u  A ire s ” : O tóż, b o h a te r M a re k  —  P o tra f ią , a n a w e t le p ie j,  
o s ta tn ie j re w e la c ji naszej W o ls k i n ie  odzyska m ik r o f i l -  T a k  samo, ja k  nasz reżyse r

m u , o k tó r y  m u  chodzi, c z y li p o tra f i to  ś w ie tn ie  zadem on- 
p rze g ra . s tro w a ć  w id z o w i. T ru d n o ść  po

r . .  . , . lega  na ubo g ie j bazie  tech n ica
ta k  “ U -  n e j naszej T V . N ie  stać n a .

n.,e " p y ta m  a u to ra  scena- na częste j  u d ź w ię k o w io n e  do­
n oszą  A n d rz e ja  W y d rz y n s k ie -  k rę tk i t i lm o w e  na e (e k to w n ,  
go. T o  w b re w  p rz y ję ty m  sam ochodów  w yśe ig o -
re g u to m  e ry  Zawsze p rz e c ie , ,, na b lv s k a w ic z „e  p rz o - 
b o h a to r o w ,.  tv „ u  S w l , t „  n „ _  r z u lk j  ,  N o w e g o  J(-,rk u  4 ,

Z apraszam y 
do nowego tańca!

M IR L 1 T O N  —  po p o lsku  
fu ja r k a  —  to  nazw a  no we  
go tańca , m odnego obec­
n ie  na L a z u ro w y m  W y ­
brzeżu. M ożna go tańczyć  
solo, w e  d w o je  lu b  g ru p o ­
wo.

N a z d ję c iu :  „ M o n s ie u r
M i r l i t o n ”  (J e a n -P ie rre  O r-  
f in o '  z p a r tn e rk ą  w  m in i-  
cuk ience , ozdo b ion e j m od  
n y m i p o m p o n ik a m i, w  je d  
n e j z  fig u -r now ego tańca.

(C A F -K e y s to n e )

b o h a te ro w ie  ty p u  Ś w ię ty , B a ­
ro n  easy K lo ss  w ychodzą  z w y -, . . . .  , „  , R zym u  czy na H a it i.  Jesteś-
1 1 ’ * _ M " ! . k  . " l  m y jeszcze ska zan i na ka m o -

ra lność , a ka m e ra lno ść  ni« 
s ta n o w i n a jlep sze j o p ra w y  wri 
d o w is k a  sensacyjnego.

A  je d n a k  pańska  „P o c z tó w ­
ka  z B uenos A ire s ”  w ca le  n i«  
s p ra w ia  w ra ż e n ia  k a m e ra ln o ś ­
ci. C zu je  się w  n ie j oddech 
w ie lk ie g o  ś w ia ta  i  W ie lk ie j

sk i, z d a w a ło b y  się, je s t je d ­
n y m  z n ich . R yce rz  bez zm a­
zy i  skazy...

—  W ła ś n ie  d la te go  p rzegra .
Z b y t  u fa  w e  w ła sn e  s iły .  A  
poza ty m  n ie  m a na św iec ie  
ry c e rz y  bez zm azy i  skazy.
C zy n je  uw aża  p an i, że c i n iŁ m  v 
w szyscy nas i w spó łcześn i S w ię  p rz y g ó d  
c i są n ieco p a p ie ro w i?  M o im  
zdan iem , w id o w is k o  sensacy jne  J  “  P rz y § ^ a  rozpoczn ie  s i*  
m a p ra w o  i  p o w in n o  p o s łu g i-  ^ P 1. ^ 0 w  następne j se ru  p t. 
w a ć  się  p os ta c iam i p ra w d z i­
w y m i i u żyw ać  n ie  ty lk o  ko  
lo ru  b ia łego  i czarnego.

A łe  ta k  się u ta r ło .. .!
—  T a k  się u ta r ło , że gdy 

w  u tw o rz e  w y s tę p u je  s e k re ­
ta rz  PO P , to  za raz m ó w i s ię  —  
,schem atyczność” , a gdy de-

„P a ję c z y n a ” . N a zw y  k o le jn y c h  
o d c in k ó w : „O D E S S A ” , „ T A -  
C U I ”  i ’’S IM O N E  W Z Y W A  
H E R M A N A ” .

—  T y tu ły  fra p u ją c e , zw łasa 
cza d w a  p ierw sze ...

—  T o  n a z w y  au te n tyczn ych ’ 
ta jn y c h  o rg a n iz a c ji fa s z y s tó w -

te k ty w  -  to  „ k r y m in a ł" .  T v m  s k i? '  ma.« c y c h  sw o je  o ś ro d k i
. . - u r  I J d n a t in A  M o  1 m n a  1 A m o r t r j

czasem każde  zdarzen ie  może 
s łu żyć  je d y n ie  za p re te k s t, za 
k a n w ę  p ow ied ze n ia  g łębsze j

w  G enew ie , M a lm o e  i A m e ry k  
ce P o łu d n io w e j.

—  I  nasz b oh a te r, M a re k '
p ra w d y  o cz ło w ie k u . N ie  będę W o ls k i, n ie  będzie tu  je d y n y m
tu  p o w ta rz a ł b an a łu , że D o ­
s to je w s k i je s t o jcem  k r y m i-  ^  ^  „ „
n a lu , a le w e źm y choćby n ie -  „ o  » o d e g r a ' ' l i y b i t n ą ^ r o lę . ^ A i .

i  w y łą c z n y m  dem aska to rem ?
N ie  będzie . Choć na pew ^

k tó re  pow ieśc i S im enona, tw ó r  
czość G reene ’a czy n a w e t 
a n ty -p o w ie ś ć  R o b b e s -G rille ta  
„G u m y ” , gdzie w ą te k  sensa­
c y jn y  s łu ży  ty lk o  ja k o  D o m vsł 
fo rm a ln y .

—  A le  n ie  d z ie je  s ię  ta k
zawsze.

—  O czyw iśc ie . T w ó rczo ść  
sensacy jna  (n ie  id e n ty f ik u j­
m y  je j  z k ry m in a ln ą !) ,  ta k  
dziś p o p u la rn a  w  T V , m a swo 
ją  bogatą tra d y c ję . W y w o d z i 
się z pow ieśc i a w a n tu rn ic z e j. 
P oczą tków  je j  szukać trzeba  
w  „P rz y g o d a c h  Robinsona  C ru  
soe” , w  „T o m ie  Jonesie ”  F ie l­
d inga , w  tw ó rczo śc i W a lte ra  
Scotta.

—  P o w ie d z ia ł pan —  „p o p u ­
la rn a  w  T V ” . Zgoda. W id o ­
w is k a  sensacy jne  s k u p ia ją  chy 
ba n a jw ię k s z ą  liczbę  w id z ó w . 
K ażda  te le w iz ja  s ta ra  się je  
ro b ić . A le  d laczego nasz K loss  
czy M a re k  W o ls k i n ie  p o tra f ią  
zadaw ać c iosów  z ta k im  fa -

c  ty m  —  na m a ły m  e k ra n ie l

R o z m a w ia ła :
E W A  B E R B E R Y U S Z

Lio f i l izacja
L IO F IL IZ A C J A  c z y li  z u p e łn e  od ­

w o d n ie n ie  a r ty k u łó w  b ęd z ie  p o w a ż ­
ną k o n k u re n c ją  d la  a r ty k u łó w  m ro ­
żo n yc h  ja k  ró w n ie ż  k o n s e rw o w a ­
n y c h  in n y m  sposobem . Jest o b o ję t­
ne, gdzie  i w  ja k ie j  te m p e ra tu rz e  
p rz e c h o w u je  się lio f i l iz o w a n e  p ro ­
d u k ty  ży w n o ś c io w e . O g ro m n ą  za­
le tą  ty c h  p ro d u k tó w  je s t  ic h  n iska  
w a g a . W a żn e  je s t  ró w n ie ż  to , że 
a n i b u d ow a, a n i s k ła d  p ro d u k tó w  
n ie  u le ga  z m ia n ie . W  U S A  przew fc  
d u je  się, że u d z ia ł poszćzególnyeR  
g ru p  to w a ro w y c h  w  1970 r .  w p ro ­
d u k c ji  lio f i l iz o w a n y c h  a r ty k u łó w  
ży w n o ś c io w y c h  p rze d s ta w ia ć  się 
b ęd z ie  n a s tę p u ją c o : m ięso d ro b io ­
w e — 25 p roc., m ięso —  15 p ro c ,  
rv b y  i s k o ru p ia k i — 10 p ro c ., o w o ­
ce i sok i ow o co w e —  10 p ro c ., wa­
r z y w a  — 10 p ro c ., n a p o je  —  10 p r o c ,  
p ro d u k ty  m le c zn e  — 5 p ro c ., inne 
15 p ro c . (J J ł

■ m m

J O S E P H IN E  T E Y T łu m a c z y ła  Ire n a  D o le ż a l-N o w ic k a

— 74 —

—  W  ka ż d y m  ra z ie  d z ię k u ję  bardzo , że nareszc ie  p o w ie ­
d z ia ł m i pan  p ra w d ę . A  te ra z  muszę w s zys tko  p rz y g o to ­
w a ć  do w iz y ty  d o k to ra  A nde rsona .

—  C zy m im o  to  n a d a l za m ie rza  pani. go p ie lęgnow ać?  —  
s p y ta ł o d ru c h o w o  G ra n t. M oże te ra z  n a s tą p i w y b u c h  n ie ­
d o w ie rza n ia .

—  O czyw iśc ie , że ta k  —  o d p a r ła  n ie z w y k ła  dz iew czy ­
na. —  N ieza leżn ie  od fa k tu ,  że je s t m o d ercą , m a  ro z b itą  
g łow ę , a n ieza le żn ie  od tego, że n a d u ż y ł n asze j gościnności, 
ja  je s te m  zaw odow ą  p ie lę g n ia rk ą . W estchnę ła  i  w ró c iła  
do p o k o ju , by p ie lęg n ow a ć c z ło w ie k a , k tó r y  ta k  bez s k ru ­
p u łó w  w y k o rz y s ta ł je j  za u fa n ie  i  gościnność rodz innego  
d om u.

13 Z W Ł O K A

G ra n t n ie  m ó g ł zasnąć te j  n ocy. G dzieś w  jego  u m yś le  
k r y ło  s ię  ja k ie ś  n ieza d ow o le n ie . J a k  w szyscy  sta le  a n a li­
z u ją c y  s ieb ie  lu dz ie , z d a w a ł sobie z tego  sp raw ę  i  c h c ia ł 
n a jp ie rw  u m ie js c o w ić  to  odczucie , b y  p o te m  m óc w y c ią g ­
n ąć  je  na ś w ia t ło  dz ienne  i  p ow iedz ieć , „ M ó j boże, i  czym  
s ię  ta k  d rę czy łem ? ”  C zy  c h o d z iło  m u  o dziew czynę? C zy  
ż a ło w a ł je j  z p ow o d u  o d w a g i i  sz lache tnośc i, ja k ą  w y k a ­
za ła? N ie  m ia ł je d n a k  ż a d n y c h  p od s taw , żeby p rz y p u ­

szczać, iż  L a m o n t b y t d la  n ie j czym ś w ię c e j, n iż  po p ro s tu  
zn a jo m ym . J e j n ie w ą tp liw e  za in te re sow an ie  n im  podczas 
h e rb a ty  m ożna b y ło  t łu m a c z y ć  fa k te m , że b y ł je d y n y m  
in te re s u ją c y m  w e d le  je j  k ry te r ió w  m ężczyzną w  o k o lic y . 
A  może to  obaw a, że śc igany  m im o  w szys tko  w y m k n ie  
się z  rą k  s p ra w ie d liw o ś c i?  A le  d o k to r  A nd e rson  p o w ie ­
d z ia ł, że czaszka n ie  je s t uszkodzona i  że c h o ry  w k ró tc e  
będzie  m ó g ł ruszać w  drogę.

N ie  is tn ia ły  żadne p ow o d y , k tó re  m o g ły b y  go m a rtw ić ,  
a  je d n a k  w  g łę b i serca c z u ł d z iw n y  n ie p o k ó j. P o s ta n o w ił 
w ię c  w s ta ć  i  spytać p ie lę g n ia rk ę , czy n ie  m oże je j  w  czym ś  
pom óc. N a ło ż y ł s z la fro k  i  ru s z y ł' w  s tro nę  s m u g i ś w ia tła , 
k tó rą  w id a ć  b y ło  pod u c h y lo n y m i d rz w ia m i. D z ie w czyn a  
nadeszła  k o ry ta rz e m  z zapa loną  w  rę k u  św iecą .

—  Jest zu pe łn ie  bezp ieczny, pan ie  in s p e k to rz e  —  o ś w ia d ­
czy ła , a  w y ra ź n y  to n  d rw in y  w  je j  g łosie  s p ra w ił m n  
dużą p rzyk ro ść .

—  N ie  m o g łem  zasnąć. U s łysza łe m  p a n i k ro k i,  p om yś la ­
łe m  w ię c , że m ó g łb y m  w  czym ś pom óc  —  p o w ie d z ia ł z ca łą  
godnością , na ja k ą  go b y ło  stać w  ty m  d e z a h ilu  i  o  te j  
d z iw n e j godz in ie .

—  N ie , d z ię k u ję  ba&dzo —  z ła g o d n ia ła  tro chę  —  n ie  m a  
n ic  do ro b o ty . N a d a l je s t n ie p rz y to m n y . —  O tio o rz y ła  
d rz w i i  w p u ś c iła  go do p o k o ju .

—  T y lk o  p rz y  łó ż k u  chorego  p a li ła  się m a ła  la m p ka . 
Poza ty m  p o k ó j b y ł p og rą żon y  w  c ie n iu . L a m o n t b y ł na­
d a l n ie p rz y to m n y .  —  G ra n t p rz y jrz a ł m u  się badaw czo  
i  s tw ie rd z ił,  że w y g lą d a  n ieco le p ie j i  oddycha  re g u la rn ie .

—  O dzyska  p rzy to m n o ść  nad  ra n e m  —  p o io ie d z ia ła  I  
b rz m ia ło  to  b a rd z ie j ja k  o b ie tn ic a , n iż  ja k  s tw ie rd z e n ie .

—  N ie  p o tra f ię  w y ra z ić , ja k  bardzo  p rz y k ro  m i je s t  —  
o de zw a ł s ię  n ag le  G ra n t  —  że p a n i zosta ła  narażona  na  
to  w szys tko ... że - a n i  zosta ła  w  to  w m ieszana.

—  N iech  s ię  pan  ty m  n ie  p rz e jm u je , in s p e k to rz e , *ś *  
je s te m  sp ec ja ln ie  u rra ź liio a . W o la ła b y m  je d n a k , żeby m ó j 
w u j  i  m o ja  m a tk a  n ie  d o w ie d z ie li się o t e j  c a łe j sp ra ­
w ie . C zy  będzie  p an  m ó g ł to  z a ła tw ić?

—  C h yba  ta k . M ożem y n a m ó w ić  d o k to ra  A nde rsona , ża­
b y  m u  z a le c ił re ko n io a lesce n c ję  na  p o łu d n iu  k ra ju .

(Cic\g da lszy  n as tą p i)



SPURf ■STRONA 6

IR E N A  K IR S Z E N S T E IN

Przedostatnia kolejka
przyniosła rozstrzygnięcie

+  Lech awansuje do II  ligi ^  Arkonia walczy 
o wicemistrzostwo ^  Czarni i Błękitni opuszczają 

szeregi ligi międzywojewódzkiej
W czo ra jsza  ru n d a  m is trz o w s k a  l ig i  m ię d z y w o je w ó d z k ie j n ie  

oczek iw an ie  p rz y n io s ła  zasadnicze  ro zs trzyg n ię c ie , a  m ia n o ­
w ic ie  w y ło n iła  zespół, k tó r y  a w an so w a ł do  I I  l ig i.  Z o s ta ł 
ndm Lech , po z w y c ię s tw ie  9:0 (7:0) nad  B a łty k ie m  G d y n ia  
I jednoczesne j porażce A r k o n i i  0:2 (0:0) w  m eczu z T u re m  
w  T u rk u .  W  te j s y tu a c ji p o z n a ń s k i L ech  m a ją c  3 p u n k ty  
p rz e w a g i nad  A rk o n ią  i  4 p k t.  nad  W a rtą , k tó ra  m im o  a m ­
b itn e j w a lk i p rze g ra ła  w c z o ra j z C z a rn y m i w  S zczecin ie  1:2 
(0:0) ju ż  na ty d z ie ń  p rze d  za koń czen ie m  ro z g ry w e k  zosta ł 
I I - l ig o w c e m .

4- Wyrównany rekord świata 4  1 rekord Europy 4  4 rekordy ZSRR 
4  3 rekordy Polski oraz wiele dobrych wyników

plonem 2-dniowfeEa zmagań 
lekkoatletów Polski i ZSRR

M ię d z y p a ń s tw o w e  sp o tk a n ie  le k k o a tle ty c z n e  P o lska  —  ZS R R  drużyny. M istrz Europy poprawa- sari. od 15W do 10000 m. zawód, 
za koń czy ło  sle w  k o n k u re n c ja c h  ko b ie cych  zw yc ie s lw e ra  P o lek  p ^ ie K  ST r S Ł Ł  f ‘Si“ tK S S k i
66:51, a w  m cczn  d ru ż y n  m ę sk ich  t r iu m fo w a l i re p reze n ta n c i tempa, zt-lo tm  Welnstand ustano- czasOw. Ponieważ obie strony za- 

ZS R R  —  111:99. P lonem  d w r 'u lo w y c h  zaw odów  b y t w y ró w n a - rokord życiowy rezułtatem 51.4. stosowały taktyki; delensywoą -  
. . . . .  _ „ „ o _. , _____ . ____ ..  •_______ . • Następna konkurencja — rzut m ło- w yn ik ł były na poziomie „B ”  k la­

n y  re k o rd  świata, na 200 m k o b ie t  prze.. Ire n ę  K irszenste<n  tem — zakończyła yę  ła twym  zwy- sy. W biegu na 1 500 m początkowa 
22,7. 1 re k o rd  E u ro p y , 4 re k o rd y  ZS R R  i 3 r e k o r iy  P o lsk i. P o- cięstwem reprezentantów ZSRR i tempo było takie jak  w maratonie, 
n a d lo  p ad ło  w ie le  w y n ik ó w  na w y s o k im  poz iom ie  ś w ia to w y m , p rzew ag a  d ru ż y n y  gości w zra s ta  d o  Taktyka ro tu trz y g a n ia  b ie gu  na l i -  
_  , . . . , J ,  .  . . . . . 12 p a t . W  tym  m o m e n c ie  do  w a lk i n issu  okazała się korzystniejsza dla
T a  k ro tk a  s ta ty s ty k a  n a jle p ie j o b razu je  d w u d n io w e  p o jedyn ik i p o d e rw a li się P o la c y . N a  200 m  W e r -  Polaków. J e d y n ie  n a  dystansie 11 
czo łow ych  d ru ż y n  ś w ia ta . Bez w ą tp ie n ia  mecz c h o rz o w s k i n a - n e r i B a d e ń s k i o k la s ę  p rz e w y ż s z a li tys. m nasi reprezentanci przegrali
le ża ! do n a jc ie k a w s z y c h  s p o tk a ń  w  1967 ro ku . s p r in te ró w  ra d z ie c k ie «  1 wygra li bez ee swymi k e .n u e .U m i.

d aw n a  n a jlep szym  zespołem  _ Kolejne punkty wywalczyli Szor-
,  ■ . , .  .  „____ .  • d y k o w s k i i  L u e rs  w  b ie ga ch  n a  1 SB0
ś w ia ta , m a dużą w a rto ś ć  m ią -  „  t  , g u  m s preeszkAam i. Prze-
d z yna ro do w ą . Już  d aw n o  n ie  waga drużyny radzieckiej stopniała 
w id z ie liś m y  nasze j re p re *e n ta - pynkt«  — eo:70. •

.. . , . . , _ ___ - _ Pozostały jeszcze następujące kon-
C jl ko b ie ce j w a lczą ce j Z ta&ą kurencie: skoJri wzwyż i w dal, 
a m b ic ją . T re n e r A n d rz e j P io -  dysk, 10 km, 4 x  400 m. szanse wy- 
t ro w s k i m a szczęśliw ą  rę kę . parna m^czu b y ły  realne Skońezy- 
,  . , , . . .7  , _ io się jednak na nadziejach. W sko-
L e d w o  zosta ł k ie ro w n ik ie m  d ru  k U w dal reprezentanci z s r r  <*d- 
ż y n y  kob ie ce j, a  zespół nasz n ieśli podwójne zwycięstwo, w  s&o-
s ta ł s ię  k o le k ty w e m  p ra w ie  * u *® wy ż ~ dłła,,z s ^ a ‘. .  7  , , . . „  N a m  na osłodę p o zo s ta ły  ty lk o  d o -
bez s ła bych  p u n k tó w . Z w y c ię -  bre re z u l ta ty  w o s ta tn ic h  k o n k u re n -
s tw o  o dn ie s io ne  w  C h o rzo w ie  tfach. w  rra o ir dyukicm Edimmd __ ,___ ___

Ci^ . Zy, Lo”  • batridf  P ' ' n t “ Zl r  k tó r y  ta k ie  p o p ra w ił re k o rd  w
s tó w  le k k ie j a u e ty K i, ze p rz e -  tomiast Zenon Begier, k tó ry  zajął rzu c ie  d y s k ie m  61,12, u ra to w a ć

P IĘ K N Y  sukces o d n io s ły  w  
Cho-rzow ie nasze le k k o a t le tk i.  
1 5 -p u n k to w e  z w y c ię s tw o  nad 
d ru ż y n ą  ZSRR, jeszcze do n ie -

M O Ż N A  sobie w y o b ra z ić , ja k  G ró d  
P rz e m y s ła w a  ś w ię c ił sukces „p o z ­
n a ń s k ie j lo k o m o ty w y ” n a  w ie ść , o po  
ra ż c e  A r k o n ii .  K ib ic e  L e c h a  ju ż  od 
p a r u  ty g o d n i je ź d z il i  te  s w o ją  d r u ­
ż y n ą  n a w y ja z d o w e  m e cze z  tran s pa  
re n ta m i.. .  „ W ita m y  L e c h a  w  I I  l i ­
d z e ” . O k a z u je  się, że b y l i  d o b ry m i  
p ro ro k a m i.

In n - ' n a s tró j p a n u je  w  o b ozie  A r ­
k o n ii .  S w o je  a p e ty ty  na I I  lig ę  m u s i 
o d ło ży ć  do p rzys z łe g o  ro k u , a  w  o- 
b e c n y m  zad o w o lić  się t y tu łe m  w i­
c e m is trz a  g ru p y .

O s ta tn ia  k o le jk a  s p o tk a ń , ja k a  ro ­
ze g ra n a  zo s tan ie  w  n ad c h o d zą cą  n ie  
d z ie lę  n ie  p rz y n ie s ie  ju ż  w ię k s zy c h  
z m ia n . I I I  lig ę  o p u szc za ją  B Ł Ę K IT ­
N I ,  k tó rz y  d o z n a li w  B ydgoszczy  
p o ra ż k i z  B u d o w la n y m i 0:2 (0:0) o raz  
L E C H IA ,  P O L O N IA  P ., U N IA  W . 
a u to m a ty c z n ie  — Z A W IS Z A  Ib  i  n ie  
stet-«’ C Z A R N I S zc zec in .
C Z A R N I — W A R T A  
L e c h  —  B a łty k

2:1
9:0

T U R  —  A R K O N IA 2:0
B U D O W L A N I —  B Ł Ę K IT N I 2:0
P o lo n ia  —  L e c h ia 0:0
D a rz b ó r  — U n ia  W . 5:1
P o lo n ia  G d . —  Z a w is z a  Ib 5:0
F lo ta  —  C a lis ia 2 2

T A B E L A
1. L ech 46:12 73— 10
2. A R K O N IA 43:15 60—14
3. W a rta 42:16 47— 16
4. P o lo n ia  G d . 3820 5 6 -2 9
5. D a rz b ó r 28:30 38—41
6. C a lis ia 27:31 34—39
7. B u d o w la n i 27:31 27—35
8. F lo ta 27:31 33—4«
9. T u r 26:32 33 -41

10. B a łty k 26:32 34—44
11. Z a w is za  Ib 26:32 35—46
12. C Z A R N I 24:34 35—54
13. U n ia  W . 23:35 2 6 -6 1
14. B Ł Ę K IT N I 22:36 28—43
15. P o lo n ia  P . 21:37 21—39
Ifi. L E C H IA 18:40 27—49

In te r to to
Z A G Ł Ę B IE  P O K O N A Ł O  
M IS T R Z A  S Z W E C JI

D U Ż Y  sukces o d n ie ś li, g ra ją c y  w  
g ru p ie  I I  p iłk a rz e  so s now ie ck iego  
Z a g łę b ia . P o k o n a li o n i w  S z to k h o l­
m ie  m is tr z a  S z w e c ji, D ju rg a rd e n  2:1 
«0:1).
P O R A Ż K A  G K S

G K S  K A T O W IC E  p rz e g ra ł na w ła ­
s n y -» b o isk u  z c z o ło w y m  zespo łem  
l ig i  C z e c h o s ło w a c ji. U n io n e m  T e p l i ­
ce, 0:2 (0:1). B ra m k i s t r z e li l i :  S t ra t i l  
w  7 m in . z rz u tu  k a rn e g o  i  K a n to r  
w  68 m in .

W  P O Z O S T A Ł Y C H  n ie d z ie ln y c h  
s p o tk a n ia c h  p ie rw s z e j ru n d y  w  s tre ­
f ie  w s c h o d n ie j p a d ły  n as tę p u jąc e  
w y n ik i :

g ru p a  I :  H a n n o v e r 96 —  L o k o m o ­
t iv e  L ip s k  2:1 (1:0), N o r rk o e p in g  — 
R a p id  W ie d e ń  6:3 (3:3), 

g ru p a  IV :  IF IC  G o e te b o rg  —  B o ­
h e m ia n s  P ra g a  2:1 (2:1), 

g ru p a  V I I I :  V e jle  B o ld  K lu b  (D a ­
n ia ) — F o rtu n a  D u e s s e ld o rf 5:3 (2:1). 
M O T O R  R O S T O C K  
Z W Y C IĘ Ż Y Ł  W  T U R N IE J U  

ro z e g ra n y m  z o k a z ji  M ię d z y ­
n a ro d o w e g o  D n ia  S p ó łd z ie lc ó w  t u r ­
n ie ju  p i łk i  n o ż n e j, p ie rw s z e  m ie j­
sce zai.ął M O T O R  R o sto ck  3 p k t ., 
p rze d  L O K  Z ues sow  i P ru m s ta v e m  
P ra g a  p o  2 p k t ,  o ra z  C z a rn y m i Ib .

43  zespoły
w turnieju

drużjn podwórkowych

o nagrodę „Kuriera”
D O  T U R N IE J U  d ru ż y n  p od ­

w ó rk o w y c h  o n a g ro dę  „K u r ie ­
ra  S zczecińsk iego”  z g ło s iły  się 
43 zespoły. K ie ro w n ic tw o  t u r ­
n ie ju  p o d z ie liło  d ru ż y n y  na 
t rz y  g ru p y  ro z g ry w k o w e .

W  g ru p ie  I ,  k tó ra  ro z g ry w a ć  
będzie  m ecze na  s ta d io n ie  S KS 
C z a rn i z n a jd u ją  s ię  n as tę pu ­
ją c e  zespo ły : S oko ły , G ry f ,  E u ­
zebiusze, B ły s k a w ic a , A n im a ls i,  
Ju ve n tu s , P ro m ie ń , P o r tu g a lia , 
S to łc z y n ia n k a , D u k la , W a rm ia , 
Ja g u a r, Ja s trzęb ie , Dęby.

G R U P A  I I  —  s tad io n  M K S  
Fogoń: Santos, S p a rta n ie , Z ło te  
B ły s k a w ic e , Z a p o m n ia n i, W i r ­
g in ia  C ity ,  P o lan ie , R ea l, W i­
k in g o w ie , J a g ie ilo n i,  B e n fic a , 
K o rm o ra n y , K o m a n d o s i, S o t- 
tens, W ic h u ra , F a ra o n , C z e rw o ­
ne D ia b ły .

G R U P A  I I I  —  s ta d io n  S G K S  
A rk o n ia :  G łę bo k ie , S y re nka , 
G w a rd ia , N a p rz ó d , In te r ,  O rze ł, 
S k ła d a n k a , O lim p ia , O rz e ł B ia ­
ły ,  G ro m , Z a w isza , D z iku sy , 
P o lon ia .

R o z g ry w k i g ru p  d ru g ie j i 
trz e c ie j rozpoczną  s ię  5 lip c a  
o godz. 9 ra n o . G ru p a  p ie rw ­
sza w y s ta r tu je  10 lip c a  o go­
d z in ie  9.

folära Cżarnycli
wygrali mistrzostwa 

ZS „Start”
2 bm . z a k o ń c z y ły  się m is trz o ­

s tw a  k o la rs k ie  fe d e ra c ji „S ta r t ” .
W  p u n k ta c ji ogó ln e j z w y c ię ­

ż y l i  k o la rz e  „C z a rn y c h ”  Szcze­
c in  291 p k t.  p rze d  S ta rte m  
Ł ód ź  191 p k t.

Orliz obronił tytuł
W  S a n  Juan  w  P o rto  R ico  o d b y ł 

się p o je d y n e k  p ię ś c ia rz y  zaw o do ­
w y c h  o t y t u ł  m is tr z a  ś w ia ta  w  w . 
le k k ie j ,  w  k tó ry m  o b ro ń ca  ty t u łu  
C A R L O S  O R T IZ  (P e r to  R ic o ) w y ­
g ra ł z M e k s y k a n in e m  S u g a re m  R a ­
m o  sem  p rz e z  tk o  w  4 ru n d z ie .

CO  Z A D E C Y D O W A Ł O  o  p o ­
rażce p o lsk ieg o  zespołu?

Bez w ą tp ie n ia  pow ażne  h r» ę  
k i  w  k o n k u re n c ja c h  te ch n icz ­
n ych . R e p reze n ta n c i ZS R R  za— 
n o to w a li „d u b le ty ”  w  pchn ię ć  
c lu  k u lą , rzu c ie  oszczepem, ra u ­
c ie  m ło te m , w  tró jsko fcu , w  
s k o k u  w z w y ż  i  w  s k o k u  uf, 
d a l. Je dyn ie  d z ie ln a  p os ta w «  
S oko ło w sk ie go , k tó r y  ustano ­
w i ł  re k o rd  P o ls k i w  s k o k u  «  
tyczce  —  5,05 i  P ią tk o w s k ie g o ^

cięż w  ty m  ro k u  nasze re p re -  4 miejsce, znakomicie spisał*» się j y  Iiasz  zesnół p rze d  k o m o ro -  
s e ń U n tfc i czeka  tru d n a  p ró b a  m ita c ją  w  k o n k u re n c ia c h  r w a
—  P u c h a r E u ro p y . tamt, Bałachowski. Najsłabszym tó w  i  s ko ków . L e p ie j n iż

n a s z y c h  b a r w  c z ło n k ie m  s z ta fe ty  b y ! m ir t r z  B a ro -  s p o d z ie w a n o  s p is a l i  s ię  b ie g a — 

■" “  J  “ o n ° ro ? o i i i l o o  p o zio m u  , m .  k t ó r z y  m u s ie li o d r a b i a i
w y ra ź n ie  o d b ie g ły  r e z u lta ty  w  b ie -  s t r a t y  m io t a c z y  I  s k o c z k ó w .

P u n k ty  d la  
zd o b y w a ł n ie  ty lk o  n iezą w o d - Py* Grędzińsflci. 
n y  tandem  K — K , a le  także  nririw
S obieska, Z ie liń s k a , S a ła c iń - 

ska , Ja w o rs k a . Ta  o s ta tn ia  u - 
s ta n o w iła  re k o rd  P o ls k i w  rz u  
c ie  oszczepem re z u lte  cm  58,68.
T a k  w ię c  w y m a z a n y  zosta ł z 
ta b e l s ta ry  —  pochodzący 
sprzed  7 la t  —  re k o rd  U rs z u ­
l i  F ig w e ró w n y  —  57,77. D a n ie ­
la  J a w o rs k a  p o p ra w ia  się ze 
s ta r tu  na  s ta r t i obecnie  je s t 
je dn ą  z n a jle p szych  oszczepni- 
czek św ia ta .

C IĘ Ż K IE  zad a n ie  w  ty m  m eczu  
m ia ła  Ir e n a  K irs z e n s te in . B ro n iła  
nas zyc h  b a rw  w  4 k o n k u re n c ja c h .
Jeszcze t r w a ł  skok w  d a l, a  ju ż  r y ­
w a lk i p rz y g o to w y w a ły  się do b ie gu  
n a 200 m . M is tr z y n i E u ro p y  n ie  m ia ­
ła  czasu n a k o n c e n tra c ję  p rze d  sko ­
k ie m , a le  w a lc z y ła  za c ię c ie . K irs z e n ­
s te in  m ia ła  d w a  n a jle p s ze  s k o k i w  o -  
sta tn ic h  s e ria ch  — 6,43 i  6,44. N ie ­
s ie * ’, n ie  u d a ło  je j  się w y p rz e d z ić  
T a ły s z e w e j. T a  n ie sp o d z iew an a  p o ­
ra ż k a  zd o p in g o w a ła  m is tr z y n ię  E u ­
ro p y  w  n a s tę p n e j k o n k u re n c ji  —
' ie ^ u  n a 200 m .

P ie rw s z ą  p o ło w ę  d ystansu  p o p ro ­
w a d z iła  ostro  K ło b u k o w s k a . N a  50 
n i p rze d  m e tą  n a czo ło  w y s z ła  Ir e n a  
K irs z e n s te in , p rz e r y w a ją c  taś m ę m e ­
t y  z re z u lta te m  ró w n y m  j e j  r e k o r ­
d o w i ś w ia ta  — 22,7. B y ł  to  p ię k n y ,  
n ie z a p o m n ia n y  b ie g . E w a  K ło b u ­
k o w s k a  m ia ła  czas o 0,2 se k . g o rszy .

P O J E D Y N K I n a jle p s z y c h  le k k o ­
a t le tó w  P o la k i i  Z S R R  b y ły  n ie z w y ­
k le  em o c jo n u ją c e . W y d a w a ło  się, że 
szanse o d ro b ie n ia  s t r a t  z  sobo ty  
p rz e p a d ły  Już w  p ie rw s z e j k o n k u ­
r e n c j i  n ie d z ie ln e j —  w  b ie g u  n a  400 
m  m ę żc zy zn . Z w y c ię ż y ł b o w ie m  za ­
w o d n ik  ra d z ie c k i, Z a g e ris  —  51,1, 
w y p rz e d z a ją c  P o la k ó w  W ein s ta n d a  
i  G rę d z iń s k ie g o . W  o b lic z e n ia c h  po 
p ie rw s z y m  d n iu  w y p a d a ło  że  Jedy­
n ie  zw y c ię s tw o  G rę d z iń s k ie g o  b ę d z ie  
w a ru n k ie m  p o w o d ze n ia  p o ls k ie j

D obra postawa po lsk ich  ka jaka rzy

na m istrzostwach świata w  Tampere

p ik . S kopenk i”

L a b e c l i a  t r i u m f o w a ł

w  S a n d o m i e r z u
S ta n is ła w  P a w ło w s k i (L Z S  Łódź) w y g ra ł m ię d z y n a ro d o w y  

w y ś c ig  k o la rs k i „S z la k ie m  w a lk  p ik .  S k o p e n k i” , a w  k o n k u ­
re n c j i  zespo łow e j n a jlep szą  o kaza ła  s ię  e k ip a  L Z S  K a to w ic e , 
w  k tó r e j  b a rw ach  s ta r to w a li m . in . B o g u s ła w  F o rn a le z y k  I  Jó ­
z e f G aw licze k .
O S T A T N I, p ią ty  e ta p  b y ł n a j p ie rw s z y  p o w a żn ie jszy  sukces 

s p o k o jn ie js z y  w  c a łe j im p re z ie , w  sw e j k a rie rz e . Z w y c ię ż y ł on 
N a  2 0 0 -k iio m e tro w e j tra s ie  z z czasem 4:59,15 p rze d  G osz- 
W iś lic y  do S an d om ierza  l id e rz y  c z y ń s k im  4:59,32 i  S obko  —  
o b y d w u  k la s y f ik a c j i  u w a żn ie  4:59.51. 
s trz e g li swego d o ro b k u . D o ­
p ie ro  na  ok. 50 k m  p rze d  m e tą  o to  d alsza kolejność: 
u da ła  się a k c ja  t ró jc e : S ta n i-  4) K a z m ie rc z a k  ( n r d > 5:01,50

s ła w  L abecha  (L Z S  Szczecin), f j  a a O T ic ra ^ ito w ic e ,  -  5:02 “ “
W o jc ie c h  G oszczyńsk i (L Z S  te n  sam  czas
W ro c ła w ) i  L e o n id  S obko  7) F o rm a  (L e g ia )  — te n  sam  czas  

Z e  102 z a w o d n ik ó w , k t ó r z y  ro z p o -  (ZS R R ).^P o  s z y b k im  fin is z u  w  częJi w y ścig i n a m e tQ do s a n d o m ie -  
S an d om ie rzu  2 9 - le tm  S ta n i-  rz a  przyjechało CO. S iln a  re p re z e n -  
s ła w  Labocha , k tó r y  p och od z i ta c ja  l z s  s z c z e c i n  zos ta ła  zd e -
„  -«t_____k o m p le to w a n a  n a  s k u te k  w y c o fa n iaz N o w o g a rd u  i  je s t w y c h o w a ń - się b ie l iń s k ie g o , p o l e w ia k a  i 
k ie m  tre n e ra  B e d n a rk a , o dn ió s ł j a r e m y .

Szczecinianin Szuszkiewicz 
wśród finalistów

W  f iń s k ie j m ie jsco w o śc i T a m p e re  o d b y ły  s ię  m ię d z y n a ro d o ­
w e  re g a ty  k a ja k o w e  z u d z ia łe m  re p re z e n ta n tó w  10 p a ń s tw , 
w  ty m  i  P o lsk i.

N A  S T A R C IE  s tan ę ło  w ie lu  
f in a l is tó w  m is trz o s tw  ś w ia ta , 
to te ż  poz io m  z a w od ó w  b y ł w y ­
so k i. T y m  b a rd z ie j w ię c  cieszą 
sukcesy p o ls k ic h  k a ja k a rz y , 
k tó rz y  w y w a lc z y li d w a  z w y c ię ­
s tw a  i  b y l i  re p re z e n to w a n i w e  
w s z y s tk ic h  b iegach  fin a ło w y c h *

Z W Y C IĘ S T W A  o d n ie ś li:  S Z U S Z ­
K IE W IC Z ,  k tó r y  n ie s p o d z ie w a n ie  
w y g ra ł b ie g  n a 10 tys . m  je d y n e k :  
w  asie 46.35,0. W y p rz e d z i ł on N u ra «  
m is to  (F in la n d ia )  —  46.42,0 i P o c o rę  
(R u — u n ia ) —  46.56,5, a  ta k ż e  n as za  
d w ó jk a  p a ń  n a 500 m  — A N T O N O ­
W IC Z  i  D O E R IN G  —  2.13,9 p rz e d  
p a rą  ru m u ń s k ą  S K R G H E R I i  D U -  
M IT R U  — 2.16,0 i  S z w e c ją  — 2.17,0.

W  Je d y n k a c h  k o b ie t  n a  SOO m  W 
f in a le  z n a la z ły  się d w ie  P o lk i .  
Z w y c ię ż y ła  D U M IT R U  —  2.22,8 p rz e d  
D o e r in g  (P o ls k a ) —  2.23,8, a  A n to n o ­
w ic z  b y ła  c z w a rta .

D o b rz e  w y p a d ł S Z U S Z K IE W IC Z  
ró w n ie ż  w  o lim p i js k ie j k o n k u r e n c i  
—  w y ś c ig u  je d y n e k  n a  1 080 m . z a j -  
r> 'u ją : H I  m ie js c e  w  czasie  4.45,4. 
K o n k u re n c ję  tę  w y g ra ł P F A F 9  
(A u s tr ia )  — 4.43,3 p rze d  K N U T S S O -  
N E M  (D a n ia )  — 4.43,5. P o la k  w y p rz e  

,dó .i ta k  d o s k o n a ły c h  z a w o d n ik ó w  
j a k  f in a liś c i m is trz o s tw  ś w ia ta  R u m -  
m is to  —  4.45,0 i P o c o ra  —  4.46,7.

A  o to  f in a ło w e  lo k a ty  p o zo s ta ły c h  
n as zyc h  obsad:

M Ę Ż C Z Y Ź N I  — K -2  1 000 m  —  
B ła s z k ie w ic z  i  Z im n y , K -2  500 m  —  
5. B ła s z k ie w ic z  l  Z im n y , K -2  10 ty s .  
m  —  4. B ła s z k ie w ic z  i  K e m p a .

uokssrzy walczyli
w Szczecinie 
i Goleniowie

P O  O K R E S IE  „p o s u c h y ”  w  szcze» 
cińslchn b o ks ie  w  sobotę i n ie d z ie lę  
s y m p a ty c y  te j  d y s c y p lin y  s p o rtu  
m ie li  o k a z ję  o b e jr z e n ia  d w ó ch  m ię ­
d zy n a ro d o w y c h  meczów», ro ze g ra ­
n y c h  w  S zc zec in ie  i  G o le n io w ie , w  
k tó ry c h  w a lc z y ły  d ru ż y n y  P o g o n i 
i D y n a m o  R ostock .

W  p ie rw s z y m  m e czu  p ię śc ia rze  
P o g o n i p o k o n a li D y n a m o  12:10, b io ­
rą c  ty m  s a m y m  re w a n ż  za  n ie zn a c z ­
n ą  p o ra ż k ę  9:11 w  R o sto ck u .

. /  d ru g im  m eczu  ro z e g ra n y m  w  
n ie d z ie lę  w  G o le n io w ie  b o k s e rzy  
D y n a m o  z w y c ię ż y l i w  id e n ty c z n y m  
s to su n k u  i  z  k o le i o n i w y ró w n a l i  
s tra ty  z  p ie rw sze g o  m e czu .

W u
P P  T o ta liz a to r  S p o r to w y  z a w ia d a ­

m ia , że w  T O T O -L O T K U  z d n ia  
2. V I I .  b r ., n a  k t ó r y  w p ły n ę ło  
9 051 910 z a k ła d ó w , w y lo so w a n o  n a­
s tę p u ją c e  n u m e ry :  1, 20, 23, 40, 44, 46« 
d o d . 14.
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SzGzepienla psów

przeciw wściekliźnie
2  te re n u  m ias ta  Szczecina 

P R Z E D Ł U Ż A  S IĘ  

D O  14 L IP C A  B IL  

Szczep ien ia  psów  —  w  le c z n ic y  d la  

z w ie rz ą t w  Szczecin ie , u l.  O s tra  -  

w ie k a  1/2 codz ienn ie  od godz. 9— 12 

po p o łu d n iu  —  w  p o n ie d z ia łk i, ś rody  

i  p ią tk i w  godz. 17— 19.

U rz ą d  T e le fo n ó w  M ie js c o w y c h  

w  Szczecin ie
Z A W IA D A M IA  A B O N E N T Ó W , 

że ze w zg lę du  na  u r lo p  w y p o c z y n ­
k o w y  p ra c o w n ik ó w  ra c h u b y

racbnnki telefoniczne 
za m-c lipiec zostaną 
wysłane w sierpniu br.
U jm ą  one na leżnośc i za okres  d w u ­
m ies ięczny. A bo n en c i m ogą d oko ­
n y w a ć  p rz e d p ła t w  p rz e w id y w a n e j 
w yso kośc i ra c h u n k u .

2562-K

P O T R Z E B N A  starsza
pom oc d o m o w a . W a ru n ­
k i  d o b re . Z g łas zać  się: 
K a s zu bs ka  34/7, godz. 
17—20. 5957-G
Z A O P IE K U J Ę  się  d z ie ć ­
m i w e  w ła s n y m  m ie sz­
k a n iu , S w a ro ż y e a  6—5.

O B W IE S Z C Z E N IE  O  L IC Y T A C J I

K o m o rn ik  S ądu P o w ia to w e go  Rew. 
V -g o  w  Szczecin ie  m a ją c y  k a nce ­
la r ię  p rz y  u l.  D w o rc o w e j 11/5 na 
p o d s ta w ie  a r t.  867 w  z w ią z k u  z a rt. 
864 § 1 kp e  pod a je  do p u b lic z n e j 
w ia d om ośc i, że w  d n iu  8. V I I .  1967 r. 
o godz. 1 2 -te j w  Szczecin ie  p rz y  u l. 
K ra k o w s k ie j 5 odbędzie  s ię  1-sza 
l ic y ta c ja  sprzedaży n as tę pu ją cych  
ruch om o śc i s tan o w ią cych  w łasność 
Jana  M a łe ck ie go : s p a w a rk a  e le k ­
try c z n a , p ro s to w n ik  e le k try c z n y , 
t rz y  w a n n y  g a lw a n iz a c y jn e , w ie r ta r  
k a  e le k try c z n a  s to ło w a  z s iln ik ie m , 
p ra sa  m a ła  z s iln ik ie m  e le k tr .,  p rasa  
zd em on tow a n a  w ię ksza , w y tw o rn ic a ,  
s z lif ie rk a  o s trza łka  z s iln ik ie m , ano ­
d y  g a lw a n iz a c y jn e  szt. 8, bęben do 
czyszczenia m e ta li,  oszacow anych  na 
łączną  sum ę 31 200 z ł z  ty m , że 
cena w y w o ła n ia  w  1 -szym  te rm in ie  
l ic y ta c j i  w y n o s i 3 /4  w a rto ś c i sza­
cu n k o w e j. R uchom ości te  m ożna 
oglądać w  d n iu  l ic y ta c j i  od godz. 
11- te j.  5904-K

P O T R Z E B N A  p o m o c do 
m o w a n a  s ta łe . W a ru n ­
k i  b . d o b re . M a z u rs k a  
20—5, t e l .  245-77. 5S74-G
P O S Z U K U J Ę  o p ie k u n k i  
do  d z ie c k a , S zc zec in , u l.  
O d z ie żo w a  15-b— 12.

6012-G
W Y K W A L IF IK O W A N A

p ra s o w a c zk a  g a rd e ro b y  
p o s zu k u je  p ra c y . W a ­
r u n k i  do o m ó w ie n ia , u l.  
Ś c ie g ien n eg o  59—1.

*0 5 1 -0

P O S Z U K U J Ę  g a ra żu  w
p o b liż u  A l .  W y z w o le n ia  
m ię d z y  A l .  B u c zk a  —  
Ś w ie rc ze w s k ie g o , te l. 
238-27. 5997-G
„ D E S A ”  z a k u p i n a ty c h  
m ia s t łu b  p rz y jm ie  do 
sp rze d a ży  k o m is o w e j:  
s e k re te ry  i  k o m o d y  in -  
Łars jo w a n e  (n a w e t  b a r ­
dzo zn is zczo n e), s ta re  
z e g a ry , s zk ło , p o rc e la ­
nę, w y ro b y  z c y n y , b rą  
zu , s re b ra  (c u k ie rn ic e ,  
d z b a n k i, w a z y , św ie c z ­
n ik i )  ik o n y , o b ra zy , t a ­
la r y , d u k a ty , f ig u r k i  
p o rc e la n o w e , k u f ie  M e -  
t la c h , s ta rą  b ro ń , d y ­
w a n y  w s ch o d n ie  i  in n e  
d z ie ła  s z tu k i -  a n ty k i.  
„ D E S A " , S zc zec in , A l.  
W o js k a  P o ls k ieg o  32.

2601-K

P O Ł  W IL L I  z og ro d em , 
d z ie ln ic a  P o godno  —  
s p rze d am , t e l .  232-13.

5978-G
D O M  z  m o żliw o ś c ią  
w s z e lk ie j h o d o w li, ogrod  
n ic tw a , 2 s z k la rn ie  —  
z  p o w o d u  c h o ro b y  —  
sp rze d a m . O fe r ty :  B iu ­
ro  O g ło s zeń , S zc zec in , 
io d  6025. 6025-G

C e n tra la  R y b n a  w  S zc zec in ie , ogłasza p rz e ta rg  
o g ra n ic z o n y  n a sp rze daż sam o ch o d u  c ię ża ro w e ­
g o  m a rk i „ N y s a  59” , n r  s i ln ik a  20-038918, n r  p o d ­
w o z ia  9867, n r  re je s tr a c y jn y  M A  73-54, ce n a  w y -  
w y w o ła w c z a  21 000 z ł. D o  u d z ia łu  w  p rz e ta rg u  

z a p ra s za  się je d n o s tk i g o s p o d a rk i u sp o łe czn io ­
n e j  o ra z  osoby p ry w a tn e  le g ity m u ją c e  się za ­
ś w ia d c z e n ie m  P re z y d iu m  W o je w ó d z k ie j R a d y  
N a ro d o w e j s tw ie rd z a ją c y m , że  w  z w ią z k u  z  ic h  
(d z ia ła ln o śc ią  n a b y c ie  tego  p o ja z d u  je s t  uzas ad ­
n io n e . P rz e ta rg  o d b ę d z ie  się w  C e n t ra l i  R y b ­
n e j  w  S zc zec in ie  p rz y  u l .  B u lw a r  G d y ń s k i 2, w  
(d n iu  17.V I I . 1967 r .  o godz. 10. W a ru n k ie m  u d z ia ­
ł u  w  p rz e ta rg u  je s t z ło ż e n ie  w  k a s ie  C R  w a ­
d iu m  w  w y so k oś c i 18 p ro c . ce n y  w y w o ła w c z e j.  
P o ja z d  m o żn a  o g ląd a ć  W C R  o d  d n ia  8 .V I I .  
3967 r .  w  godz. 10—14. 2650-K

« to c z n ia  S zc zec iń sk a  im . A . W a rs k ie g o  p rz y jm ie  
d o  p ra c y  od  z a ra z  s ta rszy ch  ek o n o m is tó w  i  s ta r  
»zycłs ks ię g o w y c h  ze zn a jo m o ś c ią  za g a d n ie ń  f i ­
n a n s o w y c h , k o s z to w y c h  i  ks ięgow ośc i m a ją tk o ­
w e j .  W y m a g a n e  w y ższe  w z g lę d n ie  ś re d n ie  w y -

k s z ia łc o n ie  z d łu g o le tn ią  p r a k ty k ą . Zg ło sze n ia  
p r z y jm u je  d z ia ł o so b o w y s to czn i u l .  H u tn ic z a  1, 
«e l. 302-243. 2436-K

P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  R o ln icze g o  w  
N o w o g a rd z ie , u l .  B o h . W a rs z a w y  33 — z a tru d n i  
o d  z a ra z  in ż y n ie ró w  o ra z  te c h n ik ó w  b u d o w la ­
n y c h  n a k ie ro w n ik ó w  b u d ó w . P o n a d to  z a t ru d n i  
Się k a ż d ą  ilość fa c h o w c ó w  b u d o w la n y c h  w  za- 
[w odach m u ra rz a - ty n k a rz a , z b ro ja rz a -b e to n ia rz a ,  
d e k a rz a -b la c h a rz a , c ieś li, zd u n a , m a la rz a  o raz  
ro b o tn ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h . P ra c a  
a k o rd z ie  z ry c z a łto w a n y m  (n a  u m o w y ). M o ż li­
w ość o t rz y m a n ia  p r e m ii  do  40 p ro c . P o zo s ta łe  
w a r u n k i  w g  U Z P  w  B u d o w n ic tw ie  z  15. I I I .  
1958 r .  P o d a n ia  o p rz y ję c ie  n a le ż y  k ie ro w a ć  pod  
»d re se m  Jak w y ż e j.  2438-K

I I 1 7v a t r u m
■ C I5JC Y —  W o jc ie c h a  7; P O R A D ­

N IA  S T O M A T O L O G IC Z N A  — A l.  
1 P ia s tó w  1 — g. 20—8; P O R A D N IA K 'c /c t/o

P O L S K I — n ie c z y n n y ;  W S P Ó Ł C Z E ­
S N Y  —  n ie c z y n n y ;  M U Z Y C Z N Y  —  
„ D z ię k u ję  C i E w o ”  g . 19.

D E L F IN  ( te l. 468-78) „ P ię tn a s to le tn i  
k a p it a n ”  g. 11, 13, 15 —  p rp d . ra d ź . 
od la t  12; „ O s ta tn i b rze g ” g . 17, 20 
p ro d . U S A  —  od ła t  16; K O S M O S  
( te l .  355-02) „ C z ło w ie k , k tó re g o  ju ż  
n ie  m a ”  g. 9, 11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 
p a n o ra m . — p ro d . U S A  —  o d  la t  1«; 
w to re k :  „ N ie z ło m n y  W ik in g ”  (p a n o ­
ra m . k o lo r o w v , U S A )  od 1. 11 —  
g. 9, 11.15, 13.30, 16, 18.30, 21;
C O L O S S E U M  ( te l.  458-18) „ C h e w s u r-  
sk a  b a l la d a ”  g . 11.15, 13.30 —  p ano­
ra m ic z n y  —  p<rod. ra d ź . —  od la t  14; 
„C as an o va  70”  g . 16, 18.30 — p ro d . 
w ł . - f r .  — od la t  16; B A Ł T Y K  <tei. 
733-35) „ R z e k a  C z e rw o n a ”  g. 10.30, 
13, 15.30, 18, 20.30 — p ro d . U S A  — od  
la t  14; O G R O D O W E  — „ M o rd e rc a  
n a  u r lo p ie ”  g . 21 — p a n o ra m . —  
p ro d . ju g .  — od la t  16; D E R B Y  —  
„ Z ło to  A la s k i”  g . 21.30 —  p a n o ra m , 
p ro d . U S A  — od la t  16; P O L O N IA  
( te l .  218-34) „ T y g ry s  lu b i  św ie że  
m ię so ”  g . 9, 11.15, 13.30, 16, 18.15, 
20.30; S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  —  
„ P o  k r u c h y m  lo d z ie ”  g . 17.30, 19.30 
p a n o ra m . — p ro d . ra d ź . —  od  la t  16; 
M A R S  —  „ S y n o w ie  W ie k ie j N ie d ź ­
w ie d z ic y ”  g . 17, 19 —  p ro d . N R D  
p a n o ra m . —  od la t  14; F A L A  — „ S y ­
n o w ie  m a g n a ta ”  g. 17, 19 — p ro d . 
w ę g . —  od la t  14; M E W A  (Z e le c h o -  
w o ) —  n ie c z y n n e ; P R Z Y J A Z N  (D ą ­
b ie ) —  n ie c zy n n e ; H U T N IK  (S to ł-  
C7” n )  —  n ie c z y n n e ; B A J K A  (P o lic e )  
—  n ie c zy n n e ; 1 M A J  (Ż y d ó w c e ) —  
n ie c zy n n e .

S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  — c z y n n y  od 15 
do  22; N O T  — n ie c z y n n y .

M U Z E A  —  n ie c z y n e ; Z A M E K  —  „ N a  
p o ls k ic h  sz la k a c h  tu ry s ty c z n y c h ” , 
„ P la k a t  le n in o w s k i” , „ R o k  1» 5  w  
s a ty rz e  p o lity c z n e j” ; 13 M U Z  — P I .  
Ż o łn ie rz a  2 — g ra f ik a  B o g n y  K ra s -  
no d ęb sk  ie j-G a rd o  w s k ie j .

sD l f z u / i /
I I  K L IN IK A  P O Ł O Ż N IC Z A  —  P o ­

m o rz a n y ; M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE -

D L A  D Z IE C I  —  W o jc ie c h a  7 — 
g. 19—7; P O R A D N IA  O G Ó L N A  —  
Je dnośc i N a ro d o w e j 12 — g . 10—14; 
S P Ó Ł D Z IE L N IA  L E K A R Z Y  S P E ­
C J A L IS T Ó W  —  W o j. P o ls k ie g o  42 —  
w iz y ty  d o m o w e c a łą  dobę t e ł.  86-01.

A P T E K I

N R  1 —  J a g ie llo ń s k a  16 — t e l .  371-55; 
N R  2 —  M ic k ie w ic z a  101 — te l.  
730-44; N R  5 —  N a ru s z e w ic z a  11 —  
te l. 201-64; N R  10 —  G lin k i ;  N R  11 —  
D ą b ie ;  N R  12 —  P o d ju c h y .

mmmm
P R O G R A M  P O L S K I  

17.20 In f o r m a c je  i  p ro g ra m  d n ia .  
17.25 D z ie n n ik  T V .  17.30 „ D z ie c i i  
m o rz e ”  — f i lm  p ro d . N R D . 17.50 „ N a  
m o rs k ic h  s z la k a c h ” . 18.15 „ E u re k a ” . 
18.45 „ S p a c e rk ie m  po k in a c h ” . 19.20 
D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20.05 
R e p o rta ż  „ P rz e rw a n a  p o d ró ż” . 20.25 
I V  T V  F e s tiw a l T e a tr ó w  D ra m a ty c z ­
n y c h  —  „ K o w a l ,  r ie n ią d z e  i  g w ia z ­
d y ”  J . S za n ia w s k ie g o . 22.05 D z ie n ­
n ik  T V .  22.20 P ro g ra m , m e lo d ia  n a  
d o b ra n o c .

W T O R E K

17.10 — In fo rm a c je  1 p ro g ra m  d n ia ,
17.15 —  „ T e le k r a m ” , 17.25 —  W ia d o ­
m ośc i D z ie n n ik a  T V .  17.30 —  T e le ­
fe r ie  „ T e le w iz y jn a  K ro n ik a  P o d ­
w ó rk o w a ” ; „ P o ży c zo n e  d z ie c k o ”  
f i lm  z  s e r i i  „ R o b in  H o o d ” ; „ T u r n ie j  
o Ż ó łtą  Ż y r a fę ” .  18.50 —  „ G a w ę d y  
o w spółczesności” . 19.05 — P ro g ra m  
p u b lic y s ty c z n y . 19.20 — D o b ra n o c
d z ie c io m . 19.30 — D z ie n n ik  T V .  20.05 
—  „ W  p rze s tw o rza c h ”  —  c z y li c ie ­
k a w e  o p o w ie śc i lo tn ik ó w . 20.20 — 
. .D w o re k  c z te re c h  d z ie w c z ą t”  —  f i lm  
fa b . p ro d . w ę g . 22.30 — D z ie n n ik  
T V ;  22.45 — P ro g ra m  n a d z ie ń  n a ­
s tę pn y  — m e lo d ia  n a  do b ran o c .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.15 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u . 15.20 
G im n a s ty k a . 15.30 P o ra d y  p edago­
g ic zne . 16.00 „ Ś p ie w a m y  w szyscy r a ­
z e m ” . 16.30 P ro g ra m  d la  d z ie c i. 17.00 
W ia d o m o ś c i. 17.05 P ro g ra m  r o z r y w ­
k o w y . 19.30 „K o m u n is ty c z n a  P a r t ia  
N ie m ie c ” . 18.45 O m ó w ie n ie  p ro g ra ­
m u . 18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ­
c e j. 19.00 S p o rt . 19.25 P ro g n o za  p o ­
gody. w ia d o m o śc i. 20.00 „ D z w o n n ik  
z  N o tre  D a m e ” . 21.30 W iad o m o śc i. 
21.55 „ C z a rn y  k a n a ł” .

13.15 — K cnrcert ży c ze ń , 13A5 —  
A lm a n a c h  m o rs k i, 14 — U  p ro g u  ro ­
m a n ty z m u , 14.35 —  „ F a la  56” , 14.45
— -T rz v  k w a d ra n s e  o rk ie s tr  i żespo- 
łó  in s tru m e n ta ln y c h , 15.30 — D la  
d z ie c i s ta rszy ch  „E c h o  s tu le c i” ,  
„ R y c e rz  i s m o k ” , 16 — W iad o m o śc i, 
16.05 — P u b lic y s ty k a  m ię d zy n a ro d o ­
w a , 16.15 — A u d y c ja  Z b ig n ie w a  O b -  
ro w s k ie g o , 16.25 — K o n c e r t  ży c ze ń , 
17 — P rz e g lą d  A k tu a ln o ś c i W y b rz e ­
ża , 17.15 —  P u b lic y s ty k a  m ię d z y n a ­
ro d o w a , 17.25 — S zc zec iń sk ie  popo­
łu d n ie , 18.40 — S e rw is  ry b a c k i, 1 8 .«
—  „ C z y  o d z ie żo w y  p rz e s y t” , 19 —  
W iad o m o śc i, 19.05 — M u z y k a  i  A k ­
tu a ln o ś c i, 19.30 —  K o n c e r t  z n ag ra ń  
W ie lk ie j O rk ie s t ry  S y m fo n ic z n e j  
P R , 20.12 — N o w e  w ie rs ze  B ogdana  
O s tro m ę c k ie g o , 20.22 — d . c. k o n ­
c e rtu , 21 —  Z  k r a ju  i  ze ś w ia ta , 
21.27 — K ro n ik a  sp o rto w a , 21.40' — 
N o w in y  i n o w in k i m u zyc zn e , 22 — 
R o z m o w y  o w y c h o w a n iu , 22.10 — 
K o n c e r t  C h ó ru  R o zg łośn i K ra k o w ­
s k ie j P R , 22.30 — „ A m b ic je  i  s ta r­
t y ”  22.45 — G ra  O rk ie s tra  T a n e c zn a  
P R ; 23.15 — M u z y k a  ro z ry w k o w a  ł  
tan e c zn a , 23.50 —  O s ta tn ie  w ia d o ­
m ośc i, 24 — S e rw is  ry b a c k i;  0.05— 
2.55 —  p ro g ra m  n o cn y .

M A S Z Y N Ę  do w y ro b u  
s ia te k  d ru c ia n y c h  —  k u  
p ię . O f e r t y :  B iu ro  O g ło ­
szeń, S zc zec in , p l.  H o ł­
du  P ru s k ie g o  8, pod  
5972. 5972-G
Z A K U P IĘ  k a ż d ą  ilość  
p ły t  m a rm u ro w y c h  b ia ­
ły c h  ró ż n y c h  ro z m ia ­
ró w  z  m e b li, o fe r ty :  
B iu ro  O g łoszeń , S zc ze­
c in , pod 5790. 5791-G
O S Ł O N Ę  p rz e d n ią  i  w i­
d e le c  do „O s y  175”  —  
k u p ię , S zc zec in , u l.  C ze ­
re ś n io w a  17. 6019-G
S K U T E R  „ V e s p a ”  no ­
w y  —  k u p ię . S z a p irk o ,  
K r a k ó w , M io d o w a  14— 
7, t e l .  622-21. 2559-G
P R Z Y C Z E P Ę  do „ P a n -  
n o n ii”  — k u p ię . Jednośc i 
N a ro d o w e j 19—6. 5950-G

M A S Z Y N Ę  „ Ł u c z n ik ”  
o ra z  ró żn e  m e b le  — 
sp rze d am , B a r lic k ie g o  
9. 5928-G
K R E D E N S  k u c h e n n y  —  
sp rze d a m , J a g ie llo ń s k a  
8—13, w ie c z o re m . 5930-G  
„ J A W Ę ”  250 ccm  —  
s p rze d am , Ż y d ó w c e , u l. 
S re b rn a  22. 5933-G
S A M O C H Ó D  „ S ta r  20” , 
po  k a p ita ln y m  re m o n c ie  
i  no w eg o  „ W a r tb u rg a ”  
— sp rze d a m , Zen o n  
W ia t r ,  C u r ie -S k ło d o w -  
s k ie j 1—2. 6072-G
„ J A W Ę ”  250 — s p rze ­
d a m , D ą b ie , u l .  R a c ib o r  
ska 10 — 1-a. 5966-G
T A N IO  sp rze d a m  p iec  
p rze n o ś n y , S zc zec in , Ł o  
k ie łk a  27—14. 5969-G
N O W E  p ia n in o  — sp rze ­
d a m , u l .  B o ry s a  12.

5988-G
„ J U N A K A ”  —  s p rz e ­
d a m , te l. 710-56. 5990-G
„ S K O D Ę  1102”  po  k a p i­
ta ln y m  re m o n c ie  — 
sp rze d a m , u l .  J a g ie llo n  
Ska 14—8. 6022-G
R O W E R  n o w y , a k w a ­
r iu m , p ia n in o  —  sp rze ­

d a m , t e l .  210-68. 6032-G
N O W O C Z E S N Y  w ó ze k  
d z ie c ię c y , g łę b o k i —  
sp rze d a m , t e l .  257-13.

5940-0
„ M O S K W IC Z A  461”  z
zap a so w y m  s i ln ik ie m  
p iln ie  s p rze d am , D ą b ie , 
u l.  E m i l i i  G ie rc z a k  10— 
2-a . 5947-G

P IL N IE  s p rze d a m  rooto  
»cykl „ P a n n o n ia ” , W S K  
125 ccm  o ra z  k re d e n s  
s to ło w y  (c ie m n y ). S zcze  
c in , u l .  R e w o lu c ji  P a ź ­
d z ie rn ik o w e j 21—12.

594S-G
P E K IŃ C Z Y K A  —  »p rze  
d a m , B u d z iszy ń sk a  56—2.

5958-Q
U L E  z p szc zo łam i — 
s p rze d am , S zc ze c in -  
K lu c z , u L  R y m a rs k a  
120—4. 5964-G
„ S K O D Ę  1161” , s tan  
id e a ln y  ta n io  sp rze d am , 
S zc z e c in -D ą b ie , G o le ­
n io w s k a  76-a. 5965-G

2 D U Ż E  p o k o je , k u c h ­
n ia  z  w y g o d a m i, c . o. 
—  z a m ie n ię  n a  m n ie j­

sze, u l. M a z u rs k a  21—2. 
W iad o m o ść : t e l .  238-49, 
od godz. 19. 5931-G

3 M A Ł E  p o k o je  z n o w e ­
go b u d o w n ic tw a , żarnie  
n ię  n a  3 w ię k s ze , n a j­
c h ę tn ie j n o w e  b u d o w ­
n ic tw o , a l .  W y z w o le n ia  
65—17, Od 16. 5936-G
P O K Ó J , k u c h n ię , w y g o  
d y , z a m ie n ię  n a k a w a ­
le rk ę  — n o w e  b u d o w n ic  
tw o . B a rb a ry  5—2.

5859-K
P O S Z U K U J Ę  2 -p o k o jo  
w ego  m ie s z k a n ia  n a o - 
k re s  1 ro k u . M o że  być  
n a  p rz e d m ie ś c iu . O fe r ­
ty :  B iu ro  O głoszeń ,
S zc zec in , po d  6026.

6026-G
O D N A J M Ę  p o k ó j w  m ie  
siącach : lip c u  i  s ie rp ­
n iu  2 osobom , B o g u s ła ­
w a  29—5. 6033-G
3 P O K O J E  z  w y g o d a m i, 
n o w e  b u d o w n ic tw o , b a l  
k o n , za m ie n ię  n a  w il lę  
p rzezn a czo n ą  do s p rze ­
d aży , M a ło p o ls k a  52—  
14. 5976-G
3 P O K O J E , k u c h n ia , 2 
o g ró d k i n a d a ją c e  się na  
h o d o w lę  — og ro d zon e , 
c h le w ik i —  za m ie n ię  na  
2 d u że  lu b  3 m a łe  poko  
je .  D z ie ln ic a  o b o ję tn a , 
B ro n ie w s k ie g o  1— 1.

5975-G
S A M O T N A  p a n i poszu ­
k u je  s a m o d zie ln eg o  r o -  
k o ju . O fe r ty :  B iu ro  O -  
g loszeń , S zc zec in , pod  
5983. 5983-G

2 P O K O J E , k u c h n ia  z
w y g o d a m i, o g ró d ek , 
c h le w ik , w  E łk u , zam ie  

n ie  n a 2 p o k o je  z k u c h  
n ią , n a jc h ę tn ie j w  n o ­
w y m  b u d o w n ic tw ie  w  
S zc zec in ie . W iadom ość: 
E łk ,  D z ie rż y ń s k ie g o  S2— 
1, R o szk o w sk i. 5991-G  
P R Z Y J M Ę  n a  m ie szk a­
n ie  u c ze n n ic ę , te l.  
378-92. 6006-G
3 P O K O J E , k u c h n ia , ła 
z ie n k a , za m ie n ię  n a po ­
k ó j ,  k u c h n ię , ła z ie n k ę ,
w  śród m ieś c iu , u l. P ocz  

to w a  14—9. 5837-G
3 P O K O J E  z w y g o d a m i, 
z a m ie n ię  na d o m e k  je d  

n o ro d z in n y , t e l .  215-81.
5939-G

G O R Z Ó W  W lk p . — 3 po  
k o ję , k u c h n ia , m ie js c e  
n a ła z ie n k ę , z a m ie n ię  
n a m n ie js ze  w  S zczec i­
n ie . W iad o m o ść : S zcze­

c in , te l. 755-94. 5944-G

M A Ł Ż E Ń S T W O  z 2 - le t-  
n im  d z ie c k ie m  poszu k u ­
je  p o k o ju  z k u c h n ią  
p rz y  s ta rsze j osobie w  
zam ian  da u trz y m a n ie .  
O fe r ty :  B iu ro  O głoszeń , 

S zczec in , pod 5949.
5959-G

K A W A L E R  p o s zu k u je  
p o k o ju . O fe r ty :  B iu ro  
O głoszeń , S zczec in , pod  
5954. 5954-G
P A N  p o s zu k u je  n ie k rę -  
p u jąc eg o  p o k o ju , te l.  
356-75, godz. 16—18.

5955-G
M A Ł Ż E Ń S T W O  — d w o ­
je  d z ie c i p o s zu k u ją  
m ie s zk a n ia  n a 1,5 ro k u ,  
te l. 217-32, godz. 18—20.

5962-G
M IE S Z K A N IE  w  B o le ­
s ław c u  Ś lą s k im , z a m ie ­
n ię  na m ie s zk a n ie  w  
S zc zec in ie  lu b  w o je w ó d z  
tw ie . Z g ło sze n ia : S zc ze­
c in , Ś ląs ka  31—12, godz. 
15—16. 5963-G

M A R IA N  Z A S A D A  Zgu­
b ił  ks ią że c zk ę  że g la r­
sk ą , ś ró d lą d o w ą  n r  3866.

5929-G
J O Z E F  K O W A L IK  zgu ­
b i ł  leg. s łu żb o w ą  P K S  
n r  2228. 5932-G
M IE C Z Y S Ł A W  B O R E J ­
S Z A  zg u b ił leg . u b ezp ie  
czen iow ą. 5942-G

w  N o c y  z  24 n a  25.v i .  
b r . J ó z e fo w i R e m is ze w ­
s k ie m u  s k ra d z io n o  k s ią ­
że c zk ę  ż e g la rs k ą  n a p rze  
ja z d y  z a g ra n ic z n e  o raz  
w izę  na p rz e ja z d y  p rze z  

B e lg ię , H o la n d ię  s ta t­
k ie m  ż e g lu g i ś ró d lą d o ­
w e j.  E w e n tu a ln e g o  z n a ­
la zcę  prosi s ię  o z w ro t  
za w y n a g ro d z e n ie m  na  
ad re s : S zc zec in , S p e d y ­
to rs k a  1. 5950-G

M A R IA  B  A N IE L E  W IC Z  
z g u b iła  b ile t  w o ln e j ja z  
d y , w y d a n y  p rz e z  M P K .

5951-G
D N IA  29 cze rw c a  b r .  o 
godz. 21 JO p rz y  D w o re u  
G łó w n y m  p o zo staw iono  

w  ta k s ó w c e  to rb ę  po d ­
ró żn ą  w  z ie lo n ą  k r a tę  
o ra z  p la s ty k o w y  nese­
ser z a w ie r a ją c y  m . in . 
canne p rz e d m io ty . K ie ­

ro w c a  w io z ą c y  ow ego  
p as aże ra  z d z ie ln ic y  P o ­
godno, lu b  osoby, k tó r e  
m ogą u d z ie lić  in fo rm a ­
c j i  p ro szo n e  są o zg ło ­
sze n ie  się za d u ży m  
w y n a g ro d z e n ie m  n a u l. 
Soim os ierry  47-b, lu b  te l. 
70-560, w  godz. 16— 21.

8110-G
K A Z IM IE R Z  K O C  zgu ­
b ił  p rze p u s tk ę  p o rto w ą  
n r  1130. 5971-G
Z G U B IO N O  ta b lic ę  re j.  
m o to c y k la  M S  1059.

5977-G
M A R IA  Ł A Z O W S K A
z g u b iła  le g . s łu żbo w ą, 
w y d a n ą  p rz e z  W U S  w  

S zc zec in ie . 5984-G
Z N A L A Z C A  ra d ia  t ra n ­
zys to row eg o  zo staw io n e  
go w  d n iu  26.V I.67 r .  o 
godz. 20.30 n a ta ra s ie  ka  
w ia r n i „ N e p tu n ”  proszo  
n y  je s t o  z w ro t  na u l. 
K o p e rn ik a  13—8. 5992-G

D N IA  23.V I  b r . w  S ta r ­
g a rd z ie , o k o lic e  przeds . 
P K S  zg u b io n o  p a m ią t ­
k o w y  ze g a re k  k ie s zo n ­
k o w y . Z n a la z e ę  p ro s i 
się o z w ro t  za w y n a g ro  
d ze n ie m  n a ad re s : S ta r  
g ard , C u r ie  S k ło d o w ­
s k ie j 11—2, G u s ta w  G ra  
b o w sk i. 6012-G
21.V I  b r . n a  P og o d n ie  
zgu b io n o  ze g a re k  „ A t ­
la n tic ” , t e l .  468-27.

6029-G
Z O F IA  O R D Z IE J E W -
S K A  z g u b iła  le g . u b e z ­
p ie c ze n io w ą . 5953-G  
J A N IN A  B U C Z Y Ń S K A  
z g u b iła  b i le t  w o ln e j ja z  
d y  M P K . 5991-G

t u r o n i  Bi a

P O D C Z A S  w c zo ra js ze j, u p a ln e j  
n ie d z ie li , n a  te re n ie  naszego w o je ­
w ó d z tw a  w y d a rz y ły  się  t r z y  w y  p a «  

k i  u to n ię c ia . I  ta k ,  w  P o n in ie , p o w . 
Ł o b e z  u to p ił się podczas k ą p ie li  w  
m ie js c o w y m  Je z io rze  21- le t n i  żo ł­
n ie rz , C ze s ła w  S ., k t ó r y  p rz y je c h a ł  
na u r lo p  z  o d w ie d z in a m i do  ro d c i-  
n y . C ze s ła w  S. k ą p a ł się w  m ie js cu  

n ie  s trze żo n y m . Z w ło k  n ie  u d a ło  się  
w y d o b y ć .

W  n u rta c h  r z e k i  In y ,  p rz e p ły w a ­
ją c e j p rz e z  S ta rg a rd , u to n ą ł m ie sz­
k a n ie c  tego m ia s ta , 36-1 e t  n i J a n  Z  
M ę żc zy zn a  k ą p a ł się w ra z  z  c ó rk i  

w  m ie js c u  n ie  s trze żo n y m ; w  p e w n e j  
c h w ili  o b o je  p o szli na d n o . D z ie w  

c zy n k ę  u d a ło  się u ra to w a ć , z w ło k  
o jc a  d o ty chc zas n ie  w y d o b y to .

T rz e c ią  o f ia rą  k ą p ie li  w  m ie js c a  
n ie  s trz e ż o n y m  je s t  m ie s zk a n ie c  
S zczec ina —T ad e u sz  Ł . ,  k ie ro w e •  

W Z G S . M ężc zy zn a  u to p ił się  p o d ­
czas k ą p ie l i  n a  je z io rz e  w  C h o jn ie  

1 w  ty m  w y p a d k u  — m im o  in te n ­
s y w n y c h  p o s zu k iw a ń , z w ło k  to p ie l*  
ca n ie  u d a ło  się  w y d o b y ć .

Sf * l  -  . 
yd o w c ej

u le g ł w c z o ra j po  p o łu d n iu  ś m ie r te l­
n e m u  z a tru c iu  g aze m  ś w ie tln y m  

p ra c o w n ik  8 2 W S , 3 5 -le tn i M a r ia n  P ,

D ż lS ,  k i lk a  m in u t  po  p ó łn o cy , na 
k la tc e  sc hodow ej k a m ie n ic y  p rzy  
A l.  B o h . W -w y  190 zn a lez io n o  w is z ą  

ce n a  p o rę c zy  z w ło k i m ie szk ań c a  
te j  u lic y  32 -le tn ie go  Z d z is ła w a  C .  
O k o lic zn o ś c i s a m o b ó js tw a  b ad a m i­
l ic ja .

T R A G IC Z N Y  w y p a d e k  w y d a rz y ł  
s ię  w c z o ra j o k o ło  go d z . 22 n a  s k rz y ­
ż o w a n iu  A l. W o js k a  P o ls k ieg o  i  u l 

U n ii  L u b e ls k ie j.  N a  sto p n iac h  t ra m ­
w a ju , z m ie rza ją c e g o  w  k ie ru n k u  
śród m ieś c ia , je c h a ł 3 5 -le tn i J a n  K .t 
za m . p rz y  u l. J a g ie llo ń s k ie j. W  p e w ­
n e j c h w ili  m ę żczy zna  m ocno  w y ­
c h y li ł  się na z e w n ą trz  i  u d e rz y ł  
c ia łe m  o słup  t r a k c y jn y .  S k u tk i  
w ła s n e j n ie os trożnoś ci o k a z a ły  się 
fa ta ln e :  Jan  K .  d o zn a ł z m ia żd że n i*  
ko ś c i c zo ło w e j cza szk i i zm ia żd że ­
n ia  d ło n i. R an n eg o  p rz e w ie z io n o  d« 

k l in ik i  c h iru rg ic z n e j P A M , g d z ie  
k i lk a  m in u t  po p ó łn o c y  zm a r ł, n ie  
odzys ka w szy  p rzy to m n o ś c i. (a p j

Udana niedziela 
spółdzielców

O K . 500 c z ło n k ó w  k o m ite tó w  s k le ­
p o w yc h  i p ra c o w n ik ó w  szc zec iń s k ie ­
go o d d z ia łu  „ S p o łe m ”  b a w iło  się  
w c z o ra j w ra z  z ro d z in a m i n a w ie l­
k im  fe s ty n ie , z o rg a n izo w a n y m  p rz e *  
za rzą d  tego o d d z ia łu  z o k a z ji  M ię -  
d y n a ro d o w e g o  D n ia  S p ó łd z ie lc zoś c i. 
F e s ty n  o d b y ł się w e  w ła s n y m , p ię k ­
n ie  w y p o s a żo n y m  o śro d k u  w y p o ­
c z y n k o w y m  n ad  je z . B in o w o . P ro -  

g .a m  b y ł b . b o g a ty  i k a ż d y  z n a la z ł 
d la  s ieb ie  a t ra k c y jn e  z a ję c ie : k o n ­
k u rs  s trz e le c k i, m ecz s ia tk ó w k i, 
k o n k u rs  na s z y b k ie  ro z k ła d a n ie  n a­
m io tó w  itp .

N a  zak o ń c ze n ie , po w y stęp  a c l  
a k to r ó w  s zc zec iń s k ie j E s tra d y , od­
b y ła  sie zab a w a ta n e c zn a . (aż|

łAKŁADOWt 
OSZCZĘDZANIE • P  K.O'
dicUvtnycA 'kwot
WIĘKSZA S U M A

W Y D A W C A :  S zc ze c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e R S W  „ P R A S A ” , w  S zc zec in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  S zc zec in , p l .  H o łd u  P ru s k ie g o  8; re d a g u je  T E ­
L E F O N Y :  c e n tra la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c ze lne g o  457-41; zas tęp ca  re d a k to ra  nac ze lne g o  478-21; s e k re ta rz  r e d a k c ji  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . M ) ,  om  
m ie js k i 462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o rto w y  428-33; d z ia ł łą c zn o ś c i z  c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O g łoszeń  428:62; re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  godz. «  240-28; d a l^ o p t s y  240-1». 
P re n u m e ra tę  n a k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , lis ton o s ze  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M o żn a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a  k o n to  P K C  N r 10-6-13770. p rz e a  ę -  
b .o rs tw o  U p o w s ze c h n ie n ia  P ra s y  i K s ią ż k i „ R u c h ”  w  S zc ze c in ie , A l .  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są do  W  d n ia  m ie s i, a p o p rze d za j ącego o k re s  p re n u ­
m e ra ty . C en a  p re n u m e ra ty :  k w a r t a ln ie  87,50 z ł ;  p ó łro c z n ie  — 75 z ł ;  ro c zn ie  — 150 z ł .  P re n u m e ra tę  n a za g ra n ic ę , k tó r a  Jest o  40 o ro c . d roższa -  p rz y lm u je  B iu ro  
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ” , W a rs z a w a , u l .  W ro n ia  23, t e l .  30-48-88, k o n to  P K O  N r  1-6-100624.________________________  S zez. Ż a k i.  G r a t .__________ ______ __
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Ciasnota w szkołach
-  n ieunikniona

S K O Ń C Z Y Ł  S IĘ  R O K  S Z K O L N Y . Czas w ię c  pom yśleć 1 496 tys . z ł. P o z w o li to  na 
Í  p rz y s z ły m  ro k u  nauczan ia . S p ra w ą  n a jw a ż n ie js z ą  i  n a jt r u d -  zw iększen ie  lic z b y  P R A C O W N I 
n ie jszą  do ro z w ią z a n ia  są w a ru n k i lo k a lo w e  w  s z k o ln ic tw ie , s zko ln ych  i  w p ro w a d ze n ie  G A - 
W  nadchodzącym  ro k u  m ia s tu  naszem u n ie  p rzyb ęd z ie  b o w ie m  B IN E T O W E G O  system u ñ a u ­
a n ! je d n a  szko ła, n a to m ia s t lic z b a  o d d z ia łó w  zw ię kszy  się czania , przez co z m n ie jszy  się 
o  64, w  k tó ry c h  zg ru p o w a n ych  będzie 1645 u c z n ió w  w ię c e j. Są zm ianow ość w  klasach , 
to  częściow o p ie rw s z o k la s iś c i, a częściow o n a js ta rs z y  ro c z n ik  w  n a jb liż s z  ch  la ta c h  p la n  
. . k ó ł  p od s taw o w ych , c z y li u czn io w ie  p ro m o w a n i do k la s  V I I I .  in w e s ty c y jn y  re s o rtu  ośw^ a ty

W A R U N K I N A U C Z A N IA  bę- p rz e w id u je  o ddan ie  do u ż y tk u ' 
dą w ię c  b ardzo  tru d n e . Z i lu -  ? n o w y c h  szkó ł: p rz y  u l.  3 M a - 
s tru ją  to  lic z b y . N ie m a l w s z y - i a> u** U ro cze j, u l. N u rk o w e j, 
s tk ie  izb y  le k c y jn e  będą w y k o -  u ** P szennej o raz  rozbudow ę  
rz y s ty w a n e  przez dw a o d d z ia - s7k o ły  p rzy  u l. S w ie rc z e w ś k ie - 
ły  ‘ Są szk o ły , k tó re  p ra cow a ć  § °- ś ro d k ó w  S F B S il zbudo- 
będą p rzez  12 godzin  na dobę, w a n o zostaną szko ły  p rz y  u l. 
p rz y  p e łn y m  w y k o rz y s ta n iu  izb . R u d z is z y ń s k ie j i D z ie rżo n ia .

Do n a jb a rd z ie j przegęszczo- N ie m n ie j w  nadchodzącym  ro -  
n ych  p la c ó w e k  na leżą szko ły  k j  s z k o ln y m  p ra ca  szkó ł p rze  
n r  1 i  8 p rz y  A l.  P ia s tó w . W  b iegać będzie  w  b ardzo  t ru d

Niedziela
w Szczecinie

T Y M  R A Z E M  p ro g n oza  pogody , 
p o d a n a  p rze z  szc ze c iń s k i P IH M , 
■prawrdzita się co do jo t y :  ra n o  b y ło  
le s zc ze  p o ch m u rn o  i n ie z b y t  c iep ło , 
• l e  Już k o ło  godz. 11 c h m u ry  z n ik ­
n ę ły , a s łu pe k  r tę c i sk o c zy ł w  g ó rę ;  
te m p e ra tu ra  (w  c ie n iu ) s ięg a ła  ?7 
mt. C .

O d  w czesnego p rz e d p o łu d n ia , w  
k ie ru n k u  k ą p ie ljs k  m ie js k ic h  c iąg ­
a ł y  k a w a lk a d y  lu d z i i  p o ja zd ó w . 
1C P K  — ja k  z w y k le , p o d s ta w iło  do­
d a tk o w e  a u to b u s y  do M ie d w ia , G łę ­
b o k ie g o  i D ą b ia , a po p o łu d n iu  w y ­
ru s z y ły  n a  tras ę  G łę b o k ie  —  Ś ró d ­
m ie ś c ie  ró w n ie ż  d o d a tk o w e  s k ła d y  
t ra m w a jo w e .

N ie  o b y ło  się  je d n a k  b ez z g rz y ­
t ó w  k o m u n ik a c y jn y c h , co p ra w d a  
b e z  w in y  M P K . O godz. 10.30, w s ku ­
tek  a w a r i i  w  sy s te m ie  o k rę g o w y m  
Mięci e n e rg e ty c z n e j, c a ły  Szczec in  
p o z b a w io n o  d o p ły w u  p rą d u . S ta n ę ły  
t ra m w a je , s ta c ja  p o m p  — „ w y s c h ła ”  
W oda w  k ra n a c h . A w a r ię  usu n ię to  
Jk ilk a  m in u t  po godz. 11, je d n a k ż e  
tea m  w a  j e  ru s z y ły  d o p iero  oko ło

N A  P L A Ż A C H  — t ło k . N a jw ię k ­
s zą  f re k w e n c ją  c ie s z y ły  się G łę b o ­
k i e  i  A rk ó n k a , ch o c iaż  i  g d z ie  in ­
d z ie j  ta k że  b y ły  k o m p le ty . D uża  
Ilo ś ć  z m o to ry z o w a n y c h  szczec in ian  
u d a ła  się  do B a rtó s ze w a . J e z io ro  tu  
p rz y je m n e , o k o lic e  p ię k n e , a le .. .  
p la ż a  za p o m n ia n a ; -żad n eg o  k io sk u  
t n a p o ja m i c h ło d z ą c y m i czy lo d a -  
im i. S p ra g n ie n i lu d z is k a  c h y łk ie m  
w y p ija l i  w o d ę  ze s tu d n i o k o lic z n y m  

w ie ś n ia k o m , na co c i o s ta tn i n ie  
p a t r z y li  z b y t  ż y c z liw ie .

Z a o p a trz e n ie  p la ż  m ie js k ic h  „ g ra ­
ło ” ; do p ó źn yc h  g o d z in  p o p o łu d n io ­
w ych  n ie  z a b ra k ło  n a p o jo w , io d ó w  
i  je d z e n ia . A  propos je d z e n ia ;  na 
A rk o n c e  u ru c h o m io n o  bar z g o rą c y ­
m i d a n ia m i, k tó re  p rz y w o z i się w  
te rm osach  z ... b a ru  „ E x t r a ” . P o ­
wód? N ie  pod łąc zo n o  tu  je szc ze  
p rz e w o d ó w  g a zo w y c h , a  n is k i k o ­
ci i k u c h n i ża ro w e j w y rzu c a  
p la ż ę  k łę b y  d y m u . W  te j sy tu  
k ie ro w n ic tw o  p la ż y  —  s łu szn ie  — 
z re z y g n o w a ło  z g o to w a n ia  na m ie j­
sc u . I  jeszcze je d n a  u w a ga , d o ty ­
c zą c a  A r k o n k i:  k ie ro w n ic tw o  k ą ­
p ie lis k a  s k a rż y  się na d e w a s to w a ­
n ie  p rz e z  n ie zd y s c y p lin o w a n y c h

Kla żo w ię zó w  — u rzą d ze ń , m .in . na 
ys kó w . W yp o sa żen ie  „ A r k o n k i  

k o s z to w a ło , ja k  w ia d o m o , o k . 3 m in  
ml; c ie k a w e , ile  w y n ie s ie  ko s zt r< 
p to n tó w  po  za k o ń c ze n iu  - sezonu?

N ie  o b y ło  się w c z o ra j, n ie s te ty  
b e *  w y p a d k ó w . P o g o to w ie  ra tu n k o ­
w e  za n o to w ało  sporą ilość o m d le ń  
A p o ra że ń  — w y n ik  z b y t  d łu g ie go  
p rz e b y w a n ia  na słońcu .

N a  p la ży  M ie ie ń s k ie j 2 5 -ie tn i W o j­
c iec h  J., w s k a k u ją c  do w o d y , ude­
r z y ł  g ło w ą  o dno i d o zn a ł k o n tu z ji  
k r ^ io s łu p a  szy jn e g o . In n y  m ę żc zy z ­
n a , ja d ą c  m o to c y k le m  na p la żę , zd e ­
r z y !  się  ze s k u te re m  i  — w  w y n i­
ku  d o zn a n y c h  o b ra że ń  w y lą d o w a ł  
w  s z p ita lu .

P ó ź n y m  p o p o łu d n ie m , za tło c zo ne  
tra m w a je  i  a u to b u s y  w y rz u c a ły  ze 
s w yc h  w n ę trz  p rzv p ie c zo n e  m a m y, 
zm ę czo n e  d z ie c i i o b ła d o w a n y c h  
ko c am i o ra z  re s z tk a m i w a łó w k i,  
o jc ó w  ro d z in . K o le jn a , u p a ln a  n ie ­
d z ie la  d o b ieg ła  k o ń c a . (ap)

W teatrze
przed uriopem

1 L IP C A  vy T e a trz e  P o ls k im  od 
b y ło  się p ie rw s ze  p rz e d s ta w ie n ie  
s z tu k i S ław om ir:«  M ro ż k a  „ IN D Y K ”  

w  re ż y s e r ii i s c e n o g ra fii Janusza  
A d a m a  K ras so w s k ieg o . P re m ie rę  
p r a s o w ą 'u tw o r u  p rz e w id u je  sie w  
s ie rp n iu .

R ó w n ież  p rzed  p rz e rw ą  u r lo p o ­
w ą , k tó ra  T R W A Ć  B Ę D Z IE  O D  4 
L IP C A  D O  4 S IE R P N IA  ro zo  ;czę- 
ł y  się p ró b y  d ra m a tu  W ill ia m a  
S ze k s p ira  „ R Y S Z A R D  H i ” . P rze d  
s ta w ie n ie  p rz y g o to w u je  re ży s e r­
sko Jan  M a c ie jo w s k i, scen o g ra fię  

o p ra c o w u je  Z o fia  W ie rc h o w ic z . W  
r o l i  ty tu ło w e j  w y s  oo i \  ło d z i ie rz  
B E D N A R S K I . P r ? - : ie r x  s p e k ta k lu  
o d b ęd z ie  się w e w rz e ś n iu  b r .

p ie rw s z e j z n ic h  lic z b a  u czn ió w  
p rz y p a d a ją c y c h  na 1 izbę  w y ­
nosi ponad  74 osoby (s ta ty s ty c z  
n ie ), a  w  d ru g ie j... b lis k o  
100 osób! P odobn ie  k s z ta łtu je  
się w y k o rz y s ta n ie  pom ieszczeń 
szkó ł n r  58 p rz y  u l.  B . Ś m ia łe ­
go, w  szko le  n r  64 p rzy  u l. 
Ś w ie rcze w sk ie go , n r  54 p rz y  u l. 
O b roń có w  S ta lin g ra d u , w  szko­
le  n r  62 p rz y  u l.  M a z u rs k ie j.

S y tu a c ja  w  szko łach  ś ró d ­
m ie js k ic h  p o p ra w i się po za­
ko ńcze n iu  b u d o w y  szko ły  p rz y  
u l. 3 M a ja . P rz e w id z ia n y  te r ­
m in  ukoń czen ia  p ra c  —  ro k  
1968. N a le ża ło b y  n a to m ia s t 
z lik w id o w a ć  sz k o ły  w  b u d y n ­
ka ch  p rz y  p l.  P op ie la  i  p rz y  
u l.  E. P la te r, ze w zg lę du  na ich  
z ły  s tan  i  n ie  p rzys toso w a n ie  
do p e łn ie n ia  fu n k c j i  szkó ł. B ę ­
dzie  to  m o ż liw e  je d n a k  d op ie ro  
ok. ro k u  1970, k ie d y  to  zosta­
n ie  zbudow ana  now a szko ła  
p rz y  u l.  E. P la te r.

R ó w n ie  tło c z n o  będzie  w  
szko le  p rz y  u l. K o m u n y  P a ry ­
s k ie j. U czy  się w  n ie j 1580 
dz iec i, z g ru p o w a n y c h  w  37 od ­
dz ia łach , podczas g dy  szko ła  
d y s p o n u je  ty lk o  18 iz b a m i le k ­
c y jn y m i.  W  ty m  sa m ym  b u d y n ­
k u  m ieśc i się p rzedszko le , k tó ­
rego  u sun ię c ie  znaczn ie  p o p ra ­
w iło b y  w a ru n k i nau czan ia  w  
szkole. N a s tą p i to  je d n a k  do ­
p ie ro  w  ro k u  1969, po  z b ud ow a ­
n iu  p rze dszko la  p rz y  u l.  R e n t­
gena.

P róbą  ro z w ią z a n ia  te j,  ja k  
w id a ć , c ię ż k ie j s y tu a c ji będzie 
przeznaczenie  przez W y d z ia ł O - 
ś w ia ty  P re z y d iu m  M R N  ś ro d ­
k ó w  na zakup  pom ocy n a u k o ­
w y c h . W  b r. szko ły  o trz y m a ją

n ych  w a ru n k a c h . (Jo l)

Studenckie lało
^  Praca na rzecz reqionu ó  Prezentacja zespołów 

artystycznych 4  Wypoczynek

W iększość 
je  na w y -  
za ro bko w e j

S T U D E N C K IE  W A K A C J E  R O Z P O C Z Ę ŁY  S IĘ . 
s łuchaczy szczecińsk ich  w yższych  ucze ln i spędzi 
c ieczkach  i  wczasach o raz w  p ra c y  spo łeczne j i 
na rzecz m ia s ta  i  re g ion u  P om orza  Zachodniego.

Ponad 280 s tu d e n tó w , pod n a w e t ja k o  ke ln e rz y . P onadto  
o p ie ką  27 p ra c o w n ik ó w  n a u k o - s tu d e n tó w  z a tru d n ia ć  będzie 
w y c h  w y je żd ża  w  le c ie  na obo „B ra tn ia k ” , 
zy n au kow o-ba da w cze , k tó ry c h
ce lem  je s t  n ie  ty lk o  w y p o c z y - Z  w a k a c y jn y c h  im p re z  a r ty -  
n e k  a le i  p ra ca  w  p rz e d s ię - s tyczn ych  na  uw agę zas ługu je  
b io rs tw a c h  p rz e m y s ło w y c h  m ia  p rzede  w s z y s tk im  zo rg an izo - 
s ta  i  re g io n u . P o z w o li to  s tu -  w a n y  p rzez  szczecińskie  ś rodo- 
d en tom  w y ro b ić  u m ie ję tn o ść  w is k o  s tud e nck ie  F e s tiw a l A k s  
s tosow an ia  w ie d z y  te o re ty c z n e j d e m ic k ie j M łod z ie ży  A r ty s ty c z -  
w  codzienne j p ra k ty c e  spo łecz- n e j „F a m a -6 7 ”  w  Ś w in o u jś c iu , 
no-gospodarcze j o raz  zw ię kszy  P on a d to  ch ó r s tu d e n c k i PS, 
z a in te re sow an ia  s łuchaczy o b ra  s tu d io  p a n to m im y  PS i  s tud io
n y tn  k ie ru n k ie m  s tu d ió w .

G ru p a  144 s tu d e n tó w  w y je ż ­
dża na  n au kow e  p ra k ty k i za­
g ra n iczn e  do k ra jó w  zachod-

d e m o k ra c ji lu d o w e j, dz ie  się re js  p rz y ja ź n i po 
u d e n tó w  p ra c o - O drze  o rg a n iz o w a n y  w sp ó ln ie  
w  w a k a c y jn y c h  ze s tu d e n ta m i z N R D , p rz y g o - 
H u fc a c h  P ra cy , to w y w a n e  są w ę d ro w n e  i  s ta łe  

g łó w n ie  w  h u fca ch  s p e c ja li-  obozy tu ry s ty c z n e  w  ró żn ych  
s tycznych . N ie za leżn ie  od tego re g ion a ch  k ra ju ,  wczasy żeg la r

n ich
O ko ło  M00 s tud e n tó w  
w ać będzie 
O cho tn iczych

m in ia tu r  P A M  u b ie g a ją  się 
zo rg an izo w an ie  w a k a c y jn y c h  
obozów  a rty s ty c z n y c h .

W  s ie rp n iu  i  w rześn iu  o dbę-

w y ż - sicie i  piesze. Z  p rz y g o to w y w a - 
pracę  n ych  o bozów  i  p u n k tó w  tu r y -

spora  g ru p a  s łuchaczy 
szych u c z e ln i p od e jm ie  
za ro bko w a  w  gosp od a rs tw a ch  s tycznych  w  S zczecin ie  s k o rz y - 
ro ln y c h , ja k o  le k a rz e  i  w y c h o - s ta  ta kże  o k o ło  100 s tu d e n tó w  
w a w c y  na  k o lo n ia c h  le tn ic h  a za g ran iczn ych , (a r)

T R W A  K O S M E T Y K A  n a ­
w ie rz c h n i szczecińskich  u lic . 
P ra c o w n ic y  M ie js k ie g o  Z a rzą ­
d u  D róg  i  M o stów  p o k ry w a ją  
a s fa lte m  o dc in lc i u lic :  5 L ip c a , 
W ie lk o p o ls k ie j,  A l.  Jednośc i 
N a ro d o w e j t in .

(F o to  —  S t. C IE Ś L A K )

Ü l ip c a  1967 r. 

P O N IE D Z IA Ł E K

D Z IŚ  —  Jacka  

JU T R O  —  Teodo ra

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  m ałe . 

Po p o łu d n iu  burze  i  p rze ­
lo tne  opady. W ia try  słabe  
w  czasie b u rz y  p o ry w is te . 
Tem p. do 30 sł.

B A  ii A D N I A
A  Jeszcze ty lk o  dz iś , w  

sa lach  m uzeum  p rzy  
W a łach  C h robrego  możesz 
obe jrzeć  w y s ta w ę  róż. N ie  
s tra ć  te j o ka z ji.

„Kurier”  zagląda do Kliniki Stomatologicznej
TE G O  D N IA  N A  O D D Z IA L E  C H IR U R G II  S Z C Z Ę K O W E J 

w  K lin ic e  S to m a to lo g ic z n e j P A M  p rz e b y w a ło  37 p a c je n tó w . 
W śród  n ic h  z n a jd o w a ły  s ię  22 osoby u ra zow e  —  ja k  lekarze  
potoczn ie  o k re ś la ją  p a c je n tó w , k tó rz y  o d n ie ś li o b raże n ia  w  w y ­
n ik u  w y p a d k u , p o b ic ia , b ó jk i itp .

Do p ie rw sze j s a li, w  k tó r e j le ży  k i lk u  u ra zow có w  w p ro w a ­
dza m n ie  k ie ro w n ik  k l in ik i  p ro f.  d r  I re n a  S E M A D E N I. Roz­
m o w a  z p a c je n ta m i n ie  na leży do n a jła tw ie js z y c h . W szyscy po 
p rz e b y ty c h  o p e rc ja c h  za łożone m a ją  na szczękach B pecja lne 
a p a ra ty  u tru d n ia ją c e  m ow ę. W szyscy są o f ia ra m i p rz y p a d ­
k o w y c h  b ó je k , c h u lig a ń s k ic h  n a p a d ó w  lu b  zgoła  „ to w a rz y s k ic h  
n ie p o ro z u m ie ń ” .

M ło d y  m ężczyzna, m a ry n a rz , zo s ta ł n a p a d n ię ty  przez p i ja ­
n ych  o sobn ików .

—  P rz y p a d k o w y  boks  —  m ó w i u s iłu ją c  się uśm iechnąć. R e­
z u lta t  —  z ła m a n ie  żu c h w y , p ra w ie  d w um ie s ięczn y  p o b y t 
w  s zp ita lu .

In n y  w y ja ś n ia , że p rzechodząc w  b ia ły  d z ień  przez tu n e l na 
G o c ła w iu  zos ta ł n a p a d n ię ty  p rzez n iezn a nych  o sob n ików  
i  o ckną ł się d o p ie ro  w  k lin ic e . W  s z p ita lu  k u ru je  się obecnie  
w iększość p a c je n tó w  —  o fia r  c h u lig a ń s k o -b a n d y c k ic h  napaści, 
a le  s ta ty s ty k a  m ó w i coś innego.

—  N asi p a c je n c i to  n ie  zawsze o f ia r y  ta k ic h  n ap ad ó w , a le 
przede  w s z y s tk im  uczes tn icy  różnego ro d z a ju  b ó je k , w  następ ­
s tw ie  k tó ry c h  z n a jd u ją  się w  nasze j k lin ic e  —  w y ja ś n ia  p ro f. 
d r  Ire n a  S em aden i. —  K ie ru ję  k l in ik ą  ju ż  k ilk a n a ś c ie  la t  
i  w  ty m  czasie z a ob se rw o w a łam  n ie p o k o ją c y  o b ja w . O to  o ile  
jeszcze d w a  la ta  tem u  w ie k  naszych  p a c je n tó w  k s z ta łto w a ł 
s ię  od 20 do 30 la t,  o ty le  obecn ie  b ardzo  często zdarza się, że 
k a re tk i p og o to w ia  p rz y w o ż ą  do nas 12— 1 4 - le tn ic h  ch łopców . 
Z w ię k s z y ła  s ię  też lic z b a  k o b ie t, a w iększość m ężczyzn t ra f ia  
do nas w  s tan ie  u p o je n ia  a lkoh o lo w ee o .

P ro f.  S em aden i uw aża , że je s t to  z ja w is k o  n ie p o ko ją ce  
i  w a ż n y  p ro b le m  spo łeczny, n ie  ty lk o  zresztą  -z u w a g i na  
w z ro s t l ic z b y  u ra z o w y c h  p a c je n tó w . K ażd y  z n ic h  pozos ta je  

le czen iu  s z p ita ln y m  6— 8 ty g o d n i. T o  oznacza, że przez t y ­
leż ty g o d n i k o rz y s ta  ze z w o ln ie n ia  le ka rsk ie g o , a w ię c  n ie  
p ra c u je . A  K O S Z T Y  L E C Z E N IA ?  N ie  są b y n a jm n ie j n isk ie , po 
n ad to  n ie m a l każdem u p a c je n to w i p rze tacza  się duże ilo ś c i 
n a jcenn ie jszego  le k u  —  k rw i.

O czyw iśc ie , n ie  m ożna kw e s tio n o w a ć  p ra w a  do bezp ła tnego  
k o rz y s ta n ia  z tego  ro d z a ju  u s ług  le k a rs k ic h  je ż e li ch od z i o pa­
c je n tó w , k tó rz y  p a d li o fia rą  ch u lig a ń s tw a , a le d laczego  ró w ­
n y m  p ra w e m  obdarza  się ty c h , k tó rz y  n ie  ty lk o  n ie  b y l i  o fia ­
ra m i,  a le  w ręcz  np . in ic ja to ra m i ta k ic h  bó je k?  K a r to te k i k l i ­
n ik i  r o ją  s ię  od n a zw isk  „ re c y d y w is tó w ” , osób k tó re  n ie m a l 
sys tem a tyczn ie  k o rz y s ta ją  z u s ług  k l in ik i .  C i p rzychodzą  ja k  
do sw o je go  po sw o je .

—  P a n i d o k to r  m n ie  n ie  poznaje?  —  p y ta ją  z ro z b ra ja ją c y m
uśm iechem .

I  jeszcze je dn o . R o la  le k a rz a  n ie  ko ń czy  się w  k lin ic e . N ie ­
m a l ka żdy  p o b y t u razow ego  p a c je n ta  z n a jd u je  s w ó j e p ilo g  
w  sądzie. Ś w ia d k a m i są le ka rze , k tó rz y  o d b y w a ją  n iekończące  
s ię  pod róże  do sądów  w  trze ch  są s iedn ich  w o je w ó d z tw a c h . T y l  
ko  b o w ie m  szczecińska k l in ik a  s tom a to lo g iczn a  posiada od­
d z ia ł c h ir u rg i i  szczękow e j i  św ia d czy  u s łu g i p a c je n to m  z ty c h  
że trze ch  w o je w ó d z tw . P a c jen tom , z k tó ry c h  w iększość n ie  
ty lk o  może, a le  c h yba  p o w in n a  ponosić fin a n so w e  ko sz ty  le ­
czenia . B o  je ż e li s tać ic h  na  a lk o h o lo w e  lib a c je , to  n iech  p rz y ­
n a jm n ie j zap łacą  za leczen ie . T a k ie  sugestie  w y s u w a  p ro f.  
d r  S em aden i i  ja k  n a jb a rd z ie j z n im i się zgadzam y.
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